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Jaraczewo, Jarocin, Kotlin, Nowe Miasto, Żerków ZAPRASZAMY
OD NAJNOWOCZEŚNIEJSZEGO 

SALONU I SERWISU

SPRAWDŹ!
Ceny niższe od 2 do 6 tys. zł 
pakiet ubezpieczeń w cenie

Mroczkowski s. c. ASO
63-000 Środa Wlkp. Czynne
ui. Niedziałkowskiego pn. - pt. 8.00 -17.30 
tel. (0-61) 285-11-22 sob. 10.00 -14.00

Zginęło dziecko
Siedm ioletn ie d ziecko  zg in ęło  w  w ypadku  sam ochodow ym  

w  W olicy Pustej. P o g o to w ie  zab ra ło  d o  szp ita la  czterech  
rannych p a sa żeró w  op la  kadeta.

W poniedziałkowy wieczór na 
drodze numer 11 w Wolicy Pustej 
doszło do kolizji trzech samocho­
dów. Ciężarowy volvo z przyczepą 
najechał na jadący przed nim se- 
icento. -Zauważyłem tylko, jak  na­
jechaliśmy na tył fia ta  i kierowca 
odbił w lewo - mówił zdenerwowa­
ny autostopowicz jadący ciężarów­
ką. - Potem ju ż  nic nie pamiętam,

no m oże tylko hałas zderzenia. 
volvo uderzyło w nadjeżdżające­
go od strony Jarocina opla kade­
ta, w którym podróżowała pięcio­
osobowa rodzina. D oszło do tra­
gedii, w wypadku zginęło na miej­
scu siedm ioletnie dziecko, a po­
zostali pasażerowie zostali zabra­
ni do szpitala. Przyczyny wypad­
ku bada policja.

Plątanie 
szkolnej sieci

D ebata sesyjna nad propozycjam i nowej sieci szkół w  gminie Jarocin trwała ponad cztery godziny. 
Z  przebiegu dyskusji nie m ożna było jedn ak  wywnioskować, które rozwiązania zaproponowane  

p rzez zarząd  m ogą zyskać akceptację rady. P ojaw iły się za to zupełnie nowe pom ysły. W cześniej 
projekt lokalizacji p laców ek ośw iatow ych om awiano na zebraniach z mieszkańcami.

- Społeczeństwo w  90 proc. nie godzi się na to, co przedstaw iliśm y - przyznał w iceburm istrz

„W itaszyce” po kampanii

Cukrownia zapłaci 
za buraki

B lisko dw ieśc ie  tys ięcy  ton buraków  p rzyw ie ź li roln icy  
do  cukrow ni „ W itaszyce ” w  ciągu  trw a ją ce j 6 6  dni 

kam panii buraczanej. Z ak ład  w yprodu kow ał 2 9  tys ięcy  ton  
cukru i za p ła c ił p o ło w ę  n a leżn ośc i p lan ta torom . Terminy 

następnych  w yp ła t p rzyp a d a ją  w m arcu i maju.

Mimo poważnych problemów fi­
nansowych cukrownia „Witaszyce” 
przeprowadziła kampanię buracza­
ną, która trwała 66  dni. W  tym cza­
sie zakład wyprodukował 29 tys. 
ton cukru. Tysiąc pięciuset sześć­
dziesięciu plantatorów dostarczyło 
do przerobu ponad 195 tys. ton bura­
ków, a średnia zaw artość cukru 
w korzeniach w ynosiła 16,78 %. 
Cukrownia zatrudniła dodatkowo 
ok oło  60 pracow ników  sezon o­
wych, co stanowi o około jedną trze­

cią mniej niż w poprzednich kam­
paniach.

P ierw szą ratę n ależn ości za  
dostarczone buraki w w ysokości 
50 %, rolnicy otrzymali zgodnie 
z um owam i je sz cz e  w grudniu. 
Drugą ratę cukrownia wypłaci do 
końca marca, a trzecią do końca 
maja. Wszystkie należności wobec 
rolników wynoszą - razem z w y­
płaconą już ratą - około 21 m ilio­
nów złotych.

N ow a propozycja sieci szkół 
w gm inie Jarocin, przygotowana 
przez Samorządową Administrację 
Szkół i Przedszkoli, zaakceptowana 
już przez zarząd miejski, została po 
raz pierwszy przedstawiona na komi­
sji oświaty 11 stycznia. O projekcie 
pisaliśmy w nr 3 „Gazety”. Przez 
ostatnie dwa tygodnie przedstawicie­
le zarządu i SASiP-u uczestniczyli 
w spotkaniach informacyjno-konsul- 
tacyjnych z mieszkańcami gminy. 
Wyjaśniali powody, dla których mają 
być wprowadzone nowe rozwiąza-

Grypa atakuje 
z umiarem
- Na razie nie m a żadnej epidemii
- inform ują lekarze rodzinni 
Z terenu Ziemi Jarocińskiej. 
Liczba osób, które chorują na 
grypę, przeziębienia czy zapale­
nia płuc, je s t porównywalna do 
tej sprzed roku. Ewentualnym  
infekcjom można i powinno się 
jednak zapobiegać.

- W ubiegłym sezonie największą 
zapadalność na gr}’pę i przeziębie­
nie odnotowywaliśmy  w grudniu  
i styczniu. W tym roku okres zwięk­
szonej zachorowalności przesunął się 
o miesiąc. Ale ilość chorych pacjen­
tów, przynajmniej na razie, nie zwięk­
szyła się - mówi Piotr Kołański, le­
karz rodzinny z Niepublicznego Za­
kładu Opieki Zdrowotnej w Rusku.

Dokończenie na str. 3

Nożem 
w serce

Szybka interwencja lekarzy jaro­
cińskiego szpitala uratowała w sobo­

li tę życie m ężczyźnie z cięto-kłutą 
S raną klatki piersiowej. Prawdopodob­

nie mężczyzna - mieszkaniec Wita- 
szyc - został zraniony w trakcie ro­
dzinnej sprzeczki. Sprawę bada jaro­
cińska prokuratura.

Dokończenie na str. 5

Dokończenie na str. 2

W minioną sobotę w kościele pod wezwaniem św. Zofii w Slawoszewie odbyło się poświęcenie, 
przez księdza proboszcza Jerzego Rychlewskiego, nowego sztandaru Kola Łowieckiego nr 24 
„Szarak" z Kotlina. Uroczystość została połączona z obchodami 55-lecia istnienia koła.
Po części oficjalnej do późnych godzin nocnych bawiono się na balu myśliwskim.

Relacja z u ro czys to śc i w  następnym  num erze „G aze ty ’

nia, zwłaszcza te najbardziej radykal­
ne - likwidacja szkół w Bachorzewie, 
Radlinie i Siedleminie. - Samorząd 
stoi przed bardzo prostym zadaniem: 
zracjonalizuje sieć szkół, albo doło­
ży z własnej kasy do ich funkcjonowa­
nia - mówił dyrektor SASiP-u Marek 
Idziak na zebraniu w Radlinie. Wy­
jaśniał, że subwencja oświatowa, 
przekazywana z budżetu centralne­
go do budżetu gminy, jest wyliczana 
dla klas liczących 26 uczniów. Ozna­
cza to, że utrzymanie mniej licznych 
oddziałów kosztuje więcej niż gmi­

na uzyskuje na to pieniędzy. Ko­
nieczne jest więc przerzucanie sub­
wencji ze szkół bardzo licznych, do 
najmniejszych placówek. W konse­
kwencji budżet oświatowy przeliczo­
ny na jedno dziecko na przykład 
w Szkole Podstawowej nr 2 Jarocinie 
(922 uczniów) wynosił w 2000 r.
1.749 zł, a w najmniejszych podstawów­
kach ponad 4.000 zt w szkole w Bacho- 
izewie (84 uczniów) - 4.095 zł, w Siedle­
minie (86 uczniów) 4.221 zł, a w Rosz- 
kowie (49 uczniów) aż 5.367 zł.

Dokończenie na str. 7

To my, SLD...
- D zięk i rządzącem u  w Jarocin ie S o ju szow i L ew icy  

D em okra tyczn ej w  gm inie p o w sta je  s ie ć  kanalizacyjna, 
zm odern izow an o  basen, reak tyw ow an o fe s tiw a l rockowy, 

kilkadziesią t o só b  zn a lazło  p ra cę , a  n iebaw em  zostan ie  
oddanych do  użytku 6 0  m ieszkań - m ów ił bu rm istrz M arian  
M ichalak p o d cza s  konw encji p o w ia to w e j p a rtii. M ieszkańcy  

m ogą o  tym  nie w iedzieć, bow iem  - ja k  o cen ił burm istrz  
- jarocińskie m edia są nieprzychylne władzom  sam orządowym .

Podczas I Konwencji Powiatowej 
Sojuszu Lew icy Demokratycznej 
w Jarocinie wiceprzewodniczący tej 
partii, a jed n ocześn ie burmistrz 
Jarocina Marian Michalak przedstawił 
sprawozdanie z realizacji programu 
wyborczego Sojuszu i uchwał pro­
gramowych. - Hasło wyborcze „Zie­

mia Jarocińska jest jedna, pracujmy 
dla niej vv.yzy.vcy ” jest realizowane 
przez koalicję SLD i PSL w gminie 
Jarocin i powiecie. W tym celu pod­
ję to  szereg inicjatyw w zakresie 
drogownictwa, budownictwa i kul­
tury - stwierdził bunnistrz.

Dokończenie na str. 5

ogłoszenie------------«—

T e r a z  w y o b r a ź  s o b i e . . .

. . . m a s z  V o l k s w a g e n a .
Dużo niższe ceny! 

Pełen pak ie t ubezpieczeń!

Autoryzowany Dealer Vołkswagena 
Rzepecki Mroczkowski Sp. z o. o.

61-242 Poznań 
ul. Wiatraczna 5. os. Czecha 

tel. (0-61) 877-74-42.877-68-91,877-68-94

Kupując teraz Volkswagena 
wyprodukowanego w roku 2000 
otrzymujesz atrakcyjny rabat.
W  przypadku Polo 
zyskujesz 2500 zł, Polo Classic - 3500 zł, 
Polo Varianta - 5000 zł, Golfa 
Varianta - 3000 zł, Bory - 4000 zł. 
Natomiast za VW  Passata B5 zapłacisz 
aż 8000 zł mniej!

Volkswagen. Wiesz, co masz.

Dodatkowo, obniżone ceny 
samochodów zaw ierają pełen 
pakiet ubezpieczeń:
AC, OC, N W  i KR.
Możesz także skorzystać 
z atrakcyjnego kredytu 
Volkswagen Bank Polska.

[b o n u s ]

AC, OC, 
NW .KR
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sonda „Gazety"Jak się wzajemnie 
promować
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C o zrobić, b y  s ię  lep ie j p ro m o w a ć?  Skąd p o zy sk a ć  in form acje?  N a czym  m a p o le g a ć  
w sp ó łpraca  m ałych i średn ich  p rzed s ięb io rs tw  z  sam orządem ?  - zastan aw ian o  się  p o d cza s  

P o w ia to w eg o  Forum  G ospodarczego . Spotkanie p rzed s ta w ic ie li w ła d z z  szefam i firm  
Z terenu ca łeg o  p o w ia tu  o d b y ło  się  w  Jarocin ie p o  raz trzeci.

Na Powiatowe Forum Gospo­
darcze, które odbyło się w ubiegłym  
tygodniu w siedzib ie starostwa, 
przybyło ponad 20  z około 80 za­
proszonych osób. Byli to przedsię­
biorcy, przedstawiciele instytucji 
obsługujących podmioty gospodar­
cze oraz przedstawiciele władz po­
wiatowych. - Jesteśmy otwarci na 
w spółpracę z przedsięb iorcam i 
działa jącym i na naszym  terenie  
- zapewniał otwierając spotkanie 
starosta Adam Kołodziej i podkre­
ślał: - Ale merytoryczną, a nie f i ­
nansową.

Tematyką tego Forum miał być 
głównie problem przepływu infor­
macji potrzebnych M SP (m ałym  
i średnim przedsiębiorstwom) do 
lepszego funkcjonowania oraz roli 
w tym samorządu. Na spotkanie 
przygotowano specjalne ankiety, 
d o ty c zą c e  m. in. teg o  tem atu. 
Uczestników zapoznano z kierun­
kami wsparcia przedsiębiorstw , 
proponowanymi przez urząd. Były­
by to przede wszystkim organizo­
wanie szkoleń i spotkań informa­
cyjnych, dystrybucja materiałów  
informacyjnych na temat imprez 
o charakterze promocyjnym. Jak 
zapew niała naczeln ik  W ydziału  
Promocji i Rozwoju Starostwa Po­
wiatowego w Jarocinie, urząd za­
mierza uruchomić stronę interneto­
wą zawierającą oferty i oczekiwa­
nia firm. Zachęcała także przedsię­
biorców do udziału w działalności 
charytatywnej na rzecz lokalnego

społeczeństwa. Jednym z jej form 
miałby być proponowany przez 
W PiR fundusz stypendialny dla 
młodzieży z terenu powiatu. Infor­
macje o projekcie zawarto w mate­
riałach wręczanych na Forum. N ie 
rozmawiano jednak na jego temat. 
W dyskusji uczestnicy spotkania

się fachowe porady prawnicze, fi­
nansowe. Jeden z przedsiębiorców  
zaproponował także, by w Wydzia­
le Promocji w yw ieszano do pu­
blicznej w iadom ości informacje 
o wszystkich przetargach odbywa­
jących się w regionie.

Spotkanie zakończyła prelekcja

Na III Powiatowym Forum Gospodarczym rozmawiano o przepływie informacji między 
samorządem a jarocińskimi firmami

podkreślali, że oczekują większych  
działań ze strony samorządu. Poru­
szano też problem dostępu do pro­
gramów pomocowych Unii Euro­
pejskiej. Narzekano na kłopoty  
z lokalną biurokracją. Zgłaszano  
pom ysły utw orzenia w spólnego  
funduszu promocyjnego czy biura 
logistycznego, gdzie uzyskiwałoby

specjalnego gościa Forum - Violet- 
ty Grzybowskiej, prezesa Zarządu 
Regionalnego Towarzystwa Inwe­
stycyjnego S.A. Fundusz Poręczeń 
Wzajemnych. Przedstawiła ona ze­
branym plany i kierunki działań rzą­
du wobec małej i średniej przedsię­
biorczości oraz sposoby finansowa­
nia rozwoju MSP. (alg)

k a d r

JAN MARCINKOWSKI
21 stycznia został prezesem Polskiego Związku 

Wędkarskiego, koło Jarocin - Miasto. Funkcję tę 
powierzono mu podczas zebrania sprawozdawczo- 
wyborczego.

Ma 60 lat. Urodził się i mieszka na Ziemi Jaro­
cińskiej. Od 40 lat zwjązany jest z jednym zakła­
dem pracy - Wytwórczo-Usługową Spółdzielnią Pra­
cy w Jarocinie (popularną „wielobranżówką”). Zatrudni! się jako pra­
cownik fizyczny, następnie przeszedł do pracy w administracji, gdzie od 
1977 roku był głównym mechanikiem. W 1980 roku powierzono mu funk­
cję zastępcy prezesa zarządu spółdzielni do spraw administracyjno-han- 
dlowych. Od 1993 roku jest prezesem zarządu. Funkcję tę sprawuje do 
dziś.

Wędkarstwem pasjonuje się od dziecka. Pierwsze ryby łowił na Luty­
ni w okolicach Woli Książęcej. W 1976 r. doprowadził do utworzenia 
sekcji wędkarskiej w miejscu pracy. Następnie został wybrany na prze­
wodniczącego komisji rewizyjnej Koła Jarocin - Miasto. Sześć lat temu 
po raz pierwszy powierzono mu obowiązki prezesa koła. Po dwóch la­
tach został wybrany na pełną, czteroletnią kadencję. Organizacja liczy  
ponad 700  członków  i jest najw iększą z sześciu  działających tego  
typu kół w powiecie jarocińskim. (jn)

Cukrownia 
zapłaci 
za buraki
Dokończenie ze str. 1

- To wcale nie oznacza, że bę­
dziemy maksymalnie wykorzysty­
wali terminy. Jeśli ceny na rynku 
będą zachęcające, to sprzedamy  
partię cukru i zapłacimy rolnikom 
trochę szybciej - wyjaśnia prezes 
Bogusław Dyrda. W szystkie należ­
ności cukrownia reguluje z wpły­
w ów  za cukier (w  k w ocie „A ” , 
wolnej od zajęcia) z tegorocznej 
kampanii. - Zamierzamy też w naj­
bliższym czasie zakupić za 3 milio­
ny złotych nasiona buraków i prze­
kazać je  rolnikom, ponieważ lada 
moment trzeba będzie wyjść w pole 
i rozpocząć następny sezon bura­
czany - dodaje prezes. ( a n n )

Ile pieniędzy ofiarowałeś(-aś) 
księdzu na „kolędę”?

10 zł do 20 zł 50 zł Nie powiem

Zapytaliśmy sto osób, ile pienię­
dzy, w tym roku, ofiarowali księ­
dzu podczas wizyty duszpasterskiej 
w ich domu. Aż 55 % responden­
tów na ten cel przeznaczyło od 10 
do 20 zł. Odpowiadający przyzna­
wali, że nie są to wysokie kwoty, 
ale na więcej ich nie stać. Byli i tacy, 
którzy stwierdzali, że 10 czy 20  zło­

tych zupełnie wystarczy. 30 % an­
kietowanych ofiarowało 50 złotych. 
- Dałam tyle, ponieważ jestem  ka­
toliczką i uważam, że powinnam  
wspierać kościół. Od czasu do cza­
su taką ofiarę można złożyć - po­
wiedziała respondentka. 15 % za­
pytanych nie chciało podać kwoty.

(ag)

Bal na remont kościoła
W koście le  parafia lnym  św. M arcina ro zpoczę ły  się  p ra c e  
kon serw acyjn e i m alarskie, w  trakcie których odnow ione  

zostan ie  ca łe  prezb iterium . P ien iądze na ten ce l p o ch o d z ić  
będą  rów nież z  balu, k tó iy  o d b ęd zie  s ię  w  dniu 17  lutego.

Prace rozpoczęły się na począt­
ku stycznia. W kościele św. Marci­
na tuż za ołtarzem ustawione zosta­
ły rusztowania. Prace renowacyjne 
obejmą całość prezbiterium, aż do 
kaplic bocznych świątyni.

Koszty prac malarskich i złot­
niczych w prezbiterium zostaną  
pokryte m. in. ze składek w ier­
nych oraz pieniędzy przekazanych 
przez rodziny podczas duszpaster­
skiego nawiedzenia, czyli tzw. ko­
lędy. W sobotę, 17 lutego w re­
stauracji „Victoria” zorganizowa­
na zostanie zabawa karnawałowa 
dla dorosłych, z której dochód zo ­
stanie przeznaczony na m alowa­
nie kościoła. Zaproszenia dla 40  
par rozeszły się w  bardzo krótkim  
czasie.

Prace w prezbiterium potrwają 
przez około trzy, cztery miesiące. 
K siądz D ariusz M atusiak, pro-

Prace w prezbiterium kościoła św. Marcina 
potrwają około trzech miesięcy
boszcz parafii św. Marcina ma na­
dzieję, że uda je  się  zakończyć  
przed Świętami Wielkanocnymi.

(ls)

Praktyki w Holandii
Z a rzą d  M iasta  i G m iny Ż erków  przy jm u je  zg łoszen ia  

m łodych osób, które ch cia łyb y  la tem  w y jech a ć  na p rak tyk i 
d o  H olandii. W nioski m ożna sk ła d a ć  do  końca lutego.

Na 5 - 6  tygodni wyjedzie do 
Holandii kilku mieszkańców gmi­
ny Żerków. Warunkiem podstawo­
wym jest znajomość języka angiel­
skiego lub niem ieckiego. Młode, 
pełnoletn ie osoby będą m usiały  
pokryć jedynie koszty przejazdu. 
Za odbyte praktyki (np. w zakresie

rolnictwa, gastronomii lub turysty­
ki) otrzymają wynagrodzenie.

Osoby zainteresowane wyjaz­
dem powinny skontaktować się z se­
kretarzem gminy, Ewą Antkowiak 
najpóźniej do końca lutego (nr teł. 
do Urzędu Miasta i Gminy w Żer­
kowie - 740-30-24). (ako

2 Gazeta Jarocińska 5 (538) 2 lutego 2001 www.gj.com.pl

http://www.gj.com.pl


Nieprawidłowości w „Jarkonie”
N iew ypłacan ie  w  term in ie w ynagrodzeń, dodatku za  p ra c ę  w  godzin ach  n adliczbow ych  

o ra z  w dni d o da tkow o  w olne - to  n a jpow ażn iejsze  uchybienia, ja k ie  w ykryła  P aństw ow a  
Inspekcja P racy  p o d cza s  kontroli p rzep ro w a d zo n e j w  „Jarkonie".

Grypa atakuje 
z umiarem

Kontrola została przeprowadzo­
na przez Państwową Inspekcję Pra­
cy w grudniu i styczniu. Obejmo­
wała takie zagadnienia, jak prze­
strzeganie przepisów o czasie pra­
cy, wynagrodzeniach za pracę i in­
nych świadczeniach, a także o za­
kładowym funduszu świadczeń so­
cjalnych. - Podczas kontroli wykryte 
zostały poważne uchybienia - mówi 
Piotr Zachwyc, starszy inspektor 
kaliskiego oddziału Państwowej In­
spekcji Pracy, Okręgowego Inspek­
toratu Pracy w Poznaniu. Niepra­
w idłowości dotyczą głów nie nie- 
wypłacania w terminie wynagro­
dzeń za pracę, niewypłacania do­
datku za pracę w godzinach nadlicz­
bowych, premii za czerwiec 2000 
roku oraz nagród jubileuszowych,

Dwóch oferentów zgłosiło się 
do przetargu na sprzedaż parku 
i pałacu w Boguszynie. Do osta­
tecznych rozmów, które odbyły się 
17 stycznia przystąpiła jednak jed­
na osoba. Obiekty kupił Piotr Stra- 
tyński, przedsiębiorca branży mię-

nieprzestrzegania limitów godzin  
nadliczbowych, nieudzielania pra­
cow nikom  przysługującej liczby  
dni dodatkowo wolnych od pracy 
oraz nieprzestrzegania przeciętnej 
tygodniowej normy czasu pracy.

Inspektor pracy zobowiązał za­
rządcę kom isarycznego do prze­
strzegania przepisów prawa pracy 
w zakresie czasu pracy oraz do 
przestrzegania terminowości w y­
płat wynagrodzenia za pracę. - Je­
żeli chodzi o Zakładowy Fundusz 
Świadczeń Socjalnych zobowiąza­
łem zarządcę do przestrzegania ter­
minu odprowadzania odpisów na 
konto bankowe funduszu i dostoso­
wania części regulaminu funduszu  
do wymogów ustawy o zakładowych 
funduszach świadczeń socjalnych

snej z S o lca  W lkp. k o ło  Środy. 
- Dobrze się stało, że doszło do 
sprzedaży Boguszyna. Obiekty po­
szły w dobre ręce, ponieważ to jest 
konkretny przedsięb iorca  i być  
może już wkrótce powstanie tu baza 
rekreacyjna - cieszy się Aleksander

- dodaje Piotr Zachwyc. Obecnie 
Państwowa Inspekcja Pracy ocze­
kuje na odpowiedź zarządcy. - Po­
winien poin form ow ać Inspekcję  
o sposobie i terminie wykonania uję­
tych w wystąpieniu poleceń - dodaje 
starszy inspektor, Piotr Zachwyc.

Za nieprzestrzeganie przepisów  
prawa pracy Państwowa Inspekcja 
Pracy m oże w ym ierzyć mandat 
(w  kwocie do 500 zł), skierować 
wniosek do kolegium  ds. wykro­
czeń lub skierować do prokuratury 
zawiadomienie o popełnieniu prze­
stępstwa. - W tym przypadku wszczę­
te zostało postępowanie karno-ad­
ministracyjne wobec osób winnych  
stw ierdzonych zaniedbań  - mówi 
starszy inspektor z PIP-u.

(akr)

Podemski, wójt N ow ego Miasta. 
Park sprzedany został za 4.830 zł, 
zaś sam pałac za niespełna 60.000 zł. 
W Boguszynie powstać ma hotel, 
baza agroturystyczna wykorzystu­
jąca w pełni tereny nadwarciańskie.

(jn>

Dokończenie ze str. 1
Również w innych przychod­

niach na terenie Ziemi Jarocińskiej 
pacjentów jest tyle, co zawsze, o tej 
porze roku. - Zgłaszają się osoby na­
rzekające na bóle mięśniowe, gorącz­
kę. Dziennie mamy jednak tylko kil­
ka takich przypadków. Nie ma jakiejś 
nawałnicy, wzmożonej zachorowal­
ności. Jak na ten okres, to i tak jest 
spokojnie - mówi Zbigniew Pajzder- 
ski, pediatra z Zespołu Lekarza Ro­
dzinnego w Nowym Mieście.

Lekarze przypominają, że po­
wstawaniu infekcji mogą sprzyjać 
różnice temperatury i wilgotności, 
jesienno-zim owe osłabienie organi­
zmu, a także przebywanie w po­
mieszczeniach zamkniętych. - Naj­
ważniejsza jest profilaktyka. Infek­
cjom można zapobiegać, m.in. przez 
dostosowywanie ubioru do pory  
roku, temperatury, w ilgotności, 
a także poprzez w entylację p o ­
mieszczeń, szczególnie tych, w któ­
rych przebywa wiele osób - mówi 
lekarz Piotr Kolański. Należy też 
odpowiednio się odżywiać, zwięk­
szyć ilość zjadanych warzyw i ow o­
ców i uzupełnić dietę o mikroele­
menty i witaminy.

Wiele osób przed sezonem je­
sienno-zim ow ym  zaszczepiło się 
przeciw grypie. - Było ich więcej niż 
zawsze. Zakłady pracy płaciły za 
szczepienia. Widocznie uznano, że

lepiej ponieść takie koszty, w sumie 
niewielkie, niż potem płacić choro­
bowe - mówi lekarz Zbigniew Paj- 
derski. Podkreśla, że nie wszyscy  
jednak dbają o zdrowie. - Jak tu 
mówić o tej dbałości, skoro chory 
pali papierosy. Przecież palenie  
szkodzi, upośledza odporność, przy­
czynia się do nasilenia kaszlu - do­
daje lekarz.

Ok. 80 - 90 % infekcji ma na 
początku charakter wirusowy. Na to 
w zasadzie lekarstwa nie ma. Poza 
szczepieniam i ochronnymi, które 
muszą być wykonane odpowiednio 
w cześn iej. - Jeżeli ju ż  wystąpią  
pierwsze objawy infekcyjne, w po­
staci temperatury, złego samopoczu­
cia, należy p o łożyć  się do łóżka  
i um ożliw ić organizm owi walkę 
z infekcją - tłumaczy Piotr Kolań­
ski. Trzeba pić duże ilości ciepłych 
płynów, brać witaminy, ewentualnie 
leki niesterydowe przeciwzapalne. 
N ie ma konieczności podawania 
antybiotyków. Nie działają one bo­
wiem w pierwszym okresie infekcji. 
Spośród tej dużej grupy osób cier­
piących na wirusowe choroby, u czę­
ści z nich dochodzi do przełamania 
odporności i nadkażenia bakteryjne­
go. Tacy pacjenci zachorowują na 
zapalenia oskrzeli, zapalenia płuc, 
które u dzieci i osób starszych mogą 
się skończyć nawet śmiercią.

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK

Boguszyn sprzedany
P a ła c  i p ark  w  B oguszynie zo s ta ł sprzed a n y  za  p ra w ie  6 5  tys. zł. N abyw ca  zam ierza  

p rzezn a czyć  ob iek t na cele  rekreacyjne.

Uprzejmie informujemy 
Szanownych Klientów 
Banku PKO BP S. A. 

iż od dnia 1.02.2001 roku

WZNAWIA
SWOJĄ

DZIAŁALNOŚĆ
Agencja

PKO BP S. A.
przy ul. Wrocławskiej 46

( o b o k  PZU Ż y c ie  S .  A .)

Godziny otwarcia 
9.00-16.30

SERDECZNIE ZAPRASZAMY
(SOJ 179/01)

Zarząd Miejski 
w  Jarocinie

informuje, że w dniu 26 stycznia 2001 r. 
na okres 21 dni został wywieszony 

na tablicy ogłoszeń w podcieniach Ratusza 
oraz w budynku Urzędu Miejskiego

WYKAZ
NIERUCHOMOŚCI

gruntowej
położonej w  Jarocinie przy ul. Zaplocie 

przeznaczonej do sprzedaży

ogłoszenia

Jarocińska Fabryka Obrabiarek 
JAFO S. A.

poszukuje kandydatów na stanowisko:

KIEROWNIKA DZIAŁU HANDLOWEGO
Osoba na tym stanowisku odpowiedzialna będzie za:

• w yn ik i sprzedaży
• w spó łp racę  z kontrahentam i
• negocjacje  um ów  handlow ych

WYMAGANIA
• w ykszta łcen ie  średn ie  lub w yższe  ekonom iczne
• dośw iadczen ie  w  prowadzeniu  sprzedaży i m arketingu
• um ie jętność sam odzie lnego podejm ow ania  decyzji
• zdo lność  w  zakresie  kom un ikacji i za rządzan ia  personelem
• dyspozycy jność  • w iek  do 40  lat

OFERUJEMY
• kreatywną, sam odzie lną  i c iekaw ą  pracę
• m otyw acyjny system  w ynagrodzeń
• szkolenia um ożliw ia jące podniesienie kwalifikacji i kom petencji zawodow ych

O ferty zaw iera jące  CV i lis t m otyw acyjny p rosim y przesyłać  na adres: 
Jaroc ińska  Fabryka O brab ia rek  S. A. 
ul. T. K ościuszki 16A, 63-200 Jarocin 

D zia ł P ersona lno-O rgan izacy jny 
w  te rm in ie  do 7.02.2001 r.

Prosimy o zawarcie w  swojej aplikacji następującej klauzuli:
„Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych zawartych w  ofercie pracy 
do potrzeb niezbędnych do realizacji procesu rekrutaqT (zgodnie z ustawą z  dnia 29.08.97r. 
o ochronie danych osobowych Dz. U. n r 133, poz. 883)

Odpowiemy tylko na wybrane oferty. Nadesłanych dokumentów nie zwracamy.
___________________ __________________________________________________ (SOJ 200/01)

UPUSTY NAWET DO 8.000 zł
na samochody z rokiem prod. 2000 

DLA ROLNIKÓW I ICH RODZIN DODATKOWY RABAT 7 % 
ORAZ 3 .000  zł UPUSTU Z TYTUŁU ZŁOMOWANIA

OKAZJA! SAMOCHODY UŻYWANE 
Z GWARANTOWANYM STANEM TECHNICZNYM:

TICO 97 r. . - 12.000 zł
MATIZ FRIEND 99 r. - 18.500 zł
POLONEZ 94 r. (z instal. gaz.) - 7.500 zł
SKODA FELICJA KOMBI 98 r. - 21.500 zł

PRZYJMUJEMY AUTA W KOMISl

- MONTAŻ INSTAL. GAZOWYCH, BLOKAD SKRZYNI BIEGÓW 
i HAKÓW HOLOWNICZYCH DO WSZYSTKICH AUT

- OLEJE CASTROL - WYMIANA GRATIS
- CZĘŚCI ZAMIENNE I USŁUGI SERWISOWE
- NAPRAWY BLACHARSKIE i MECHANICZNE 

WSZYSTKICH SAMOCHODÓW
- WYPOŻYCZALNIA SAMOCHODÓW_________________________

J A R O C I N ,  a l .  N i e p o d l e g ł o ś c i  3 4
pon. - pt. 8.00 - 17.00, sob. 9.00 - 14.00, niedz. 10.00 - 14 OO 

tel. 747-77-20, 747-77-30

CITROEN

Autoryzowany Dealer L A B I  J A K  -  A U T O  S. C.
POZNAŃ, ul. NIZINNA 21, tel. (0-61) 830-20-04

REWELACYJNE CENY NA SAMOCHODY
ROK PRODUKCJI 2000 PRZYJDŹ! ZOBACZ! KUP!
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I  kradzieże i włamania 23 stycznia w Jarocinie na ul. Dworcowej ok. 
godz. 8.00 nieznany sprawca włamał się do fiata 126p, skąd skradł 
gaśnicę, komplet kluczy i trójkąt ostrzegawczy.

W nocy z 23 na 24 stycznia w Jarocinie na ul. Wrocławskiej 
włamano się do sklepu spożywczego spółdzielni ogrodniczej „Eurovit”. 
Skradziono pieniądze, czekolady, gumy do żucia i soczki owocowe „Kubuś”.

24 stycznia na ul. Dąbrowskiego nieznany sprawca skradł opla 
corsę koloru białego wartości 18.000 zł.

25 stycznia w W itaszycach na ul. Ceglanej nieznany sprawca 
włamał się do „malucha”. Skradziono radioodtwarzacz Panasonic 
i 6 kaset magnetofonowych.

26 stycznia nieznani sprawcy włamali się do mieszkania przy 
ul. św. Ducha w Jarocinie. Skradli telewizor, zestaw komputerowy, 
zegarek damski, kurtkę oraz pieniądze. Wartość strat oszacowano  
na ok. 3.000 zł.

27 stycznia w Jarocinie na ul. Dworcowej nieznany sprawca 
włamał się do „malucha”, skąd skradł radioodtwarzacz i koło zapasowe.

I  pijani kierowcy i rowerzyści W ubiegłym tygodniu policjanci z KPP 
w Jarocinie zatrzymali dwóch nietrzeźwych kierowców i dwóch  
pijanych rowerzystów. Rekordzistą okazał się jeden z m ężczyzn  
jadących rowerem. W wyniku badania alkom atem  stw ierdzono  
u niego 2,59 promila alkoholu w wydychanym powietrzu. Pijany 
kierowca „malucha” spowodował kolizję w Wyszkach. Wyjeżdżając 
z parkingu zajechał drogę poruszającemu się prawidłowo nissanowi 
i doprowdzil do zderzenia. Kierowca fiata 126p miał 1,76 promila 
alkoholu w wydychanym powietrzu. Nikomu nic się nie stało.

( j n )

Informacje pochodzą z Komendy Powiatowej Policji w Jarocinie.

p o l i c y j n y  t e l e f o n  z a u f a n i a
- do Komendy Powiatowej Policji w  Jarocinie - 747-22-41
- do Wojewódzkiej Komendy Policji wPoznaniu-0-800/130-334(bezpłatny)

p o l i c j a

Kom enda Pow iatow a Policji 
w Jarocinie ustaliła nazwiska nie­
letn ich  spraw ców  w łam ania do 
sklepiku - klubu LO w Jarocinie. 
Okazało się, iż dokonali oni rów­
nież szeregu włamań do „malu­
chów”. KPP apeluje o zgłoszenie 
się właścicieli samochodów, do któ­
rych włamano się w styczniu. Kon­
takt tel. 747-27-02, wew. 221.

C hodzi o w ła śc ic ie li fiatów

a p e l u j e

126p zaparkowanych przy ulicach:
- Szpitalnej (skradziono radiood­
twarzacz Super-tuner-radio wraz 
z kieszenią),
- Chrobrego przy bloku mieszkalnym 
Energetyki (skradziono gaśnicę)
- Słonecznej
- Jarmarcznej (skradziono żarówki 
i płyn „Pronto”)
- Sportowej (skradziono żarówkę 
i gumową poduszkę pod silnik)

r y n e k

29 stycznia w jarocińskim 
urzędzie pracy zarejestrowanych 
było 6.139 bezrobotnych.

W ciągu tygodnia zarejestrowa­
ły się 83 osoby. Spośród 17 wyre­
jestrowanych, 1 podjęła pracę.

Powiatowy Urząd Pracy w Ja­
rocinie dysponuje ofertami zatrud-

t a r g o
marchew
pietruszka
seler
cebula
buraczki
sałata (gł.)
kapusta (gł.)
pomidory
ogórki
pieczarki
cytryny
pomarańcze
jabłka
jajka

p r a c y

nienia dla kierowcy kat. C z upraw­
nieniami kł. VIII, ślusarza-tokarza, 
nauczyciela języka angielskiego, 
sprzedawcy, agenta ubezpieczenio­
wego, elektryka, ślusarza, hydrau­
lika z uprawnieniami, wytaczarza, 
frezera, kierow cy - sprzedawcy, 
kierowcy kat. CE na trasy między­
narodowe.

w i s k o
0,40 do 1,00
1.20 do 3,50
1.20 do 2,50
0,60 do 0,70
0,60 do 0,80

2,50
0,30 do 1,00
3.00 do 7,50
5.00 do 8,00
4.00 do 5,50
4.00 do 4,30
2,60 do 4,00
0,50 do 2,00
3.00 do 5,00

24 stycznia w Jarocinie na ul. Wiślanej strażacy gasili pożar suchej 
trawy. Przyczyną powstania ognia było zwarcie przewodów elektrycz­
nych napowietrznej linii wysokiego napięcia. Nie odnotowano strat ma­
terialnych.

25 stycznia na ul. św. Ducha w Jarocinie usuwano skutki kolizji dro­
gowej. Strażacy likwidowali plamę oleju silnikowego.

27 stycznia w Chrzanie (gm. Żerków) usuwano zwisające nad jezdnią 
drzewo, które utrudniało przejazd.

28 stycznia w Roszkowie strażacy gasili pożar pokoju w budynku 
mieszkalnym. Zapalenie nastąpiło z powodu zwarcia instalacji elektrycz­
nej. Zniszczeniu uległo wyposażenie pokoju. Straty oszacowano na oko­
ło 5 tys. zł, zdołano uratować - 20 tys. zł.

( j n )

Informacje pochodzą Z Komendy Powiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w Jarocinie.

Im prezy dla se n io ró w
W yjazdy d o  Teatru M uzycznego w  P oznaniu  i za baw ę  

karn aw ałow ą  organizu je d la  sw oich  członków  
i sym pa tyków  jaro c iń sk i o d d zia ł P o lsk iego  Zw iązku  

Em erytów, R encistów  i Inwalidów.

Prawie pięćdziesiąt osób - człon­
ków i sympatyków jarocińskiego od­
działu Polskiego Związku Emery­
tów, Rencistów i Inwalidów w Jaro­
cinie - oklaskiwało w ubiegły wto­
rek „Księżniczkę Czardasza” w Te­
atrze Muzycznym w Poznaniu.

Zainteresowanie wyjazdem do 
teatru na operetkę było tak duże, 
że lista uczestników  została za­
mknięta po dwóch godzinach od 
rozpoczęcia przyjm owania zg ło ­
szeń. PZERiI p ostan ow iło  w ięc

zorganizow ać w marcu dodatko­
wy wyjazd do operetki. Wcześniej 
jednak, bo już w czwartek, 22 lute­
go odbędzie się w „Victorii” trady­
cyjna zabawa karnawałowa senio­
rów.

Szczegółowych informacji udzie­
la oraz zapisy przyjmuje (od 2 lute­
go) biuro oddziału Polskiego Związ­
ku Emerytów, Rencistów i Inwali­
dów w Jarocinie, przy ul. Kościusz­
ki 15a, w każdy wtorek i piątek 
w godzinach od 9.00 do 12.00. (akp

Dyżury stomatologów
W  każdą so b o tę  o d  lu tego do  c zerw ca  na teren ie p o w ia tu  

ja ro c iń sk ieg o  p e łn ion e  będ ą  dyżury stom atologiczne  
w  ram ach um owy z  Wielkopolski} Regionalną K asą  Chorych. 
P odczas dyżurów udzielana będzie bezpłatnie pom oc doraźna.

Lekarze stomatolodzy z terenu 
powiatu jarocińskiego zadeklarowa­
li gotowość pełnienia dyżurów w za­
kresie zabezpieczenia pomocy doraź­
nej (tj. pacjentom z bólami zębów), 
ale tylko w soboty w godzinach od
8.00 do 12.00. Kasa będzie im opła­
cać zarówno gotowość do świadczeń, 
jak i realizację konkretnego świad­
czenia w ramach posiadanego przez 
stomatologa kontraktu na 2001 rok.

Ze względu na pilotażowy cha­
rakter akcji, dyżury pełnione mają

być na początek tylko od lutego do 
czerwca. Nie wykluczona jednak 
jest ich kontynuacja do końca tego 
roku. Grafik z nazwiskami lekarzy 
dyżurujących, adresami i nr telefo­
nów kontaktowych powinien być 
wywieszony w gabinetach stoma­
tologów biorących udział w dyżu­
rach oraz w siedzibie pogotow ia  
ratunkowego. Co tydzień też infor­
macja o aktualnym dyżurze umiesz­
czana będzie w „Gazecie Jarociń­
skiej” na str. 4 . ( a l g )

W Jarocinie zainstalowane zostały nowe 
publiczne aparaty telefoniczne 
zestawione na łączach ISDN. Na razie jest 
ich dziewięć, ale wymieniane będą też 
kolejne. Aparaty o futurystycznych 
kształtach działają wyłącznie na karty 

chipowe 50- i 100-impulsowe. Według 
zapewnień telekomunikacji telefony są 
znacznie bardziej trwalsze i lepsze od 
dotychczasowych. Oprócz tradycyjnych 
usług już wkrótce będzie można się 
z nich połączyć z Internetem. Telefony 
wyposażone są w pełen monitoring 
przeprowadzonych rozmów.

W Jarocinie 747-15-22 czynny 
w godz. 17.00 - 20.00 od poniedział­
ku do piątku w Centrum Profilakty­
ki i Terapii Uzależnień w Jarocinie, 
ul. Kościuszki 18. Specjalista psycho­
terapii uzależnień przyjmuje osoby 
uzależnione i członków ich rodzin 
w poniedziałki i czwartki w godz.
17.00 - 20.00 oraz we wtorki i piątki 
w godz. 8.00 -12.00. Punkt interwen­
cji kryzysowej dla ofiar przemocy 
czynny jest w czwartki w godz. 17.00 
- 20 .00 .

W Żerkowie 740-38-93. Punkt 
konsultacyjny dla osób z problemem 
alkoholowym oraz członków ich ro­
dzin czynny jest w środy od godz.
17.00 do 19.00, w ośrodku profi­
laktyki, socjoterapii i rehabilitacji 
w Żerkowie, ul. Jarocińska 35.

W Jaraczewie 740-80-13, czyn­
ny w pierwszy i trzeci wtorek mie­
siąca w godz. 17.00 - 18.00. Punkt 
konsultacyjny, który prowadzi zajęcia 
terapeutyczne dla osób z problemem 
alkoholowym i członków ich rodzin, 
czynny jest w tych samych dniach 
i godzinach w ośrodku zdrowia w Ja­
raczewie.

W Rusku 740-00-04czynny w dru­
gi i czwarty czwartek miesiąca w godz.
17.00 -18 .00 . Punkt konsultacyjny, 
który prowadzi zajęcia terapeu­
tyczne dla osób z problemem alko­
holowym  i członków  ich rodzin, 
czynny jest w tych sam ych dniach  
i god zin ach  w ośrodku zdrowia 
w Rusku.

•Do 4 lutego dyżur nocny w godz.
20.00 - 8.00 pełni apteka „Witamin­
ka” (Jarocin, ul. Wrocławska 9, tel. 
747-82-58).

Od 5 do 11 lutego czynna będzie 
apteka „Convallaria” (Jarocin, ul. 
Wolności 7, tel. 747-25-63). W nie­
dzielę i święta od godz. 9.00 do 13.00 
oraz od 20.00  do 8.00 następnego 
dnia czynna jest apteka dyżurująca. 
Od godz. 9.00 do 14.00 czynna jest 
apteka „Święty Marcin” (Jarocin, 
Rynek 13, tel. 747-26-56). Od godz.
14.00 do 17.00 otwarta jest apteka 
„Remedium” (Jarocin, ul. św. Du­
cha 14, tel. 747-15-50), a od 17.00 
do 2().(X) - apteka „Pod Zegarem” 
(Jarocin, Rynek 14, tel. 747-27-16).

3 lutego sobotni dyżur stoma­
tologiczny w godz. 8.00  - 12.00 
pełni Joanna Przymusińska, Jaro­
cin, ul. Wodna 22, tel. 747-27-83.

klub Amazonek
m s

W każdy pierwszy poniedziałek 
m iesiąca, przy ul. Kościuszki 18 
(klub AA) odbywają się o godz.
11.00 spotkania Klubu Przyjaciół 
Kobiet po Mastektomii „Amazonka” 
w Jarocinie. Telefon kontaktowy  
747-13-85 .
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To my, S L D ... Nożem 
w  serce

D o ko ń c ze n ie  ze s tr . 1
- Wiele jest w trakcie realizacji. 

Niestety, mieszkańcy Ziemi Jaro­
cińskiej nie zawsze o tym wiedzą, 
bowiem media jarocińskie nie zaw­
sze są p rzychy lne  spraw ującej 
władzę koalicji SLD-PSL - konty­
nuował Marian M ichalak. Przy­
pomniał, że przez ostatnie dwa i pół 
roku, czyli w okresie rządów koali­
cji, kontynuowana była budowa sie­
ci kanalizacyjnej w gminie Jarocin 
i zmodernizowano krytą pływalnię. 
Tłumaczył, że władze nie zdecy­
dowały się na emisję obligacji ko­
m unalnych, co zapisano w pro­
gramie wyborczym, bowiem znacz­
nie tańszym źródłem środków fin­
ansowych na realizację inwestycji 
są preferencyjne kredyty. Burmis­
trz Michalak poinformował także 
członków Sojuszu o przygotowani­
ach do uzyskania przez Urząd Mie­
jski w Jarocinie certyfikatu ISO 
9002. - Pokaże on, że urząd spełnia 
w ym agania  U nii E uropejskiej, 
a tym samym obsługa o b yw a te li 
je s t  taka sam a, ja k  w państwach 
unii - wyjaśnił.

Za sukces koalicji uznał także 
pow ołanie w ydziałów  promocji 
w urzędzie i starostwie powiato­
wym, które - jego zdaniem - przygo­

towały dobrą ofertę dla inwestorów. 
Wspomniał o ubiegłorocznej uchwa­
le rady miejskiej, wprowadzającej 
ulgi dla firm tworzących nowe mie­
jsc a  pracy. - W ubiegłym  roku 
przygotowaliśmy, a rada miejska, 
głosam i lewicy, przyjęła bardzo  
ważną dla pobudzenia  rozwoju  
gospodarczego uchwałę o ulgach 
podatkowych. To dzięki wam, rad­
ni lewicy, kilkadziesiąt osób znalazło 
pracę. Dziękuję wam za to- mówił bur­
mistrz. Uznał, że wzrost bezrobocia 
w gminie Jarocin to jedynie wina 
„braku jakiejkolwiek polityki państ­
wa odnoszącej się do rozwoju gos­
podarczego i samorządu terytorial­
nego”. Zdaniem Mariana Michala­
ka rząd dyskryminuje w przydziale 
środków na inw estycje w szkol­
nictwie gminy, w których rządzi 
sojusz. Wskazał również skutki nie­
doszacowania ubiegłorocznej sub­
wencji oświatowej dla gmin. - Moc­
no został zahamowany, przynaj­
mniej na razie, rozwój intelektualny 
naszej młodzieży. Zdaniem burmis­
trza, katastrofalne są także skutki 
wprowadzenia reformy służby zdro­
wia i obowiązywanie zbyt niskiej 
składki na ubezpieczenie zdrowot­
ne. Jak zaznaczył jednak, władze 
pow iatow e, czy li koalicja SLD-

PSL, c iąg le  podnoszą standard 
usług w jarocińskim szpitalu. Bur­
mistrz przypisał także koalicjantom 
reaktywowanie festiw alu rocko­
wego w Jarocinie. - Po długich sta­
raniach, przezwyciężając różnego 
rodzaju trudności - począwszy od 
radnych opozycji, a na Kościele 
kończąc - udało się nam lewicy 
reaktywować festiwal muzyki rock­
owej - stwierdził.

Marian Michalak zapowiedział 
oddanie niebawem  do użytku 60  
m ieszkań w blokach w ybudow ­
anych przez gm inną spółkę To­
warzystwo Budownictwa Społecz­
nego i spółdzielnię mieszkaniową 
(prezesem spółdzielni jest uczestnik 
konwencji SLD Marian Michalski, 
a radzie nadzorczej przewodniczy 
Marian Michalak). Burmistrz uznał, 
że uzbrojenie działek budowlanych 
ze środków gminnych, umożliwiło 
wybudowanie przez mieszkańców  
- w okresie rządów koalicji - 40  
domków jednorodzinnych.

Kilkakrotnie w swoim  wystą­
pieniu burmistrz ocenił jako nie­
prawidłowe relacje między władza­
mi lokalnymi a jarocińskimi media­
mi. - Pozostałe media wykazują 
duże zainteresowanie działalnością 
lokalnej władzy - zaznaczył i za­

powiedział: - Władze gminy i po­
wiatu z własnej inicjatywy szukają 
rozwiązań, by informacja o spra­
wach istotnych dla mieszkańców  
Ziemi Jarocińskiej dotarła do zain­
teresowanych oraz aby była praw­
dziw a i obiektyw na. S tw ierdził 
również: - Propozycja podjęcia  
współpracy na partnerskich warun­
kach, zaproponowana przez gminę, 
została odrzucona przez „Gazetę 
Jarocińską

Kończąc swoje wystąpienie, Ma­
rian Michalak stwierdził: - Staraliśmy 
się być wierni zasadzie: „Dla SLD 
podstawą do wszelkich odniesień jest 
człowiek, ze swoimi przekonaniami, 
oczekiwaniami, bezradnością, wie­
dzą, aktywnością, strachem przed  
brutalną rzeczywistością. ”

Ponad sześćdziesięciu uczestni­
ków konwencji udzieliło absoluto­
rium sześciu  członkom  zarządu 
powiatowego SLD. Działania prze­
wodniczącego Jana Jajora zaakcep­
towali wszyscy głosujący, a w przy­
padku wiceprzewodniczącego Ma­
riana Michalaka tylko dwie osoby 
były przeciwne udzieleniu absolu­
torium. N ow ym  sekretarzem za­
rządu SLD - zam iast Dobromiry 
Mrażek - został Włodzimierz Pomykaj.

ROBERT KAŹM IERCZAK

D okończen ie  ze s tr. 1
W sobotę w godzinach popołudnio­

wych na Izbę Przyjęć jarocińskiego 
szpitala karetką pogotowia przywiezio­
no mężczyznę z raną klatki piersiowej.
- To była rana o charakterze cięto-kłu- 
tym. Objawy wskazywały na to, że drą­
ży do serca. Wtedy podjęto decyzję 
o zabiegu operacyjnym w tiybie nagłym
- informuje Grzegorz Szymczak, za­
stępca dyrektora jarocińskiego ZZOZ-u 
ds. lecznictwa. Wezwano dyżurujących 
pod telefonem lekarzy i praktycznie 
w ciągu kilkunastu minut od przyby­
cia pacjenta rozpoczęto operację. Do­
konał jej zespół chirurgów pod kie­
rownictwem doktora Andrzeja Rosza­
ka w składzie: Andrzej Roszak, Grze­
gorz Szymczak i Krzysztof Gruszczyń­
ski. - Liczyła się każda minuta, bo chwi­
la zwłoki mogła spowodować nieod­
wracalne zatrzymanie serca rannego - 
mówi Grzegorz Szymczak. Zabieg 
operacyjny trwał około półtorej godzi­
ny i zakończył się sukcesem. Obecnie 
pacjent leży na oddziale intensywnej te­
rapii, a jego stan lekarze określają jako 
dość dobry i stabilny.

Mężczyzna, który trafił do szpi­
tala, prawdopodobnie został zranio­
ny nożem w trakcie domowej awan­
tury. Wersję zdarzenia ustala policja. 
Możliwych jest kilka hipotez. (alg)

STACHURSKY
JA-RADIO JAROCIN z okazji piątych urodzin

W  J A R O C IN IE

zaprasza na koncert w Klubie Alcatraz.

piątek, 16 lutego 2001

BILETY do nabycia:
w sekretariacie „Gazety Jarocińskiej”, ul. Kościuszki 8b 
i biurze ogłoszeń „Gazety Jarocińskiej”, Rynek 
Cena:
od 25.01 do 3.02.2001 - 15 zł 
później 20 zł
UWAGA! Ilość biletów ograniczona

Współorganizator koncert
J a r o c i n  

i ‘TG, <ro At-Hge

1996 - 2001

START: godz. 21.00 
Po koncercie dyskoteka do rana
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moim zdaniem • moim zdaniem • moim zdaniem

Znak jakości
Ponad pół roku temu przestałem popełniać 

krótkie felietony w rubryce „Moim zdaniem”, co 
zapewne ucieszyło mych wrogów. Okazało się 
jednak, że warto skomentować niektóre frag­
menty otaczającej nas rzeczywistości, o czym mówiło wiele 
osób. Kropelką goryczy, która skłoniła mnie do tego, stały się 
ostatnie publiczne wypowiedzi burmistrza Mariana Michalaka. 
Słuchanie tego, co wygaduje „Pan na Jarocinie” wprawia mnie 
w głębokie zdumienie. Okazuje się, że miejscowe media są 
przyczyną całego zła, które nawiedza nasze miasto. W szcze­
gólności „Gazeta” przoduje w tym niecnym procederze, deza­
wuując większość poczynań zarządu i rządzącej koalicji. 
Wszystkie ewentualne potknięcia są przecież winą rządu i bied­
ny zarząd nic za to nie może. Ten niedobry Buzek do spółki 
z „Gazetą Jarocińską” to główni winowajcy. Według władz me­
dia kłamią, bo nie lubią lewicy. No to już wierutna bzdura, bo 
ani razu nie otrzymałem z urzędu sprostowania do tekstu pu­
blikowanego w „Gazecie”. A poza tym naprawdę wszystko mi 
jedno, czy burmistrz Jarocina jest lewicowy, czarny czy żółty. 
Ma rządzić mądrze i dla dobra mieszkańców.

Zwalanie na wszystko wokół odpowiedzialności za brak po­
mysłu na rządzenie gminą jest kpiną z nas, ludzi tu mieszkają­
cych. Jest dowodem braku szacunku i myślenia o wszystkich 
w kategoriach przygłupów.

Na szczęście ludzie chodzący ulicami Jarocina mają oczy, 
uszy i już nie dają się nabierać na referaty, nie mające nic wspól­
nego z otaczającą rzeczywistością. Tylko dlaczego muszą cier­
pieć na skutek marnej jakości rządzenia i przypisywania swych 
błędów wszystkim wokół. Przykładów aż nadto - nie akcepto­
wana sieć szkół i brak pomysłu na oświatę w gminie, to samo 
z przedszkolami, strefa parkowania, brak gospodarskiego po­
dejścia do gospodarki komunalnej, nieumiejętność nowocze­
snego zarządzania, choćby w sferze kultury, prawie całkowity 
zastój w procesie prywatyzowania usług komunalnych. Napraw­
dę tylko dać znak jakości ISO. Bo urząd go wkrótce dostanie 
(dla niewtajemniczonych zdradzę, że za audyt niezbędny dla 
otrzymania tego znaku trzeba słono zapłacić).

ogłoszenie

Uzdrawianie energią
W edług m nie - m ów i znany  łódzk i i  ostrow ski b io terapeuta R om an  

M ączka - receptą na sukces są przede wszystkim  w rodzone  
um iejętności, dośw iadczenie i  w iedza bioterapeuty.

Roman Mączka zajmuje się radiestezją i bioenergo­
terapią od 1992 roku, kiedy to uzyskał oficjalne potwier­
dzenie predyspozycji i sił biomagnetycznych. Odbył wie­
le testów, szkoleń i kursów z zakresu różnych metod 
medycyny niekonwencjonalnej. Zdaniem Romana Mączki 
bioenergoterapia to jedna z dziedzin wspomagających 
organizm ludzki. Są tacy terapeuci, którzy twierdzą że wi­
zyty u lekarza to strata czasu - przyznaje pan Roman. Uwa­
żam, że pewne choroby trzeba leczyć w szpitalu, a u bio­
energoterapeuty można wzmocnić organizm. Doskonale 
wiem, że moja energia leczy takie schorzenia kobiece jak 
mięśniaki, torbiele. Dzieci uodparniam na różne choroby.
Dodatkowo moje zabiegi - co sprawdziłem - pomagają przy 
bólach głowy, kręgosłupa i nerwicach, a także przy choro­
bach wątroby, nerek, stawów. Dobry bioterapeuta, kiedy przyłoży rękę do ciała pacjenta, wy­
czuwa, ile energii potrzebuje chory organizm. Chore części ciała czerpią jej najwięcej, jakby 
chciały się w ten sposób ratować. Kiedy się nasycą wyczuwam, że pacjent już “nie bierze". 
Podczas seansu uzdrowiciel rozpoznaje zaburzenia bioenergetyczne organizmu, eliminuje je 
przywracając swobodę przepływów bioenergii między poszczególnymi jej poziomami i war­
stwami aury, centrami energetycznymi oraz organami. Przepływająca energia nie sprawia bólu. 
Pozostawia przyjemne uczucie ciepła, mrowienia lub chłodu. Wielkopolski uzdrowiciel ma bar­
dzo dużo osób przywróconych zdrowiu.

Oto przykłady uzdrowień:
1. Lekarka - korzystając z zabiegów Romana Mączki pozbyła się bólów w okolicach nerek, 
kołatania serca oraz skaczącego ciśnienia.
2. Katarzyna z W ieruszowa - zachorowała na nadżerkę III stopnia. Nie chciała się leczyć 
antybiotykami, dlatego zwróciła się o pomoc do pana Romana Mączki. Decyzja była traf­
na, bowiem po czterech zabiegach nadżerka znikła. Takim efektem uzdrowiciełskim byli 
zaskoczeni także sami lekarze opiekujący się chorą.
3. Pelagia ze Zduńskiej W oli - miała mięśniaki, co zresztą wykazało badanie USG. Po 
sześciu zabiegach kobieta została uzdrowiona.
Roman Mączka działa holistycznie, czyli pomaga we wszystkich schorzeniach. W zaawan­
sowanym stadium raka potrafi uśmierzać bóle w  sposób naturalny. Naturoterapia pomaga 
każdemu bez względu na wiek, płeć czy jego wiarę w uzdrawianie. Ze wzruszeniem czy­
tam listy wdzięczności - przyznaje pan Roman.

R o m a n  M ą c z k a  b ę d z ie  p rz y jm o w a ł in d y w id u a ln ie  
w  J a ro c in ie  - 6  lu te g o  2 0 0 1  r. w  J a ro c iń s k im  O ś ro d k u  K u ltu ry  
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O wyborze decydują rodzice
W związku z listem rodziców  

d ziec i uczących  się  w Z esp o le  
S zk ół S pecjalnych  w Jarocinie  
(„G. J.” nr 51 z dnia 22 grudnia 
2000  r.) pragniemy wyjaśnić, że  
opublikowanie w kwartalniku „Je­
steśmy” artykułu pt. „Dziecko nie­
pełnosprawne...” nie było podykto­
wane chęcią likwidacji szkoły spe­
cjalnej w Jarocinie, ani też próbą 
szukania „lekarstwa na grożące 
w masowych szkołach zwolnienia 
nauczycieli”. Publikację traktuje­
my, jako glos w dyskusji nad kie­
runkami rozwoju form szkolnictwa 
specjalnego. Z jej treści wynika, że 
nie wszystkie dzieci niepełnospraw­
ne mogą się uczyć w klasach inte­
gracyjnych i nie w e w szystkich  
szkołach istnieją warunki do orga­
nizowania takich klas.

Integracyjny system kształcenia 
rozwinął się w wielu krajach i zo­
stał tam prawnie usankcjonowany 
znacznie wcześniej niż w Polsce. Po 
wielu latach jego stosowania pe­
dagodzy są zgodni, że nie wszyst­
kie dzieci mogą być kształcone tym 
systemem. Zatem obok placówek  
integracyjnych muszą działać spe­
cjalne placów ki w ych ow aw cze. 
Szkoły specjalne powinny jednak 
kształcić m łodzież ze złożonym i 
upośledzeniam i i ich wtórnym i 
skutkami. Natomiast dzieci z mniej­
szym stopniem niepełnosprawności 
powinny korzystać z innych form 
kształcenia specjalnego. Trzeba się 
zgodzić ze zdaniem prof. A. Hulka 
- prekursora systemu kształcenia in­
tegracyjnego w Polsce, który po­
wiedział, że im lepiej będą zorga­
nizowane szkoły masowe, im lepiej 
będą uwzględniały potrzeby dzie­
ci, tym mniej będzie szkół specjal­
nych.

Celem zamieszczenia artykułu 
w kwartalniku było poinformowa­
nie rodziców o m ożliwości zorga­
nizowania kształcenia ich niepełno­
sprawnych dzieci w jednej z form 
kształcenia specjalnego. To właśnie 
rodzice decydują o wyborze najbar­
dziej odpowiedniej formy edukacji 
dla swojego dziecka. Jesteśmy prze­
konani, że również w naszym po­
wiecie różne formy tego kształce­
nia będą się rozwijać coraz szerzej, 
działania w tym kierunku podjęły 
już Publiczne Przedszkole nr 5, 
Szkoła Podstawowa nr 5 w Jaroci­
nie oraz Stowarzyszenie Praca - In­
tegracja - Samorządność w Jarocinie.

Mamy nadzieję, że wszyscy za­
interesowani losami dzieci niepeł­
nosprawnych wezmą udział w dys­
kusji nad sposobami rozwiązywa­
nia ich problem ów. Zapraszamy 
również na łamy kwartalnika.

Redakcja , Jesteśmy”

* * *
Jestem pracownikiem „Jarko- 

nu”, dlatego z wielką uwagą czy­

tam artykuły na temat mojego za­
kładu. Ten ostatni zm obilizow ał 
mnie do napisania tego listu.

Pan zarządca podkreśla, że 8-go- 
dzinny dzień pracy, to sprawa nie­
realna. Każdy pracownik to rozu­
mie i jeżeli trzeba, to pracujemy 10- 
12 godzin dziennie i przez cały ty­
dzień. Bo taka jest potrzeba. Jest 
tylko jeden „problem ”. Za pracę 
w godzinach nadliczbowych też na­
leży się wynagrodzenie. Tak robi 
szanujący ludzi i siebie pracodaw­
ca. A jak wygląda w „Jarkonie”? 
Nie dość, że za nadgodziny nikt nie 
dostał pieniążków, że się na pro­
dukcji źle traktuje pracowników  
(to nie pogłoski ani nagonka), to 
w „nagrodę za dobre sprawowanie” 
pozbawiono załogę 10 % premii. 
Zarabiamy mało, ale nie strajkuje­
my, jak pielęgniarki. My też chce­
my godnie żyć. Pielęgniarki pod­
wyżkę dostaną. Małą, bo małą ale 
zawsze coś. A my? Kto się z nami 
liczy? O podwyżkach możemy tyko 
pomarzyć, a pieniądze z funduszu 
socjalnego to piękne, ale odległe 
czasy. Ciekawe tylko, co się z nimi 
stało? Nurtuje mnie też problem  
zw iązków  zaw odow ych. „Ciało” 
niby powołane do obrony praw 
pracowników. D laczego zarządy 
związków zgodziły się na to, aby 
umniejszono płacę? Czym ich ku­
piono lub przekupiono?

Druga sprawa, która mnie po­
ruszyła, to problem z nagonką na 
szefa produkcji - p. Wyrwasa. Kto 
tu m ów i o n agon ce?  W końcu  
p. Wyrwas jest jednym z tych, co 
przyczynili się do takiej, a nie in­
nej sytuacji „Jarkonu”. Przez dłu­
gie lata jest szefem  produkcji, do­
staje za to odpowiednio w ysokie 
wynagrodzenie i jest w końcu za coś 
odpowiedzialny. Pan zarządca zrobił 
z p. Wyrwasa zbawcę, Jarkonu”. Za­
pomniał tylko o tym, że nie ma lu­
dzi niezastąpionych. Szef produk­
cji chyba wie, że do swego stano­
wiska nie jest dożywotnio przypi­
sany. Miał bardzo dużo czasu, aby 
w końcu „wprowadzić” kogoś w za­
kres obowiązków. A m oże nie zro­
bił tego celow o? Każdy w ie, jak 
dzisiaj „załatwia się” kontrakty. (...) 
Pan P aw łow sk i b yw a w domu  
p. Wyrwasa, zawiązała się między 
nimi nić sympatii, w ięc o kolesiu 
nie wypada m ówić, tym bardziej na 
łamach „Gazety”.

Jako długoletniemu pracowni­
kow i, dobro firmy leży mi g łębo­
ko w sercu, bo ta firma pozwala mi 
żyć. Rozumiem, że nastały ciężkie 
czasy. Nie rozumiem tylko jedne­
go. D laczego ludzie, którzy dopu­
ścili do upadku „Jarkonu”, mają się 
bardzo dobrze. Co pół roku kupują 
nowę, coraz to lepsze wozy, w y­
jeżdżają na wczasy. A zakład upa­
da. Dlaczego ich „działalnością” nie 
zainteresował się prokurator czy

W

urząd skarbowy? To i wiele innych 
pytań nurtuje nie tylko mnie. A bied­
ni pracownicy mają ratować zakład
- najlepiej, gdyby pracowali 24 go­
dziny na dobę i nie chcieli wyna­
grodzenia za swoją pracę.

Ten list jest przepełniony gory­
czą, a czy m oże być inny? Martwi­
my się wszyscy, czy w następnym 
miesiącu będziemy pracować i czy 
dostaniemy wypłatę.

Czytelniczka

Nazwisko i adres znane redakcji 

*  *  *

Jestem szczerze oburzona, że 
„Gazeta Jarocińska” (nr 1, str. 12 
z 5 stycznia 2001 r.) utrwaliła dla 
potomnych w art. pt. „by nikt nie 
byl samotny tego dnia...” zdjęcie 
przedstawiające panią Ewę S. i pana 
Franciszka S. To małżeństwo nie 
miało moralnego, etycznego i spo­
łe c z n e g o  praw a u c z e s tn ic z y ć  
w wigilii w JOK-u. To skandal, że 
te osoby, które św iadom ie um ie­
ściły - przy pomocy tutejszego sądu
- dzieci w domu dziecka, uważają, 
się za osoby sam otne, kiedy ich 
15- i 14-letnia córki na zawsze po­
zbawione zostały macierzyńskiej 
m iłości matki oraz czułej ojcow ­
skiej troski o ich los.

Właśnie te dziewczynki, które 
bardzo dobrze znam od wielu lat, 
mają prawo czuć się samotne przez 
wyrodną matkę i pozbaw ionego  
serca ojca. Te dziewczynki mają 
prawo głośno wykrzyczeć swój ból. 
powodowany tęsknotą za miłością 
i za rodziną. Tylko, kto słyszy dzie­
cięce ciche wołanie przez łzy, kie­
dy znacznie głośniej krzyczy i sy­
muluje płacz pani Ewa S.? (...)

Uważam, że obok dotkliwej nę­
dzy tragicznie odczuwa się swoją 
własną, prawdziwą samotność, dla­
tego dobrze się stało, że pomyśla­
no i zorganizowano W igilię dla sa­
motnych. Ale czy rzeczywiście była 
ona wyłącznie dla samotnych? Czy 
raczej dla osób pokroju pani Ewy
S. i pana Franciszka S., którzy per­
fidnie skorzystali z okazji darmo­
wego pojedzenia i zabrania wielu 
artykułów spożywczych i świątecz­
nych paczek do domu.

Niestety, dla faktycznych sa­
motników nie było m iejsca przy 
tym stole! Mam wielką, krwawią­
cą-ranę na sercu spoglądając na 
zdjęcie pani Ewy S„ która z figlar­
nych uśmieszkiem spogląda na rękę 
męża nalewającego sok do kubecz­
ka. Krwawi i m oje serce, gdyż  
wiem, że przy rozświetlonej choin­
ce w Domu Dziecka biły dwa samot­
ne dziewczęce serduszka o imionach 
Izabela i Agnieszka. Te dwa dziew­
częce serduszka spoglądając ze łza­
mi w skrzywdzonych oczach, stały 
przytulone do siebie, cicho śpiewa­
jąc kolędę.

Stała czytelniczka

Nazwisko i adres znane redakcji
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Dokończenie ze str. 1
Wiceburmistrz Ryszard Koło­

dziej zapewniał: - Szukamy najmniej 
bolesnych i najmniej drażliwych roz­
wiązań. Usprawiedliwiał też propo­
zycje SASiP-u i zarządu wymoga­
mi reformy systemu edukacji. - Nie 
my tę reformę wymyśliliśmy i nie 
naszą intencją je s t likwidowanie 
szkół czy ich rozdzielanie - tłumaczył 
na zebraniu w Cielczy, gdzie miesz­
kańcy protestowali przeciw pozosta­
wieniu w tej miejscowości jedynie 
podstawówki lub tylko gimnazjum, 
zamiast obecnie funkcjonującego 
zespołu obu szkół. Zgodnie z prze­
pisami, które zaczną obowiązywać

od 1 września, w jednym budynku 
będzie mogła być tylko szkoła pod­
stawowa lub gimnazjum, chyba że 
obiekt uda się odpowiednio rozdzie­
lić architektonicznie. Autorzy refor­
my uznali bowiem, że uczniowie 
uczęszczający do podstawówek i gim­
nazjaliści są na różnym etapie roz­
woju psychofizycznego i powinni 
uczyć się oddzieln ie. - Reforma  
oświatowa narobiła nam dużo ba­
łaganu, ale ma jeden plus - wymaga 
rozdzielenia małych dzieci od mło­
dzieży gimnazjalnej - przyznał na 
komisji oświaty Ryszard Pawlak, 
członek zarządu m iejskiego, były 
nauczyciel.

Wprowadzeniu proponowanej 
nowej sieci szkół sprzeciwiali się 
mieszkańcy większości wsi. W Ra­
dlinie, Bachorzewie i Siedleminie 
domagano się utrzymania placówek. 
Zarówno w Wilkowyi, jak i w Ciel­
czy rodzice chcą, aby pozostawić 
gimnazjum i podstawówkę. Z kolei 
mieszkańcy Luszczanowa nie godzą 
się na ulokowanie w ich miejscowo­
ści gimnazjum, a w konsekwencji 
tego dowożenia ich dzieci do szko­
ły podstawowej w Wilkowyi. Nie­
oczekiwanie spory pojawiły się też 
w Witaszycach, gdzie miałby pozo­
stać zespół szkół, jednak radni z ko­
misji oświaty usłyszeli o nieporozu­
mieniach co do podziału pomiesz­
czeń między podstawówkę i gimna­
zjum. Dlatego też zgłoszono propo­
zycję  rozbudow ania budynków

szkolnych. Gdyby ten pomysł nie 
został zrealizowany, przewodniczą­
cy komisji oświaty Leszek Bajda, 
a jednocześnie nauczyciel w wita- 
szyckiej szkole zagroził organizacją 
przez mieszkańców Witaszyc refe­
rendum o odwołanie rady miejskiej. 
Z projektu zarządu nie byli także za­
dowoleni wszyscy dyrektorzy i na­
uczyciele jarocińskich placówek. - 
Społeczeństwo w 90 proc. nie godzi 
się na to, co przedstawiliśmy - przy­
znał wiceburmistrz na posiedzeniu 
komisji oświaty, na którym podsu­
mowywano cykl spotkań z m iesz­
kańcami. Po raz kolejny powtórzył: 
- To, co zaproponowaliśmy, nie jest

naszym widzimisię, ale wynika z prze­
pisów. Przyznał też: - Widzę, Że je ­
steśmy w punkcie wyjścia. Zwraca­
jąc się do dyrektorów szkół, którzy 
na posiedzeniu komisji jeszcze raz 
przedstawiali postulaty mieszkań­
ców i swoje, przypomniał im, iż są 
pracow nikam i sam orządow ym i 
i powinni podchodzić do problemu 
po menedżersku. - Demagogii na­
słuchaliśmy się już dosyć - mówił, 
p ro szą c  d yrek torów  o p om oc  
w ustalaniu nowej sieci szkół.

W piątek na sesji rady miejskiej 
odbyła się debata na temat sieci 
szkół. Przed uchwaleniem porząd­
ku obrad, radny Adam Pawlicki 
wnioskował o zniesienie tego punk­
tu, uznając, że do zaproponowanych 
nowych rozwiązań nie przedstawio­
no jakichkolwiek wyliczeń finanso­
wych i - jak stwierdził - nie wiado­
mo, czy ich wprowadzenie spowo­
duje zracjonalizowanie kosztów no­
wej sieci szkół. Przekonywał, że nie 
rozważono też wszystkich warian­
tów, a kolejne były zgłaszane nie 
tylko przez mieszkańców, ale i człon­
ków zarządu. Wniosek jednak od­
rzucono.

W trakcie debaty radni skupili 
się głównie na analizie innych pro­
pozycji niż te, jakie przedłożył za­
rząd. Najbardziej różniące się od 
tych rozwiązań projekty zgłosili rad­
na Lechosława Dębska i radny Mi­
rosław Drzazga. Zaproponowali, 
aby przyjąć zasadę, że w żadnym

budynku nie pozostanie razem gim­
nazjum i szkoła podstawowa. Przy­
pomnieli też rozważany już wcze­
śniej pomysł utworzenia gimnazjum 
w Roszkowie dla dzieci z tej miej­
scowości i części południowej Jaro­
cina. Wówczas pozostałaby podsta­
wówka w Siedleminie. Radny Mi­
rosław Drzazga prosił także zarząd 
i SASiP, aby pomógł mieszkańcom 
Bachorzewa i Radlina utrzymać 
szkołę w ramach programu Mini­
sterstwa Edukacji Narodowej “Mała 
Szkoła”. Uznał też za wartą rozwa­
żenia propozycję zgłoszoną na ko­
misji oświaty przez członka zarzą­
du Ryszarda Pawlaka, aby gimna­
zjum dla połączonych obwodów  
Cielcza - Mieszków - Luszczanów - 
W ilkowyja usytuować w  Cielczy  
lub w  Wilkowyi. Uznał, że gimna­

zjum mogłoby powstać także w Pru­
sach dla dzieci z całego obwodu, czyli 
także z Witaszyc.

Radny Henryk Kowalski ocenił, 
że władze gminy zmarnowały dwa 
lata, w czasie których nie przedsta­
w iono now ych rozwiązań sieci, 
a czyni się to dopiero na miesiąc 
przed ostatecznym  terminem ich 
uchwalenia. - O tym, że szkoły będą 
nam padać finansowo, wiedzieliśmy 
ju ż  kilka lat temu - stwierdził. Rad­
ny Przemysław Musielak domagał 
się od burmistrza przedstawienia sy­
mulacji finansowych wprowadzenia 
za p ro p o n o w a n e j  s ie c i  s z k ó ł.  
W odpowiedzi, burmistrz Marian 
Michalak poinformował, że takie 
dane będą przygotowane dopiero po 
“zasięgnięciu opinii zbiorowych”. 
Kilku radnych zalecało także szuka­

nie środków na oświatę w budżecie 
jednostki obsługującej placówki 
szkolne, czyli w Samorządowej Ad­
ministracji Szkół i Przedszkoli. Po­
dobne propozycje pojawiały się już 
podczas zebrań z m ieszkańcam i. 
Wiceburmistrz Ryszard Kołodziej 
bronił jednak budżetu SASiP-u. - Wzno­
szone są hasła o likwidację SASiP-u. 
Nie jest dla mnie zrozumiałe, że czę­
sto wychodzą one ze środowisk, któ­
re SASiP obsługuje.

Debata trwała ponad cztery go­
dziny. Podsumowując ją burmistrz 
Marian Michalak dziękował za zło­
żenie nowych propozycji radnym 
Lechosławie Dębskiej i Mirosławo­
wi Drzazdze. Decyzja o ustaleniu 
nowej sieci szkół musi zostać pod­
jęta przez radę do końca lutego.

ROBERT KAŹMIERCZAK

Budżety szkół podstawowych w 2000 r *

Szkoła Ilość uczniów 
w  2000 r.

Budżet 
w  tys. zł

Budżet 
na 1 ucznia

Szkoła Podstawowa nr 2 w  Jarocinie 922 1.613 1.749
Szkoła Podstawowa nr 3 w  Jarocinie 323 740 2.291
Szkoła Podstawowa nr 4  w  Jarocinie 949 1.848 1.947
Szkoła Podstawowa nr 5 w  Jarocinie 681 1.481 2.175
Szkoła Podstawowa w  Bachorzew ie 84 344 4.095
Szkoła Podstawowa w  C ielczy 237 685 2.890
Szkoła Podstawowa w  Golin ie 332 997 3.003
Szkoła Podstawowa w  Łuszczanow ie 117 339 2.897
Szkoła Podstawowa w  M ieszkowie 187 515 2.754
Szkoła Podstawowa w  Radlinie 98 360 3.673
Szkoła Podstawowa w  Roszkowie 49 263 5.367
Szkoła Podstawowa S iedlem inie 86 363 4.221
Szkoła Podstawowa w  W ilkowyi 218 654 3.000
Szkoła Podstawowa w  W itaszycach 482 1.183 2.454
Szkoła Podstawowa w  Prusach 142 403 2.838
* Dane przedstawione przez Samorządową Administrację Szkół i Przedszkoli w Jarocinie

Baza oświatowa w Jarocinie ma się doskonale, 
ale rząd, który popsuł wszystko, co było do popsucia 
w tym kraju, zabrał się teraz za reformowanie jaro­
cińskich szkół i burzy nam idealny porządek. Mniej 
więcej tak można streścić to, co przez kilka dni moż­
na było usłyszeć od burmistrzów podczas spotkań 
z mieszkańcami gminy w Radlinie, Wilkowyi, Ciel­
czy i pozostałych miejscowościach, a także na po­
siedzeniach komisji oświaty i sesji rady. - To nie m y  
chcem y likw idow ać m ałe szkoły, kosztu jące  na jw ię ­
cej, i n ie m y w ym yśliliśm y podstaw ów kę i gim nazjum , 
a tym  ba rdz ie j usytuow ane w  oddzie lnych budynkach
- powtarzali do znudzenia Ryszard Kołodziej i Ma­
rian Michalak. - To rząd  - wskazywali winnego całe­
go zamieszania. I to były chyba jedyne konkrety, ja­
kie wypowiadali w dyskusji na temat nowej sieci szkół 
najważniejsi przedstawiciele władz gminy. To miały 
być argumenty, które przemawiają za wprowadze­
niem nowych rozwiązań, przygotowanych przez 
SASiP i zaakceptowanych przez zarząd miejski. 
Trudno się dziwić mieszkańcom, że nie chcieli tego 
cierpliwie słuchać, zrozumieć, a tym bardziej zgadzać 
się z tym.

Dyskusja na temat sieci szkół rozpoczęła się 
11 stycznia. Wtedy to radnym z komisji oświaty rzu­
cono trzy kartki papieru, na których wypisano propo­
zycje firmowane przez zarząd. Podano jeszcze, ile 
obecnie “kosztuje” uczeń w każdej ze szkół i dane 
demograficzne. Przeczytanie tego zajmuje kilka mi­
nut. Radni przejrzeli więc przedłożone materiały 
i podyskutowali nad nimi dwie godziny, później opi­
niując poszczególne warianty. W przerwie obrad nie­
śmiało, a później - w trakcie spotkań z mieszkańca­
mi i na sesji już bardziej wyraźnie - pojawiały się py­
tania: jakie będąskutki finansowe wprowadzenia tych 
propozycji, poza skłóceniem wsi i powoływaniem spo­
łecznych komitetów protestacyjnych? Tego do dzi­
siaj nie wie nikt, bowiem - jak poinformował burmistrz
- wyliczenia powstaną po uzyskaniu zbiorowych opi­
nii. A jakie są opinie? Wiceburmistrz już musiał wy­
znać: społeczeństwo w 90 proc. nie akceptuje tego, 
co zaproponowaliśmy.

Można odnieść wrażenie, że zarząd miejski - przy­
gotowując sieć szkół - chciał zrobić wszystkim na 
złość. Cielczy chce zabrać gimnazjum i przenieść je 
do Mieszkowa, chociaż tam go nie chcą. Podobnie 
zamierza postąpić w przypadku Wilkowyi i Łuszcza- 
nowa. W szkole nr 3 planuje zrobić gimnazjum, bo 
tam im się to nie spodoba, albo może w “dwójce", 
gdzie też będą przeciwko temu protestować... A tym 
z Bachorzewa, Siedlemina i Radlina najchętniej za­
brałby prawie wszystko i niech się cieszą, że cho­
ciaż autobus będzie do nich jeszcze dojeżdżał.

Zamiast zaprojektować sieć szkół, która mogła­
by być atrakcyjną ofertą dla mieszkańców, ogłoszo­

no projekt (to chyba zbyt poważne słowo) nielogicz­
ny, konfliktotwórczy i - co najbardziej szokujące - po­
zbawiony jakichkolwiek analiz finansowych. Nie ma 
bowiem wcale pewności, że nowe rozwiązania po­
zwolą racjonalniej wydatkować pieniądze na oświa­
tę. Mieszkańcom gminy nie dano szansy na rozwa­
żenie realnych i atrakcyjnych propozycji. A kart prze­
targowych jest wiele: trzy sale gimnastyczne, które 
będą wybudowane w najbliższych latach, pracownie 
internetowe, zachodnie języki obce i najlepsi nauczy­
ciele... Rodzice potrafią kalkulować i może stwierdzi­
liby, że nawet kosztem dojazdów dzieci do szkoły, 
warto wybrać tę, w której stworzono lepsze warunki 
nauczania. Tego jednak nie wiadomo, bowiem zarząd 
nie umożliwił im przeprowadzenia takich rozważań.

Autorzy projektu zapomnieli również o jednym 
z najistotniejszych założeń reformy systemu oświaty 
- gimnazja mają być placówkami najlepiej wyposa­
żonymi, w których pracują najlepsi nauczyciele. W gim­
nazjach ma bowiem następować wyrównywanie - miej­
my nadzieję, że w górę - poziomów uczniów, którzy przy­
chodzą z podstawówek lepszych i gorszych, aby póź­
niej wszyscy mieli równy start do szkół średnich.

Przy okazji dyskusji o sieci szkół po raz kolej­
ny pojawiły się wątpliwości co do funkcjonowania pięt­
nastoosobowej jednostki obsługującej szkoły, czyli 
Samorządowej Administracji Szkół i Przedszkoli. 
Dość wyraźnie przedstawili je także nauczyciele i dy­
rektorzy, co oburzyło wiceburmistrza. Skarcił ich za 
to publicznie. Któż jednak wie najlepiej, czy jest mu 
potrzebny opiekun (czyt. SASiP), kosztujący rocznie 
600.000 zł niż ten, kim się on podobno opiekuje?

Debata na temat sieci szkół pokazała nie tylko, 
że zarząd miejski zupełnie zlekceważył umiejętność 
podejmowania racjonalnych decyzji przez mieszkań­
ców, zmuszając ich do zajęcia pozycji w fortecach 
obronnych. Odsłonięty został też styl i jakość tego 
zarządu. Własne błędy, niekompetencję i niedopra­
cowanie rozwiązań stara się teraz zrzucić na karb 
reformy oświaty, pokrzykując przy okazji na nauczy­
cieli, wytykając im nielojalność i dziwiąc się miesz­
kańcom, dlaczego nie akceptują genialnych pomy­
słów.

Zarządowi wtóruje w tych poczynaniach przewod­
niczący komisji oświaty Leszek Bajda. Niestety, człon­
kowie kierowanej przez niego komisji nie mieli w ubie­
gły czwartek odwagi, aby odwołać go z zajmowanej 
funkcji, choć - w głosowaniu jawnym - w większości 
negatywnie ocenili jego postawę i styl przewodnicze­
nia. A dowodów na to, że dużo więcej pożytku przy­
niósłby Ziemi Jarocińskiej szukając żółwi błotnych 
w okolicznych sadzawkach niż kierując komisją 
oświaty, Leszek Bajda dawał już zbyt wiele. W ostat­
nich dniach zdecydowanie za często.

ROBERT KAŹMIERCZAK
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Na drugim miejscu znajdują się: 
wypowiedź Leszka Bajdy i drugi cytat 
Walentego Kwaśniewskiego. Wszyst­
ko jeszcze może się zmienić. Kupony 
można pizysyłać do 3 lutego.

Ogłoszenie wyników plebiscy­
tu i wręczenie nagród odbędzie się 
11 lutego w restauracji „Kasyno”.

Podczas uroczystości wystąpi M i­
rosław Czyżykiewicz oraz kabaret 
literacki Antyąuariat. Koncert orga­
nizuje Stowarzyszenie JAROCIN  
XXI w ramach cyklu „Muzyczne 
spotkania z poezją”. Bilety można 
już kupić w biurze ogłoszeń „Ga­
zety Jarocińskiej”.

Przypomnijmy, że w plebiscy­
cie „Cytata 2000”, Czytelnicy „Ga­
zety Jarocińskiej” wybierają najbar­
dziej zabawną, najciekawszą, a może 
najbardziej zastanawiającą i dającą 
do m yślen ia  w yp ow ied ź , którą 
opublikowano w m inionym  roku 
w „G azecie”. Wśród osób, które

przyślą do redakcji wypełnione ku­
pony rozlosujemy nagrody: żelaz­
ko, ekspres do kawy, robot kuchen­
ny, radiomagnetofon i dziesięć na­
gród pocieszenia. Zapraszamy do 
zabawy. Prosimy o zaznaczenie, co 
wpłynęło na Państwa decyzję. Moż­
na oczywiście zaznaczyć kilka od­

powiedzi lub napisać inny powód. 
Prosimy jednak o to, by na jednym  
kuponie była zaznaczona tylko jed­
na wypowiedź. W przypadku gdy 
Czytelnik wypisze na jednym ku­
ponie więcej wypowiedzi, pod uwa­
gę będzie brany numer pierwszy za­
znaczony na kuponie. <reft»

1. LE S Z E K  B A J D A  - radny gm iny 
Jarocin
„P e w n e  p ro c e d u ry  w ym a g a ją  do ­

ś w ia d c z e n ia  i p ra k ty k i o d p o w ie d n ich  
osób. D la tego  uważam , że  je s te m  n ie ­
zb ę d n y  w  te j kom is ji.”

2. A N D E R S  C A R LS S O N  - prezes 
„JAFO " S.A.
„Jak się nasika we własne portki, to je s t 

ciepło, ale tylko przez krótki okres czasu. 
Później robi się bardzo, bardzo zimno. ”

3. M A R IU S Z  F IS H B A C H  - lekarz 
z  N ZO Z Jar-M edic
„M y  doktory, po  iluś latach pracy, po ­

rządnie ubrani. A  w  kasie chorych przyj­
m u je  n a s  k to ś  w  tram pkach , d ż insach  
i  wielkiego pana struże.”

4. JA N U S Z  J A J C Z Y K  - burm istrz 
gm iny Żerków
„D la  m n ie  dz ies ięć  la t to  szm a t cza­

su .C iągn ie  s ię  i  c iągnie. S am  też ledw o  
ju ż  c iągnę."

5. A N D R Z E J K O S T O ŁO W S K I
- kustosz M uzeum  A dam a 
M ickiew icza w  Ś m ie łow ie  
„Pa łac spraw ia wrażenie, ja k b y  chcia ł 

się z łożyć do środka."

6. M A R IA  KRYŚ - em erytowany 
pracownik policji

„Zauważalne jest, że na terenie m ia­
sta, ja k  i  okolicznych wsi, b ie g a  w ie le  
b e z p a ńsk ich  psów . P od o b n y  p ro b le m  
je s t  z  kotami, ale one są nie jako m nie j 
zauważalne i  bardz ie j sam ow ystarcza l­
n e .”

7. W ALE N TY  K W A ŚN IEW SK I - wójt 
gm iny Kotlin
„Nie wierzmy do końca temu, co mówi 

statystyka. Ze  s ta tystyką  to je s t tak, ja k  
z człowiekiem, któremu jedną nogę włożyli 
do wrzątku, a drugą do lodowatej wody. Śred­
nio było dobrze, tytko ja k  on z tego wyszedł."

8. W ALE N TY  K W A ŚN IEW SK I - w ójt 
gm iny Kotlin
„Dzięcio ł d latego m a sukcesy, że  p ra ­

cuje głową. Jak rada chce m ieć sukcesy, 
to radn i m uszą  też p ra co w a ć  g łow am i, 
a nie jęzo ram i.”

9. K R Z Y S Z T O F N A D E R A -kom endan t
policji w  Jarocin ie.
„M u s im y  d o rów nyw ać  k ro ku  p rz e ­

stępcom . "

10. B is k u p  S TA N IS ŁA W  N A P IE R A ŁA
„ Życzę wam, abyście p iękn ie  s ię  róż­

nili. Jeś li ta  w ie lość n ie  schodz i s ię  w  je d ­
no śc i w  s łużb ie  człow iekowi, w tedy lu ­
dz ie  ok łada ją  się. P rzypom ina to w a lkę  
k o gu tów , k tó re  b iją  s ię  aż do  ko ń ca . 
C o z tego wynika ? Jeden padnie, a drug i

też ledw o  żyje. A n i n ie  m asz ro so łu ."

11. EWA P ER LIŃ SK A  - naczelnik 
W ydziału Promocji U rzędu G m iny 
i M iasta w  Jaroc in ie
„M iło  mi, że wydzia ł p rom oc ji leży  na 

sercu państw a radnych. Szkoda, że n ie­
którym  leży  także na wątrobie, a le  posta : 
ram  się  tę dolegliwość wyleczyć, je dnak  
to wym aga czasu. ”

12. JA N  W O JT C Z A K  - trener 
jeźdz iec tw a  z  Lubinii Małej

3*------------

„N a  je j babci, s łynne j łrm ie, je ź d z i­
łem  w  R aszew ach ."

13. R O M A N  S K R Z Y P C Z A K
- p rzew odniczący G m innego 
Zw iązku Kółek i O rganizacji 
R o ln iczych w  Jaraczew ie 
„ W yrżn ijm y za pom ocą  o łów ka i d łu­

gop isu  tych, k tó rzy  d o p ro w a d z ili do  ta ­
k ie g o  s ta n u  n aszą  w ieś  i  nasze  ro ln ic ­
tw o ."

14. A N D R Z E J S ŁO W IŃ S K I - nacze ln ik

W ydzia łu  Kom unalnego w  Urzędzie 
M iejskim  w  Jarocinie 
„P o d  n a c is k ie m  te le fo n ó w , k tó re  

otrzym ujem y od  ludzi, s ta ram y s ię  wy­
sy łać  na te d rog i specja lis tyczny sprzęt. 
W szystkie bo lączk i za ła tw iane  są przez  
ró w n ia rkę ."

15. T O M A S Z P AC ZK O W S K I
- dyrek to r ZZO Z-u 
„C hc ia łem  p rzys tąp ić  do now e j p ra ­

c y  w  p e łn i zdrowy, w yrem ontowany."

K U P O N
PLEBISCYT „CYTATA 2000”

Wybieram cytat nr....................

Wybrałem(am) tę wypowiedź bo: 

□rozśmieszyła mnie 

□zdenerwowała 

□zaskoczyła 

□wywołała zdumienie

□wywołała chwilę refleksji 

□ je s t prawdziwa 

□ je s t nieprawdziwa 

□ m am  takie samo zdanie 

□m am  inne zdanie na ten temat 

□ lub ię  osobę, która to powiedziała

□ n ie  lubię osoby, która to powiedziała 

□ in ne  (proszę wymienić):................

imię i nazwisko

adres

MUZYCZNE
SPOTKANIA
z
POEZJĄ

zaprasza

s t o w a r z y s z e n i e

JAROCIN XXI

11 l u t e g o  ( n i e d z i e l a )  - R e s t a u r a c j a  „ K a s y n o ”

godz. 17.00 - Ogłoszenie wyników Plebiscytu „Cytata 2000’
godz. 18.00 - Koncert

irosław
z yżyk itewicz

i  k a b a re t l i t e r a c k i  A n ty q u a r ia t
Bilety w cenie 10 zł do nabycia w biurze ogłoszeń 
„Gazety Jarocińskiej” (Jarocin, Rynek - Ratusz)

PATRONAT MEDIALNY

■ | M ucu*) Jare*. Kalin. Nam ttaala. l«Um

J a r o c iń s k a
Radio•«, SO Atft*. rf.oj Atł-ę*

M uzyczne S potkania  z P oez ją  s ą  do finansow yw ane z  g ran tów  z  budżetów  gm iny  Jarocin  i pow ia tu  ja roc ińsk iego
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Potyczki z „Panem Tadeuszem”
F ragm enty recytacji „P an a  T adeu sza”, scenki rodza jow e o ra z  zn a jo m o ść  treści 

utw oru ocen iano w  czasie  m iędzyklasow ych  „ P o tyczek  z P anem  T adeuszem ”, które  
o d b y ły  się  w  F ilii G im nazjum  w  Jarocinie.

Pierniki na wyw iadówce
U czn iow ie k las czw artych  p rzyg o to w a li koncert k o lęd  
i pasto ra łek , a  p ią to k la s iśc i upiekli p iern iki. W szystko  

p o  to, żeb y  ugościć rodziców, którzy p rzysz li na w yw iadów kę.

Trzy zespoły sześcioosobow e  
w białych koszulkach, z różnoko­
lorowymi nadrukami „Pan Tade­
u sz” zajm ow ały  n ajw ażn iejsze  
miejsca w sali gimnastycznej w Fi­
lii Gimnazjum przy SP nr 5. Wi­
downię stanowili koledzy z rywa­
lizujących klas oraz uczniowie klas 
pierwszych.

Rywalizację gimnazjalistów oce­
niało pięcioosobowe jury: poloniści, 
pracownik muzeum w Śm iełowie 
oraz miłośniczka „Pana Tadeusza.”

Gości i uczestników powitała 
Krystyna Kałmucka, organizatorka 
spartakiady. W skrócie przedstawi­
ła zasady rywalizacji. Każda dru­
żyna wylosowała nazwę dla zespo­
łu. Tym sposobem powstała grupa; 
Horeszków, Sopliców  i Szlachty 
Zaściankowej.

Pierwsze zadanie polegało na 
odczytaniu w ylosow anego frag­
mentu epopei. Em ocje były tak 
wielkie, że niektórym drżał głos, tak 
byli zdenerwowani. Wybrana oso­
ba z każdej grupy miała namalować 
w ciągu piętnastu minut obraz, któ­
ry wyobraziła sobie na podstawie 
przeczytanego fragmentu utworu. 
Tymczasem pozostała część zespo­
łu przystąpiła do konkursu z w ie­
dzy. P rzygo tow an ych  b y ło  50

szczegółowych pytań, dotyczących 
znajomości „Pana Tadeusza”. Kie­
dy jury oceniło  prace malarskie, 
rozpoczęła się druga seria pytań. 
Tymczasem jedna osoba z grupy 
miała się przebrać za postać z utwo­
ru Adama Mickiewicza. M łodzież 
wcześniej przygotowała różne sta­
re ubrania, które teraz wykorzysta­
ła jako rekwizyty. - Nie było pro­
blemu z rozpoznaniem Zosi - biała 
sukienka, wianek na głowie i bose 
stopy. Bardzo ciekawie wygląda też 
Telimena. Najtrudniej je s t rozpo­
znać Tadeusza, ale to wynika z fa k ­
tu, że mieliście takie , a nie inne 
stroje - mówi Teresa Szym czak - 
Domagała, członek jury. Ucznio­
wie mieli też zainscenizować scen­
kę, w której Zosia prosiła Jankiela, 
aby zagrał na jej weselu. Inne za­
danie drużyn polegało na rozpozna­
niu reprodukcji obrazów z Pana Ta­
deusza oraz nadaniu im tytułów. W 
trakcie konkursu żadna z drużyn nie 
wiedziała, ile ma punktów. Toteż 
wszyscy z niecierpliwością oczeki­
wali ogłoszenia werdyktu. Okaza­
ło się, że zw yciężył zespół Sopli­
ców, grupa z klasy II P, uzyskując 
39 punktów, drugie m iejsce za­
ję li Horeszkowie z II O (36 pkt.), 
a trzecie Szlachta Z aściankow a

z II R - 34 pkt. - Gratuluje wam 
bardzo dobrej znajomości „Pana 
T adeu sza ”, w ielu  w span ia łych  
umiejętności, które dziś zaprezen­
towaliście - mówi Henryk Zieliń­
ski, dyrektor gimnazjum. - Jestem 
bardzo ucieszona tym , że jesteście 
tak świetnie przygotowani. Podzi­
wiam też panią, która przygotował 
„Potyczki", bowiem zrobiła to do­
skonale - ocenia Maria Łączny, ku­
stosz muzeum w Śm iełowie. Bar­
dzo ciepło do młodzieży zwróciła 
się też pani Irena Kupiec, babcia 
ucznia gimnazjum, która doskona­
le zna treść epopei. Podkreśliła, że 
przed wojną w klasie był tylko je­
den egzemplarz tego utworu, ale 
wszyscy go sobie pożyczali i z chę­
cią czytali. - Cieszę się, że te księgi 
wróciły pod strzechy - dodaje Ire­
na Kupiec. - Przez ponad trzydzie­
ści lat uczyłam o naszej epopei na­
rodowej i widzę, Że utwór wciąż jest 
czytany przez młodzież - stwierdza 
Maria Piętka, oceniająca uczniów.

W szyscy uczestnicy „Potyczek 
z Panem Tadeuszem ” otrzymali 
cenne nagrody. Były to różne wy­
dania poezji Adama Mickiewicza. 
- W tym miejscu należy wspomnieć 
o rodzicach uczniów klas O, P, R, 
którzy zasponsorow ali nagrody  
oraz potrzebne materiały do kon­
kursu - mówi Krystyna Kałmucka, 
organizatorka imprezy.

Natomiast młodzież podzięko­
wała komisji za pracę w ocenianiu 
rywalizacji drużynowej, wręczając 
po róży i pięknie wydanych cyta­
tach o wdzięczności.

Zarówno uczniowie jak i goście 
docenili potrzebę organizowania  
takich konkurencji. - Były to bar­
dzo ciekaw e i ow ocne po tyczk i 
z „Panem Tadeuszem” - stwierdza 
Jakub, uczestnik konkursu.

IWONA NOWICKA

Najpierw dzieci ze Szkoły Podsta­
wowej w Komorzu wydrukowały spe­
cjalne, kolorowe zaproszenia, które 
wręczyły swoim rodzicom. W  dniu 
spotkania wspólnie wysłuchano kon­
certu nowych, nieznanych kolęd i pa­
storałek. O nastrojowy wystrój sali 
zadbała Anna Cieślak razem z uczest­
nikami zajęć świetlicowych. Ucznio­
wie byli bardzo przejęci występem,

a rodzice - niezwykle wzruszeni. - By­
łam zadowolona, że moje dziecko dziś 
zaprezentowało się w przedstawieniu. 
Dotychczas było bardzo nieśmiałe. 
Zauważyłam dziś również, że mamy 
w szkole dużo uzdolnionych uczniów 
- powiedziała jedna z mam.

Później w klasach odbyły się spo­
tkania przy herbacie, kawie i pierni­
kach. - Pewnie trzeba by zmienić na­
zwę dla tego rodzaju spotkań. Bo co 
to za wywiadówka, skoro wszyscy 
wcześniej znają oceny - powiedział 
dyrektor szkoły, Wojciech Waszak. 
W szkole już drugi rok, na poziomie 
klas IV i V, realizowany jest jednolity 
program nauczania blokowego. Z każ­
dego przedmiotu uczniowie otrzymu- 
ją karty wymagań na siedm ioty- 
godniowe okresy roku szkolnego. 
W kartach odnotowują ilość punktów 
uzyskanych za spełnienie poszczegól­
nych wymagań. Punkty łatwo przeli­
czyć na oceny, stąd też rodzice na bie­

żąco informowani są o postępach 
dziecka. - Rodzice moich uczniów 
uznali punktowy system oceniania za 
obiektywny i sprawiedliwy - podkreśli­
ła Katarzyna Ziędak, wychowawczy­
ni klasy IVb.

Dyrektor dodaje, że skoro w cza­
sie wywiadówek nie chodzi o „wy­
wiad” dotyczący ocen, to wychowaw­
czynie starają się zmienić formułę tych

zebrań. - Ważnym celem staje się dba­
łość o porozumienie pomiędzy rodzi­
cem a nauczycielem w sprawie pielę­
gnowania osobowości uczniów. Coraz 
częściej spotkania z rodzicami przy­
bierają postać zajęć warsztatowych, 
na których dorośli sami bardziej po­
znają również siebie, swoje możliwo­
ści, a także różnorodność relacji mię­
dzy dzieckiem, rodzicem i nauczycie­
lem - powiedział Wojciech Waszak.

W klasie V rodzice „borykali się” 
z tematem „marzenia mojego dziec­
ka” lub poznawali efekty zespołowej 
pracy uczniów związanej z zagadnie­
niem - „czego oczekuję od moich ro­
dziców”. W klasie IVb analizowali 
wypełnioną przez własne dziecko an­
kietę, której pytania dotyczyły sukce­
sów i porażek szkolnych.

Podczas niezwykłego spotkania 
piernikami poczęstowano sto osób. 
Wszyscy chwalili, że były pyszne.

(akf)

Mieszkanie dla wychowanki
M ałgosia  Ł aszcz w ychow anka D om u D ziecka  w  G órze  o trzym ała  książeczkę m ieszkaniow ą, na którą o d  p iętn astu  la t 

w p ła t dokon yw ali uczn iow ie Z espołu  Szkół Z aw odow ych  n r 2  w  Jarocinie.

Ania wśród 
laureatów

W miniony czwartek w Domu 
Dziecka w Górze już od rana trwały 
przygotowania do wielkiego święta. 
W ieczorem przyjechali z Jarocina 
- przedstawiciele Zespołu Szkół Zawo­
dowych nr 2 w Jarocinie: wicedyrek­
tor Danuta Bielecka i nauczyciele 
Dorota Gromada i Zbigniew Rych- 
ter. Na dużej sali pałacu w Górze roz­
począł się karnawałowy bal przebierań­
ców. Byli kosmici, zakonnica, wróżki 
i cyrkowi artyści. Muzykę „serwował” 
dyrektor ośrodka kultuiy z Jaraczewa Jan 
Tomczak razem z członkiem zespołu 
RAD-MAT Radkiem Borusiakiem. 
Z głośników “płynęły” światowe i pol­
skie przeboje, a na parkiecie wszyscy 
znakomicie się bawili - dzieci i mło­
dzież razem ze swoimi wychowawczy­
niami. W czasie zabawy każdy strój 
uczestnika był oceniany przez specjal­

nie powołaną komisję. Wyniki ogłoszo­
no po długiej i buizliwej naradzie. Pierw­
sze miejsce zdobył Paweł Urbaś prze­
brany za rycerza

W czasie balu miało też miejsce 
„wielkie obdarowywanie”. Samorząd 
szkolny jarocińskiej “dwójki” przygo­
tował dla każdego wychowanka domu 
dziecka okazały prezent. Na upomin­
ki składali się uczniowie poszczegól­
nych klas. Natomiast jedna z wycho­
wanek Małgosia Łaszcz została ob­
darowana w szczególny sposób. Wi­
cedyrektor szkoły z Jarocina Danuta 
Bielecka wręczyła jej książeczkę 
mieszkaniową, na którą pieniądze 
wpłacali uczniowie ZSZ nr 2 przez 
piętnaście lat. - Kilkanaście lat temu 
postanowiliśmy otoczyć opieką jedno 
z dzieci z domu dziecka. Tak się stało, 
Że wybór padł na Małgosię. Miała wte­

dy chyba z pięć lat. Teraz jest student­
ką i mamy nadzieję, że ta książeczka 
pomoże je j w życiowym starcie - po­
wiedziała Danuta Bielecka.

Małgosia Łaszcz jest mieszkanką

Kalisza i po przekazaniu książeczki 
mieszkaniowej dalsze starania o pozy­
skanie domu dla niej przejmie tamtejsze 
Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie.

(ann)

Anna Pilarczyk, uczennica klasy 
piątej Szkoły Podstawowej 
w Żerkowie zakwalifikowała się 
do etapu wojewódzkiego 
konkursu przyrodniczego „Parki 
Narodowe w Polsce”.

Okręgowe eliminacje odbyły się 
15 stycznia w Książu Wielkopolskim. 
Szkołę Podstawową w  Żerkowie 
reprezentował pięcioosobow y ze­
spół w składzie: Bartosz Górski, 
Anna Kościelniak, Anna Pilarczyk, 
Joanna Wyduba i Sebastian Toma­
szewski. Uczennica-klasy Va zdoby­
ła 18,5 punktów (na 30 możliwych) 
i zakwalifikowała się do etapu woje­
w ódzkiego. W szyscy  uczn iow ie  
przygotowywali się pod kierunkiem 
nauczycielki Marii Rzepy.

(akf)
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Konkurs dla pasjonatów
P o n a d  p ięćd z ies ięc iu  uczn iów  z  kilku p o w ia tó w  p rzy jech a ło  

do  W itaszyc, że b y  w ziąć  u dzia ł w  okręgow ym  e ta p ie  
konkursu p rzyrodn iczego . W śród  lau rea tów  zn a la z ł s ię  

uczeń gim nazjum  w  Jarocin ie, P a w e ł M rów czyński.

Najlepsi z najlepszych
Anna Szarańska, Jagoda  Szym czak, M ario la  G rzelak  i Inez K ędzia  będą  

reprezen tow ać p o w ia t ja ro c iń sk i na elim inacjach  rejonow ych XV I W ojew ódzkiego  
Konkursu R ecyta torsk iego , które o d b ęd ą  się  w  Poznaniu.

Wojewódzki Konkurs Przyrod­
niczy „Parki Narodowe w  Polsce” 
zorganizowany został przez Polskie 
Towarzystwo Ochrony Przyrody 
„Salamandra”. Etap okręgowy kon­
kursu odbył się 15 stycznia w  Wi- 
taszycach. - Szkoły, w których od­
bywały się poszczególne etapy, były 
wybierane losowo. Zwracano przy 
tym uwagę na to, gdzie działają sil­
ne ogniwa „ Salamandry ”. W Wita- 
szycach mamy dwie organizacje 
ekologiczne: Ligę Ochrony Przyro­
dy liczącą 60 członków i „ Salaman­
drę ”, do której należy ok. 300 uczniów 
- powiedział Leszek Bajda, prze­
wodniczący jury.

Konkurs odbył się po raz kolej­
ny. W ubiegłym roku jego głównym  
tematem były drzewa i krzewy Pol­
ski, teraz parki narodowe. - Ten kon­
kurs ma specyficzne wymagania. 
Jeżeli ktoś się bardzo interesuje tyl­
ko przedmiotem i dobrze się uczy,

gii, część natomiast bardzo szcze­
gółowa, dotycząca wszystkich 22 
parków  narodow ych w Polsce. 
Uważam, że poruszone zagadnienia 
sięgały poziom u szkoły średniej, 
a nawet pierwszego czy drugiego 
roku studiów biologicznych. Kon­
kurs organizowany je s t również po  
to, żeby wyłonić przyszłych specja­
listów w dziedzinie biologii i obsza­
rów chronionych - powiedział Le­
szek Bajda.

Test pisało 54 uczniów z 14 szkół 
p odstaw ow ych  oraz g im nazjów  
z terenu powiatu jarocińskiego, 
p leszew sk iego , k rotoszyń skiego  
i wrzesińskiego. Na 30 m ożliwych  
punktów 21 zdobył Przem ysław  
Szczepański z gimnazjum w Plesze­
wie. Na drugim miejscu uplasowa­
ła się Katarzyna Chmielowiec (20,5 
punktów) również z Pleszewa. Prze­
mysława i Katarzynę przygotowa­
ła nauczycielka Dorota Cichy.

Zwycięzcy etapu okręgowego konkursu przyrodniczego wraz ze swymi opiekunami

to przegrywa. Jest to konkurs skie­
rowany przede wszystkim do prak­
tyków, m ocno zainteresow anych  
sprawami ochrony środowiska oraz 
pasjonatów  - podkreślił L eszek  
Bajda.

C złonkowie jury: Aleksandra 
Mendelska, Dariusz Lis i Leszek  
Bajda przyznali, że test, który mu­
sieli wypełnić uczniowie, był dość 
trudny. Uczestnicy konkursu musie­
li określić, co to jest jaźw iec i ró­
żanka, w  jakim parku znajduje się 
szczyt Diablok, a w  jakim chronio­
ne sąjeziora lobeliowe. Trzeba było 
w ym ienić trzech dziko żyjących  
w Polsce przedstawicieli rodziny 
psowatych, a także odpowiedzieć, 
jaki ptak potrafi chodzić po pniu 
drzewa głow ą w  dół oraz przez któ­
ry park narodowy przepływa rzeka 
P łociczna . N ajw ięcej trudności 
sprawiło uczniom  podanie nazw  
gatunkowych grzyba oraz zwierząt, 
które zostały przedstawione na ry­
sunku. Żaden z uczestników  nie 
rozpoznał dzierzby gąsiorka. Pisa­
no, że jest to gil, sikorka bogatka, 
wilga i słowik. - Część pytań była 
bardzo ogólna, z  przyrody i biolo­

Trzecie m iejsce zajęła Daria 
Martyna (20 punktów) z gim na­
zjum w Gizałkach (opiekun - Da­
riusz Lis) a czwarte Paweł Mrów­
czyński (19 punktów) z gimnazjum 
w  Jarocinie (opiekunka Hanna Ja­
kubiak). - Uczyłem się dodatkowo. 
Poza tym kilka lat temu moja sio­
stra brała udział w konkursie o p ta ­
kach i ja  też się wtedy zaintereso­
wałem i biologią, i przyrodą - przy­
znał laureat konkursu, Przemysław  
Szczepański.

Każdy z uczestników etapu okrę­
gowego konkursu otrzymał dyplom  
oraz okolicznościowy znaczek, a lau­
reaci p ierw szych czterech m iejsc  
- nagrody książkowe ufundowane 
przez Urząd M iejskiego w  Jaroci­
nie, a także foldery i kubki. - W związ­
ku z tym, że w etapie okręgowym  
wzięło udział powyżej 50 uczniów, 
do fina łu  wojewódzkiego zakwali­
fikow anych zostało czterech - po­
wiedział przewodniczący jury, Le­
szek Bajda. Etap wojewódzki kon­
kursu „Parki Narodowe w  Polsce” 
odbędzie się 17 marca w  Pozna­
niu.

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK

W Szkole Podstawowej w Wi- 
taszycach odbył się  XVI W oje­
w ód zk i K onkurs R ecytatorsk i 
Szkół Podstawowych i Gimnazjów  
powiatu jarocińskiego. W tym roku 
w eliminacjach powiatowych w zię­
ło  udział ok oło  80 uczestn ików  
z gminy Jarocin, Jaraczewo, Kotlin 
i Żerków. - Każda szkoła mogła 
zgłosić po dwóch uczestników w ka­
tegoriach: klas I  - IV, druga - klasy 
V - VI oraz gimnazjum - mówi Te­
resa Twarogowska, przewodniczą­
ca komisji konkursowej. W czasie 
konkursu podzielono uczniów tyl­
ko na dwie kategorie wiekowe: do 
pierwszej zakwalifikowano uczniów 
z klasy I - IV, a w drugiej kategorii 
wiekowej znaleźli się uczniow ie 
klasy V, VI i I, II gimnazjum. - Każ­
dy uczestnik spotkania może recy­
tować dowolnie wybrany przez sie­
bie utwór - poezję lub prozę - infor­
muje Teresa Twarogowska. Ponie­
waż uczestników było bardzo w ie­
lu, recytacje oceniane były przez 
dwie oddzielne komisje. - Trudno 
jest dokonać jednoznacznej oceny 
przy tak różnym repertuarze. Inne 
możliwości ma uczeń recytujący 
prozę, a inne - poezję - mówi Ma­
ria Kopras-Dadok, członek komi­
sji. Duża część młodych recytato­
rów uczestniczyła we wcześniej or­
ganizowanych konkursach recyta­
torskich. Stąd często powtarzały się 
utwory Władysława Broniewskie­

go i Wisławy Szymborskiej. - Po­
ziom wysłuchanych recytacji był 
wysoki. Komisja zwracała uwagę 
na dobór tekstu, interpretację, kul­
turę słowa i ogólny wyraz artystycz­
ny - m ówi Teresa Twarogowska, 
podsumowując wyniki rywalizacji.

Przed godziną 14.30 przewod­
nicząca komisji ogłosiła werdykt. 
Pierwsze miejsce w kategorii uczniów 
klas I - IV zajęła Anna Szarańska 
z Żerkowa, drugie - Jagoda Szym­
czak z Mieszkowa, a trzecie - San­
dra Kubicka z D obieszczyzny. 
Specjalne wyróżnienie w tej grupie 
wręczono Monice Borowskiej z No­
skowa. Natomiast w drugiej kate­
gorii wiekowej I miejsce zajęła Ma­

riola Grzelak z Jarocina, drugie 
Inez Kędzia z SP nr 2 z Jarocina, 
a trzecie Martyna Plucińska z No­
skowa. Wyróżnienie zaś przyznano 
P io tr o w i G o łem b iew sk iem u  
z Żerkowa. Laureaci otrzymali na­
grody książkowe i dyplomy, które 
ufundow ała Rada R odziców  ze  
Szkoły Podstawowej w W itaszy- 
cach. Natomiast wszyscy uczestni­
cy konkursu w czasie przerwy do­
stali napój i drożdżówkę. - Ucz­
niowie, którzy zajęli I i U miejsce 
będą reprezentować powiat jarociń­
ski na elim inacjach rejonowych 
w Poznaniu - informuje Teresa Twa­
rogowska.

IWONA NOWICKA

W ieczór z Reymontem
Boryna, Jagn a  i H anka i g o śc ili w  u b ieg ły  czw a rtek  w  Szkole P o d s ta w o w e j nr 5. 

W ro le  znanych  boh a terów  z  p o w ie śc i R eym onta  w c ie lili s ię  u czn iow ie  z  K o ła  
L iterack iego  z  ja ro c iń sk ie j „ p ią tk i”.

Z okazji rocznicy śmierci Włady­
sława Stanisława Reymonta ucznio­
wie z klasy piątej przygotowali „Wie­
czór z Reymontem”.

W sali lekcyjnej zgromadzili się 
uczestnicy spotkania, zaproszeni go­
ście: nauczyciele i uczniowie. Wszyst­
kich zgromadzonych powitała Teresa 
Szymczak, opiekunka Koła Literac­
kiego. Ona też przypomniała najważ­
niejsze fakty z życia pisarza oraz 
jeg o  zw iązek  z Wielkopolską.

Później rozpoczęła się lekcja ję ­
zyka polskiego. Prowadzili ją  sami 
uczniowie. Kiedy zaczęli rozma­
wiać o pisarzu, Monika Półrolni- 
czak zaproponowała, że zaprosi 
Reymonta na lekcję. Skorzystała  
z telefonu komórkowego i udało jej 
się przekonać go, by przyjechał do 
Jarocina. Jednak w  um ówionym  
terminie poeta nie przybył. - Nie 
martw się. Nie ma Reymonta, ale 
za to z nami są bohaterowie jego  
utworów - powiedziała. Na lekcji 
zaczęło się zamieszanie i w szyscy  
uczniowie „zmienili się na oczach

publiczności w  bohaterów z „Chło­
pów ”. D ziew czyny ubrały staro­
dawne fartuszki i chusty i zaczę­
ły  haftować. N atom iast chłopcy  
zajęli się struganiem w drewnie. 
Najciekawszym momentem lekcji 
okazały się reymontowskie dialo­
gi, które toczyli ze sobą Jagna, Bo­
ryna, Hanka i inni mieszkańcy Li­
piec. Scenki te były przerywane re­
cytacją fragmentów listów Rey­

monta, które przedstawił Aleksan­
der Stępień. Fikcyjny pobyt w  Lip­
cach umilały melodie łowickie w  wy­
konaniu Marty.

Na zakończenie spotkania został 
przeprowadzony mini konkurs na 
temat tego, co uczniowie zapamię­
tali. Organizatorka spotkania wrę­
czała kopie dyplomu, jaki otrzymał 
Reymont odbierając Nagrodę Nobla.

(in)

Uczniowie z Kola Literackiego w czasie „Wieczoru z Reymontem"
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Więcej kradzieży, 
mniej wypadków

Z roku na rok jarocińska policja  notuje wzrost przestępstw , zw łaszcza kradzieży samochodów. 
G iną ju ż  nie tyko p opu larn e  „ m aluchy ”, ale  także m ercedesy. P o c iesza ją ce  j e s t  to, 

że w ykryw a ln o ść  czyn ów  karalnych zw iększy ła  się  o  3 ,5  procen t.

Skuteczni
prokuratorzy

Prokuratura R ejonow a w  Jarocin ie m oże się  p o szc zy c ić  
najniższym  w skaźnikiem  uniewinnień o só b  oskarżonych, 

sp o śró d  ośm iu proku ra tu r okręgu kaliskiego. - Ś w iadczy  to  
o trafionych aktach oskarżen ia  - kom entuje wyniki 
p ro ku ra tor Janusz W alczak, rzeczn ik  Prokuratury  
O kręgow ej w  K aliszu  z  s iedzibą  w  O strow ie  Wlkp.

Przestępstwa popełnione na te­
renie powiatu jarocińskiego stano­
wiły jeden procent wszystkich czy­
nów w województwie wielkopol­
skim. Jarocińska policja stwierdzi­
ła 1.029 przestępstw, niemal o 20 
procent więcej niż w 1999 roku.

Straty materialne poniesione  
wskutek popełnionych przestępstw 
w yn iosły  3 .078 .967  zl - prawie 
dwukrotnie więcej niż w poprzed­
nim roku. Policjantom udało się od­
zyskać m ien ie wartości jed yn ie  
335.649 zł.

Lepsza wykrywalność
Ze stw ierdzonych 843 prze­

stępstw kryminalnych, policjanci 
wykryli nieco ponad połowę. Jest to 
wynik lepszy o 3,5 procent, niż przed 
rokiem. Lepszą wykrywalność, bli­
sko 85 procent, osiągnięto w ubie­
głym  roku w zakresie rozbojów  
i wym uszeń. Odnotowano jeden  
przypadek usiłowania zabójstwa po­
licjanta będącego na służbie w Ko­
tlinie. Sprawca tego przestępstwa zo­
stał pod koniec roku skazany na 
9 lat pozbawienia wolności.

N ow ym  p rzes tęp stw em , p rzed  
rokiem nie notowanym w jarociń­
skiej policji było wymuszenie roz­
bójnicze. Ostatecznie sąd zmienił 
podstawę oskarżenia na stawianie 
groźby i wymuszenia, ale mniejszej 
wagi. Ich sprawcami były osoby  
karane już za tego typu czyny w po­
przednich latach. Zatrzymano w su­
mie 6 podejrzanych, z których 4 zo­
stało tym czasowo aresztowanych 
przez Sąd Rejonowy w Jarocinie. 
Wobec pozostałych zastosowano  
dozór policji. Przypomnijmy: spraw­
cy zastraszali ochroniarzy dyskote­
ki w Zawidowicach (w pow iecie  
pleszewskim), chcąc zmusić ich do 
rezygnacji z pracy. Używali do tego 
celu kijów basebolowych, siekiery 
i maczety. Jeszcze pod koniec ubie­
głego roku Sąd Rejonowy w Jaro­
cinie skazał pięciu oskarżonych na 
karę pozbawienia wolności. Spra­
wa znajdzie się w sądzie II instan­
cji, bowiem  zarówno prokurator, 
jak i obrońcy oskarżonych zapowie­
dzieli apelację od wyroku.

Coraz więcej kradzieży samochodów
Z roku na rok wzrasta liczba 

przestępstw przeciwko mieniu (kra­
dzieży i kradzieży z włamaniem). 
W ubieg łym  roku stw ierd zon o  
665 takich czynów (w 1999 - 544, 
a w 1998 -517 ), Ich wykrywalność 
od kilku lat oscyluje wokół 48 pro­
cent. Spośród wszystkich kradzie­
ży mienia policjanci stwierdzili aż 
38 kradzieży samochodów. W dal­

szym ciągu wykrywalność tych prze­
stępstw jest bardzo niska W ubiegłym 
roku wyniosła około 25 procent. Tra­
dycyjnie łupem złodziei padają naj­
częściej popularne „maluchy”. Skra­
dziono aż 12 fiatów 126p. Coraz 
częściej giną jednak auta znacznie 
lepszych marek: mercedesy, bmw 
oraz audi, volkswageny, ople, for­
dy. Dwukrotnie skradziono cięża­
rówki. Jeszcze w końcu 2000 roku 
wszczęto 3 postępowania w spra­
wach o kradzieże samochodów prze­
ciwko grupom przestępczym z Ple­
szewa i Kostrzyna oraz terenu byłe­
go województwa konińskiego. Do 
tej pory udowodniono im dokona­
nie 27 kradzieży i usiłowań kradzie­
ży samochodów na terenie m. in. 
Jarocina i Pleszewa.

Znaczny udział w przestęp­
stwach przeciwko mieniu stanowią 
również kradzieże w samochodach, 
pociągach i sklepach oraz kradzie­

że  k ie sz o n k o w e . A ż d w u d zie -  
stoczterokrotnie ginęły rowery. Na 
mniej więcej tym samym poziomie 
utrzymują się przestępstwa kradzie­
ży z włam aniam i. W 2000 roku 
stwierdzono 237 tego typu czynów, 
z czego wykryto 70. Najczęściej wła­
mania dokonywane są w Jarocinie, 
szczególnie na os. Konstytucji 3 Maja 
oraz na ul. Wrocławskiej. Kilkakrot­
nie włamywacze „działali” w Do- 
bieszczyźnie, Wysogotówku, Wita- 
szycach, Mieszkowie, Cielczy i Tar- 
cach. Najczęściej okradane były skle­
py, hurtownie i kioski - aż 61 razy. 
Rzadziej złodzieje włamywali się do 
piwnic, garaży i barów - 48 razy.

Mniej wypadków
W 2000 roku doszło do 467 wy­

padków i kolizji. Spadla liczba tych 
pierwszych z 76 do 67. Tego same­
go nie można powiedzieć o koli­
zjach. Dochodziło do nich aż 400  
razy (rok wcześniej - 317, dwa lata 
wcześniej - 233). Pocieszające jest 
to, że o prawie trzy razy spadła licz­
ba ofiar śmiertelnych. W ubiegłym

roku w wypadkach sam ochodo­
wych zginęło sześć osób. Dokład­
nie na tym samym poziom ie, co 
przed rokiem utrzymała się liczba 
osób rannych w zdarzeniach drogo­
wych. Główne przyczyny wypad­
ków i kolizji nie zmieniają się od lat. 
P olicja  za licza  do nich przede  
wszystkim nadmierną prędkość, nie- 
udzielenie pierwszeństwa przejazdu 
oraz nieprawidłowe wyprzedzanie 
i omijanie. W przytłaczającej więk­
szości sprawcami wypadków i koli­
zji byli kierowcy samochodów oso­
bowych - w 2000 roku aż 319 razy. 
Do zdarzeń drogowych dochodzi 
najrzadziej z winy pieszych, rowe­
rzystów i motocyklistów - 37 razy.

Policjanci ruchu drogowego za­
notowali znaczny spadek wykro­
czeń. Liczba ta z 6.089 w 1999 roku 
spadła do 5.431 w roku ubiegłym. 
W ślad za tym zmniejszyła się ilość 
wystawionych przez funkcjonariu­

szy „drogówki” pouczeń i manda­
tów karnych. Podwyższeniu nato­
miast uległa średnia kwota udzie­
lonego mandatu - z 74 zł w 1999 
roku do 97 zł w roku 2000. Z tego 
względu łączna kwota wszystkich 
mandatów wzrosła o prawie 49.000  
(do 374.300 zł).

Na terenie działania KPP w Ja­
rocinie w 2000 roku 296 kierowców  
prowadziło samochód w stanie nie­
trzeźwym (w 1999 było ich 313). 
Do końca listopada 2000 roku czyn 
ten był wykroczeniem. Od grudnia 
ubiegłego roku prowadzenie pojaz­
du po pijanemu uznawane jest za 
przestępstwo, za które grozi m. in. 
kara do dw óch lat pozbaw ienia  
w olności (a nie je^ypie gp?ywna 
i czasowe odebranie prAwa jazdy), 
Pijany sprawca wypadku oprócz 
kilkunastoletniej odsiadki w więzie­
niu, straci na zawsze uprawnienie 
do kierowania. Wobec tak restryk­
cyjnego znow elizow ania przepi­
sów , policjanci spodziew ają się  
spadku tego typu przestępstw.

Oprać. JUSTYNA NAPIERAJ

D o ośmiu prokuratur na terenie 
działalności Prokuratury Okręgo­
wej w Kaliszu z siedzibą w Ostro­
w ie Wlkp. wpłynęło w ubiegłym  
roku 16.441 spraw, o 1.850 więcej 
niż w 1999 roku. - Prokuratury nie 
mają żadnych zaległości. Wszystko 
jest na bieżąco załatwiane - mówi 
Bogdan Stelmach, prokurator okrę­
gowy. Największy wzrost rozpa­
trywanych zdarzeń nastąpił w Ka­
liszu i Ostrowie. Także w  Proku­
raturze Rejonowej w Jarocinie 
w 2 0 0 0  r. zan otow an o  w ię c e j  
spraw - 1.279 (w 1999 r. - 1.157). 
Na czterech jarocińskich prokura­
torów przypadło zatem niespełna 
10 procent wszystkich rozpatrywa­
nych spraw okręgu kaliskiego. Ak­
tami oskarżenia zakończyły się 292  
sprawy. Oskarżono w nich 382 oso­
by. Jest to o ponad 20 procent więcej 
aniżeli w roku 1999.

D uży procent w jarocińskiej 
prokuraturze stanowią umorzenia 
spraw. W zeszłym  roku prokurato­
rzy umorzyli ich aż 698 (aż o 50  
więcej niż w  1999 r.), z czego w 428 
przypadkach z powodu niewykry­
cia sprawców. Tymczasowo aresz­
towano 34 osoby, choć wniosków  
o zastosowanie tego typu środka za­
pobiegawczego wpłynęło do sądu 
38. - Na szczęście nie doszło do tak 
spektakularnych spraw, ja k  unie­
winnienie wcześniej tymczasowo  
aresztowanych - mówi prokurator 
okręgowy. Dozór policji zastosowa­
no w stosunku do 32 podejrzanych, 
a w pięciu przypadkach za osoby 
poręczono majątkiem. Do skazania 
udało się doprowadzić 271 spraw­

ców czynów (w całym okręgu kali­
skim - 3.544 osoby). Tylko sześć 
osób (na 159), którym prokuratura 
jarocińska przedstawiła akty oskar­
żenia, sąd uniewinnił. Jarocin, jako 
jedyny z rejonów może się poszczy­
cić tak niskim procentem uniewin­
nień - zaledwie 1,7 % ogółu osą­
dzonych (3,8 % w okręgu). - Świad­
czy to o trafionych aktach oskarże­
nia - komentuje wyniki prokurator 
Janusz Walczak, rzecznik Prokura­
tury Okręgowej w Kaliszu z siedzi­
bą w Ostrowie Wlkp. Na jednego 
prokuratora jarocińskiego przypa­
dło średnio 26 zdarzeń m iesięcz­
nie w ciągu całego roku. Najczę­
ściej toczono postępowanie w spra­
wach o kradzieże mienia.

Jarocińska prokuratura prowa­
dziła śledztwo w sprawie usiłowa­
nia zabójstwa policjanta. Do tego 
zdarzenia doszło 1 września w Ko­
tlinie. W najbliższym czasie do sądu 
wpłynie akt oskarżenia przeciwko 
sprawcom zniszczenia grobów na 
cmentarzu w Radlinie, do którego 
doszło jesienią ubiegłego roku. Na 
pierwszą rozprawę w Sądzie Okrę­
gowym  w Kaliszu oczekuje lekar­
ka z J arocinie oskarżona o nieudzie- 
lenie pomocy medycznej choremu. 
Współczynnik przestępstw na 10 ty­
sięcy mieszkańców wynosi 145 na 
terenie działania Prokuratury Rejo­
nowej w Jarocinie. - Dla porówna­
nia w samym tylko Poznaniu ten 
współczynnik wynosi 688. (...) Na 
tym tle nasz okręg należy uznać za 
spokojny - podsumowuje rzecznik 
prasowy.

JUSTYNA NAPIERAJ

PROMOCJA « PROMOCJA • PROMOCJA • PROMOCJA • PROMOCJA • PROMOCJA • PROMOCJA

Tacum a znaczy 
radość życia 3 3

3 3

T a cu m a , to  n o w y, k o m p a k to w y  
m in i van. W  s ty czn iu  br. w p ro w ad zo n y  
z o s ta ł d o  s p rz e d a ż y  n a  p o ls k im  
ry n k u  p rz e z  k o re a ń s k i k o n c e rn  
D e a w o o . S a m o c h ó d  ten  p o le c a n y  
j e s t  k ie ro w c o m  c e n ią c y m  
b e z p ie c z e ń s tw o , ko m fo rt, d y n a m ik ę  
i  n in a g a n n ą  s ty lis tykę .

Każdy, kto zdecydu je  się na zakup 
Tacumy, m oże liczyć (w  standardzie ) na 
ABS, dw ie poduszki pow ietrzne, och ra ­
n iacz kolan po s tron ie  kierowcy, w sp o ­
m agan ie  uk ładu  k ie ro w n icze g o , e le k ­
tryczn ą  regu lac ję  szyb  i lus terek. Pod 
m aską, w  za leżnośc i od m odelu, zna j­
dzie bardzo nowoczesny silnik o poj. 1.8 I 
(98 KM ) lub 2.0 I (121 KM), dzięki które­
mu przyspieszy Tacum ą od 0-100 km /h 
odpow iedn io  w  12,0 lub 10,5 sekundy. 
M aksym alna prędkość „słabszego" mo­

delu, to  170 km/h, a „siln ie jszego” 180.
Tacuma posiada oczywiście więcej za ­

let: doskona ła  w idoczność, trzypunkto ­
w e  pasy bezp ieczeństw a, system y po­
ch łan ia jące  energ ię  uderzeń, składane 
ty lne  siedzenia, liczne, dyskretne schow­
ki, panel s terow ania  sprzętem  m uzycz­
n ym  u m ie js c o w io n y  na  k ie ro w n ic y  
(opcja) i w ie le  innych. A by się onich prze­
konać wystarczy wstąpić do Salonu Da­
ewoo Szymańscy, (Jarocin, al. N iepodle­
g łości 34).

Oprać. DAMIAN ANDRZEJEWSKI

■ PROMOCJA • PROMOCJA • PROMOCJA
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Zaśpiewali jak nigdy dotąd Remont
P ołączon e chóry  - „ B a rw ick i” z  Jarocina i św. C ecylii z  Ż erkow a za śp iew a ły  p o  raz p ie rw szy  w spó ln ie  p o d cza s  
m szy św ię te j o ra z na koncercie ko lęd  w  ka tedrze  św. W ojciecha w  Gnieźnie. P o zakończen iu  w ystępu  w ie le  o sób  

p rzych o d ziło  g ra tu lo w a ć  dyryg en to w i K a sp ro w i E kertow i w span ia łego  poziom u  chórów.

Dla chóru z Jarocina był to już 
drugi koncert w katedrze w Gnieź­
nie. Wcześniej „Barwicki” wystę­
pował u grobu św. Wojciecha pod­
czas zjazdu stuletnich chórów. Ze­
spół z Żerkowa w Gnieźnie wystą­
pił po raz pierwszy. Dla obu chó­
rów był to również pierwszy wspól­
ny, publiczny występ. Połączenie 
ich było jednak m ożliw e dzięki 
temu, że obie grupy prowadzone są 
przez tego samego dyrygenta - Ka­
spra Ekerta. Msza święta w niedzie­
lę 14 stycznia, podczas której kolę­
dy zaśpiewał siedemdziesięciooso- 
bowy połączony chór, była transmi­
towana na żyw o dla osób chorych 
przez radio,,Plus”. Ogromny zespół 
wspaniale zabrzmiał w starych mu- 
rach katedry. N iesam ow ity efekt 
pogłębiła również świetna akusty­
ka świątyni. Po zakończeniu nabo­
żeństwa chóry wystąpiły z krótkim 
koncertem, którego wysłuchała za­
led w ie  k ilk u d zie sięc io o so b o w a  
grupka. Ci, którzy zostali po mszy, 
nie zawiedli się. Zachwyceni pięk­

nem wykonania kolęd słuchacze po 
koncercie podchodzili do dyrygen­
ta i chórzystów, aby pogratulować 
im wysokiego poziomu. Na pamiąt­
kę gn ieźn ień sk im  uczestn ik om  
m szy i koncertu „Barwicki” pozo­
staw ił folder, w którym  m ożna  
przede wszystkim znaleźć informa­
cje o Kazimierzu Tomaszu Barwic- 
kim, założycielu koła śpiewaczego 
oraz kilka zdjęć z zagranicznych 
wojaży zespołu.

Wizyta w Gnieźnie była rów­
nież okazją do zwiedzenia katedry. 
O historii miejsca, świątyni i po­
szczególnych zabytków bardzo in­
teresująco i wyczerpująco opowie­
dział chórzystom ksiądz proboszcz 
Zenon Rubach, który w cześniej 
sprawował również Eucharystię. 
Wśród nazwisk księży pomordowa­
nych w obozach w czasie II wojny 
światowej chórzyści odnaleźli rów­
nież nazwisko księdza Jana Nepo­
mucena Chrzana, proboszcza żer- 
kowskiej parafii.

Oba chóry mogły wystąpić w ka­

tedrze gnieźnieńskiej dzięki osobi­
stym kontaktom dyrygenta Kaspra 
Ekerta. Trzydzieści lat temu ksiądz 
Zenon Rubach jako wikariusz zna­
lazł się bowiem na parafii św. Sta­
nisława Biskupa i Męczennika w Żer­
kowie. - Bardzo dobrze wspominam 
półtora roku spędzone na tej para­
fii. Żerków zachwycił mnie przede 
wszystkim pięknym kościołem. Był 
on wtedy w spaniałe odnow iony  
przez ówczesnego proboszcza - księ­
dza prałata Błażejewskiego. Zanim 
poszedłem na parafię, bardzo stra­
szono mnie księdzem proboszczem. 
Mówiono, że jest groźny i wymaga­
jący. Koledzy, kiedy dowiedzieli się, 
że idę do Żerkowa, to mi bardzo 
współczuli. Ja jednak uważam, że 
lepiej nie mogłem trafić. Ksiądz 
prałat Błażejewski był niezwykle 
serdeczny, rodzinny. Czułem się, jak  
u siebie w domu - wspominał ksiądz 
Zenon Rubach. Podkreślił, że bar­
dzo mu się  podobał w ystęp obu 
chórów.

W drodze z Gniezna do Wrze­

śni chóry zatrzymały się na obiad 
w jednej z restauracji. Po posiłku 
na stołach pojaw iły  s ię  k ieliszk i 
z szampanem. W zniesiono toast za 
współpracę obu zespołów. - Jest to 
nasze pierwsze spotkanie przy sto­
le i myślę, że nie ostatnie. Dzisiej­
szy koncert pozwolił nam wszystkim 
zrozumieć, że współpraca tych dwóch 
chórów da nam na pewno dużo. 
Chciałabym was wszystkich prosić, 
Żeby nigdy nie doszło do sytuacji, 
w której zaczniemy się dzielić na 
„naszchór" i „waszchór". Jesteśmy 
w tej chwili jednym chórem z jednym  
dyrygentem  - powiedziała Emilia 
Zdrojowa, prezes „Barwickiego”. 
Później jakby na dowód, że rzeczy­
wiście oba chóry stanowią jedność, 
przy kawie i placku drożdżowym  
z kruszonką, wspólnie śpiewano pio­
senki biesiadne. Wieczorem oba chó­
ry z Jarocina i Żerkowa wspólnie za­
śpiewały jeszcze podczas mszy świę­
tej w jednym z kościołów we Wrze­
śni.

—----  (ls)

Co roku po zakończeniu Świąt 
Bożego Narodzenia odbywa się 
tzw. „kolęda”, czyli duszpasterskie 
nawiedzenie rodzin. Odwiedziny 
księży w domach wiernych wiążą 
się również ze zbieraniem datków. 
Uzyskane w ten sposób fundusze 
przeznaczane są przede wszystkim 
na remonty i inwestycje.

W parafii św. Marcina w Jaro­
cinie fundusze z kolędy przezna­
czone zostaną na m alowanie ko­
ścioła. W parafii Matki Bożej Fa­
timskiej w Jarocinie z pieniędzy, ze­
branych podczas duszpasterskiego 
nawiedzenia rodzin, sfinansowane 
będą przede wszystkim : projekt 
nowego kościoła oraz dokumenta­
cja związana z budową. W parafii 
św. Antoniego z Padwy w Jaroci­
nie od wielu m iesięcy zbierane są 
pieniądze na budowę nowych orga­
nów do kościoła. Na ten sam cel 
przekazane będą również fundusze 
zebrane podczas kolędy.

(Is)

Serdeczne podziękowania
personelowi intensywnej terapii szpitala w Jarocinie 

księdzu proboszczowi Dariuszowi Matusiakowi 
księdzu proboszczowi Stanisławowi Adamskiemu 

delegacji związku kombatantów
dyrygentowi Kasprowi Ekertowi z Chórem im. K. T. Barwickiego 

pp. organistom Stanisławowi Szygulskiemu i Antoniemu Domagale 
rodzinie, przyjaciołom, sąsiadom  

wszystkim, którzy okazali serce, pomoc i współczucie 
a takie zamówili msze św., a kwiaty i wieńce złożyli na mogile 

' oraz odprowadzili na miejsce wiecznego spoczynku 
zonę, mamę i babcię

ś .  t  p .

Stefanię Olgrzymek
składają

mąż i syn z rodziną

CAŁODOBOWE KOMPLEKSOWE USŁUGI POGRZEBOWE
świadczy Państwu

F IR M A  P O G R Z E B O W A

„MAZURKIEWICZ”
Oferujemy:

trumny, pogrzeby, stypy, wieńce, kwiaty, 
ubieranie i przewóz zwłok 

na terenie całej Polski
Biuro usług: Jarocin, ul. Kilińskiego 21, tel. 747-28-42

Przewozy krajowe i międzynarodowe Przedsiębiorstwo Pogrzebowe Nowość! Wykonywanie piwnic
Załatwianie wszelkich formalności „Jezierski” s.c. grobowych z elementów

w kraju i za granicą Jarocin, ul. Targowa 18A prefabrykowanych
fax 0-62 747 20 42 tel. 0-62 747 29 52 Montaż 2 dni

POGOTOWIE POGRZEBOWE, TEL. KOM. 0-601/869-111

Sprzedaż trumien, przewóz zwłok 
czynne całą dobę 

Usługi pogrzebowe
Żerków, ul. Kolejowa 3a, tel. 740-31-41

Odeszli do nas:

RYSZARD RATAJ 
ANIELA ORCZYKOWSKA  
FRANCISZEK KAŹMIERCZAK  
HENRYK MACHOWSKI 
FRANCISZKA BREMBER  
JADWIGA PIETROWSKA 
WŁADYSŁAWA PIETRYGA 
WALERIA ROŚNIAK  
ZYGMUNT SZYMKOWIAK  
EDMUND KURZAWSKI 
KAZIMIERA STĘSIK  
CZESŁAW SIERADZKI 
AGNIESZKA FRĄCKOWIAK  
IGNACY PIĘTKA 
MARIANNA BANASIK

1. 60 (Jaraczewo)
1. 79 (Pleszew)
1. 91 (Wyszki)
1. 48 (Boguszyn)
1. 90 (Cielcza)
1. 96 (Jarocin)
1. 71 (Raszewy)
1. 63 (Żerków)
1. 66  (Jarocin)
1. 79 (Jarocin)
1. 79 (Jarocin)
1. 78 (Jarocin)
1. 85 (Jarocin)
1. 85 (Roszkówko) 
1. 96 (Jarocin)

Rodzinom zmarłych składamy wyrazy współczucia

Serdeczne podziękowanie 
rodzinie, znajomym, przyjaciołom  

delegacjom i pocztom sztandarowym  
ks. Henrykowi z parafii św. Marcina 

oraz wszystkim, którzy okazali nam serce 
dzielili ból i smutek

oraz odprowadzili na miejsce wiecznego spoczynku

CZESŁAWA
JEZIERSKIEGO

Żona z rodziną

Serdeczne podziękowania 
całej rodzinie, krewnym

znajomym, sąsiadom, przyjaciołom, delegacjom 
oraz wszystkim, którzy okazali nam serce 

dzieli ból i smutek, uczestniczyli w ceremonii pożegnalnej 
zamówili msze św., złożyli wieńce i kwiaty 

oraz odprowadzili na miejsce wiecznego spoczynku

ś. t p .

Zygmunta Szymkowiaka

składa
rodzina

Kochaliśmy Ciebie. Odszedłeś nagle 
Pozostaniesz na zawsze w naszej pamięci

Wszystkim życzliwym, którzy okazali pomoc 
uczestniczyli w ostatniej drodze 

złożyli wyrazy współczucia, ofiarowali kwiaty 
oraz zachowali w dobrej i życzliwej pamięci

ś. tp .
Edmunda Kurzawskiego

serdeczne podziękowania składają 
żona, dzieci i rodzina
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Prywatne leczenie za prywatne pieniądze
W poczeka ln i s łych a ć  muzykę, w  gab in ecie  lekarz czeka z  uśm iechem  i p o św ięca  nam  tyle  czasu, ile  tylko zapragniem y. M ożem y zw ie rzyć  s ię  z  każdej 

bolączk i - n a w et te j n iezw iązan ej z  naszym  ciałem . Za to  jed n a k  trzeba  zapłacić . W Jarocin ie taki luksus kosztu je o d  3 0  do  70 złotych.

Prywatną praktykę prowadzą 
niemal w szyscy lekarze pracują­
cy  w ja ro c iń sk im  le c z n ic tw ie  
otw artym . S w oje  u m iejętn ośc i 
w gabinetach prywatnych w Jaro­
cinie „sprzedają” również specja­
liści z innych miast - przeważnie 
z Poznania. Pacjenci płacą za w i­
zytę bardzo zróżnicowane kwoty
- od 30 do 70 złotych. Zależy to 
przede wszystkim  od rodzaju po­
rady, ilości wykonanych badań, 
zużytych opatrunków i środków  
jednorazow ego użytku. Najwyżej 
cenią sw oje leczenie specjaliści, 
którzy przyjeżdżają z Poznania. 
S ied em d z ie s ią t  z ło ty c h  trzeba  
zapłacić za w izytę między innymi 
u ginekologa Ewy Nowak-M ar- 
kwitz oraz derm atologa Alfreda 
Hessa.

Stomatolodzy mają się nieco lepiej
Po wprowadzeniu reformy służ­

by zdrowia i powstaniu niepublicz­
nych zakładów opieki zdrowotnej, 
większość pacjentów przeniosła się 
z prywatnych gabinetów do tych 
właśnie placówek i koszt ich lecze­
nia pokrywa kasa chorych. - W ga­
binetach, gdzie prowadzimy leczenie 
na koszt kasy chorych, są coraz lep­
sze warunki i sprzęt. Poza tym na­
sze umiejętności i doświadczenie, 
jakie możemy zaoferować pacjen­
tom są takie same, bez względu na 
to, gdzie i za jakie pieniądze ich le­
czymy - stwierdza lekarz Andrzej 
Pajdowski. Mimo to część pacjen­
tów wybiera w izytę w gabinecie 
prywatnym i płaci za nią z własnej 
kieszeni - często niemałe pieniądze.
- Nikt mnie nie zmusza, żebym tutaj 
przyszła - mówi pacjentka lecząca 
się w prywatnym gabinecie. - Mam  
sześcioro dzieci i można by powie­
dzieć, że mnie na to nie stać. Mimo 
wszystko wiem, że warto poświęcić 
pieniądze na wizytę u tego specja­
listy, a że przyjmuje tylko prywat­
nie, nie mam wyboru. Będąc pod  
kontrolą tego lekarza, czuję się bez­
pieczna - dodaje kobieta.

Pacjenci podkreślają, że decy­
dują się na leczenie w gabinetach 
prywatnych, ponieważ dostęp do 
specjalistów w lecznictwie otwar­
tym jest utrudniony. - W przychod­
ni są długie kolejki i odlegle termi­
ny. To jak iś  absurd - do lekarza na 
kasę chorych nie można się dostać, 
a jeśli się chce zwrócić do pogoto­
wia, to trudno przewidzieć, jak czło­
wieka potraktują, czy nie każą za­
płacić - mówi mężczyzna w pocze­
kalni prywatnego gabinetu.

Spadek liczby pacjentów w znacz­
nie mniejszym stopniu dotknął pry­
watne gabinety stom atologiczne. 
Limity i ograniczenia, jakie obo­
wiązują stom atologów leczących  
pacjentów na koszt kasy chorych 
oraz długi czas oczekiwania na ter­
min wizyty powodują, że pacjenci

coraz częściej decydują się na le­
czenie prywatne.

Ciężarne taniej
Przeciętny koszt wizyty w pry­

watnym gabinecie g in ek ologicz­
nym w Jarocinie wynosi od 30 do 
50 złotych. Za tę opłatę lekarze 
przeprowadzają podstawowe bada­
nie - cytologię i badanie piersi. Na­
tomiast w gabinecie doktor Ewy 
Nowak-Markwitz, która od dwu­
nastu lat przyjeżdża z Poznania, ten 
sam zakres badań kosztuje 70 zło­
tych. - Uważam, że wizyta u pani 
doktor je s t warta tych pieniędzy. 
Oprócz tego, że je s t świetnym fa ­
chowcem i po prostu dobrym czło­
wiekiem, ważne jest to, że w razie 
jakichkolwiek komplikacji pani dok­
tor może mnie skierować do kliniki 
w Poznaniu, gdzie pracuje i tam też 
mogę liczyć na je j opiekę - mówi 
pacjentka oczekująca w kolejce do 
gabinetu przy ulicy Sienkiewicza. 
Pacjentki twierdzą, że jeśli stawką 
jest zdrowie, każdy wydałby ostat­
nie pieniądze, żeby go nie stracić.

Zdaniem  pacjentek, dobrym  
zwyczajem specjalistów prowadzą­
cych praktykę prywatną jest prze­
syłanie wyników badań do domu 
pacjentów. - To je s t chyba ju ż  pew­
ną normą, ponieważ wyniki badań 
są własnością pacjenta i powinny 
do niego dotrzeć - wyjaśnia lekarz 
gin ek olog M irosław a Sosińska. 
Wizyta w gabinecie doktor Sosiń- 
skiej kosztuje 40 złotych. - To zale­
ży też z jaką pacjentką mam do czy­
nienia i jakie badania wykonuję. Do 
końca roku wizyta w moim gabine­
cie kosztowała 30 złotych i dodat­
kowo 10 złotych za badanie cytolo­
giczne. W tej chwili - od stycznia 
opłata wynosi 40 złotych za podsta­
wowe badanie ginekologiczne i za 
cytologię. Natomiast kobiety ciężar­
ne płacą za wizytę 30 złotych (bez 
USG) - dodaje lekarka. Przyznaje, 
że od momentu wprowadzenia re­
formy służby zdrowia, w iększość 
pacjentek przeniosło się do gabine­
tu, w którym przyjmuje na koszt 
kasy chorych.

Pacjentki prywatnego gabinetu 
doktora K rzysztofa M ałeckiego  
płacą za wizytę 40 złotych, a z do­
datkowym badaniem ultrasonogra- 
ficzym  50 złotych. Kobiety ciężar­
ne nie płacą za dodatkowe badania 
(między innymi KTG, czyli ocenę 
czynności serca płodu).

Gra wbrew własnym interesom
Zdaniem  niektórych lekarzy  

pracujących w lecznictwie otwar­
tym, zysk z prowadzenia gabinetów 
prywatnych pozwala im na zakup 
n iezbędnego sprzętu, op łacenie  
szkoleń, kursów czy literatury fa­
chowej. - Jeśli ktoś myśli, że kasa 
chorych pokrywa te koszty, to głę­
boko się myli - stwierdza lekarz gi­

nekolog Krzysztof Małecki. - Uczest­
niczyłem ostatnio w szkoleniu do­
tyczącym menopauzy. Koszt razem 
Z noclegami (1.600 złotych) pokry­
wałem z własnej kieszeni. Mogłem  
to zrobić dzięki mojej prywatnej 
praktyce. A przecież moją wiedzę 
i umiejętności zdobyte na tym szko­
leniu będę wykorzystywał, lecząc 
wszystkie pacjentki, niezależnie czy 
mi za to zapłacą one, czy kasa cho­
rych - dodaje lekarz. Jego zdaniem  
taka sama sytuacja dotyczy zakupu 
sprzętu medycznego. - Kupuję wszyst­
ko za prywatne pieniądze i wsta­
wiam do gabinetu w przychodni.

Mostek, proteza i okulary
Z różn icow an y  je s t  rów n ież  

koszt usług w prywatnych gabine­
tach stomatologicznych. Wypełnie­
nie światłoutwardzalne wykonane 
przez doktor M ałgorzatę Klecha 
kosztuje od 45 do 60 złotych w za­
le ż n o śc i od w ie lk o śc i. K oszty  
zwiększają się w przypadku dodat­
kowego leczenia kanałowego, czy 
na znieczulenie. W takim przypad­
ku pacjenci płacą około 10 złotych 
więcej za jeden punkt. - Wszystko 
zależy również od potrzeby stoso­
wania dodatkowych środków, na 
przykład opatrunków. Oczywiście 
w przypadku stałych pacjentów sto­
suję różnego rodzaju zniżki - mówi 
Małgorzata Klecha. Pacjenci, któ­
rzy przychodzą do gabinetu doktor 
Klechowej w celach profilaktycz­
nych, do tak zwanego przeglądu zę­
bów, płacą około 15 złotych. - Nie 
je s t to duża grupa, ale są tacy pa­
cjenci. Co prawda nie przychodzą 
dwa razy w roku, ja k  byśmy sobie 
tego życzyli, ale jedną wizytę na 
dwanaście miesięcy systematycznie 
zaliczają - przyznaje lekarka. N ie­
co taniej, bo w granicach 45 do 50  
złotych można „zaplombować” ząb 
w gabinecie doktor Marleny Bah- 
łaj. - Bywają jednak pacjenci, któ­
rych wyleczenie jednego zęba kosz­
tuje więcej, ponieważ wymaga kil­
ku w izyt i leczenia kanałowego. 
W takim wypadku płacą oni 10 zło­
tych - na przykład za co drugie od­
wiedziny mojego gabinetu i 50 zło­
tych za samą plombę - dodaje le­
karka. Za ekstrakcję w ykonaną  
przez doktor Bahłaj pacjent musi 
zapłacić 40 złotych. Natomiast je­
śli chciałby sobie „zafundować” 
protezę akry łanową (najbardziej 
popularna), poniósłby koszt rzędu 
250 do 300 złotych. Do gabinetu 
doktor Bahłaj przychodzą również 
pacjenci, którzy chcą polakierować 
zęby. Opłata za tę usługę wynosi 
30 złotych. Natomiast lakowanie, 
które stosuje się u dzieci kosztuje 
7 złotych od jednego zęba. Doktor 
Bahłaj może zaproponować swoim  
pacjentom również leczenie lase­
rem biostymulacyjnym. - Jest to 
swego rodzaju stomatologiczna re­

habilitacja - twierdzi lekarka.
Pacjenci odwiedzający prywat­

ny gabinet okulistki W iesławy Zy- 
gulskiej płacą za wizytę od 20  do 
40 złotych - w zależności od trud­
ności badania. Za tę cenę okulistka 
przeprowadza podstawowe bada­
nie, pomiar wady wzroku, dobór 
szkieł okularowych oraz badania 
wstępne i okresowe dla pracowni­
ków. Prowadzi również leczenie  
wad wzroku. Badania kontrolne 
i wydawanie recept jest w gabine­
cie doktor Zygulskiej bezpłatne.

Ni to „caritas" ni buchalteria
Większość lekarzy stosuje róż­

nego rodzaju zniżki, zwłaszcza dla 
tak zwanych „swoich” pacjentów. 
Takim lekarzem jest między inny­
mi urolog Robert Kuźma (z Pozna­
nia). Wizyta obejmująca podstawo­
we badanie diagnostyczne i ewentu­
alne skierowanie na dodatkowe ba­
dania kosztuje w gabinecie dokto­
ra Kuźmy 50 złotych. - Jeśli lecze­
nie wymaga częstych wizyt, wtedy 
pacjent płaci mniej - od 20 do 30 zło­
tych - wyjaśnia urolog. Doktor Ewa 
N ow ak-M arkw itz przyznaje, że  
dobrze zna większość swoich pa­
cjentek i wie, kogo nie stać na opła­
tę, dlatego zdarza się, że przyjmuje 
za darmo.

Podobną zasadę stosuje lekarz 
pediatra z czterdziestoletnią prak­
tyką w zawodzie Teresa Florkow- 
ska-Sosińska.- Jestem chyba znana 
z tego, że jeśli ktoś ma chore dziec­
ko, to nie potrzebuje się zastana­
w ia ć  pod drzwiami mojego gabine­
tu, czy go stać na wejście. Wizyta 
co prawda kosztuje 30 złotych, ale 
jeśli ktoś nie ma tych pieniędzy, wte­
dy udzielam  pom ocy za darmo. 
Nasz zawód je s t służbą, a w cza­
sach, kiedy wszystkim je s t coraz 
trudniej, należy szczególnie o tym 
pamiętać - stwierdza lekarka.

Zniżki dla stałych pacjentek sto­
sują też ginekolodzy Andrzej Paj­
dowski i Krzysztof Małecki. - Trze­
ba przyznać, że każdy lekarz przyj­
mując pacjentów prywatnie, może 
nie je s t „Caritasem”, ale buchalte­
rem też nie - zapewnia lekarz.

Dużym zainteresowaniem wśród 
pacjentów cieszą się też wszelkie­
go rodzaju akcje badań bezpłat­
nych. W ostatnim czasie z takich 
przedsięw zięć korzystali m iędzy 
innymi pacjenci urologa Roberta 
Kuźmy, okulisty Wiesławy Zygul­
skiej i ginekologa Andrzeja Paj- 
dowskiego.

C zęsto lekarze nie pobierają 
opłat za wypisanie recepty (w przy­
padku kontynuowania leczenia), za­
świadczenia, orzeczenia albo skie­
rowania. Nie wszyscy lekarze sto­
sują jednak tę zasadę. Dlatego pa­
cjenci muszą być przygotowani do 
zapłacenia za tak zwaną „twarz”, 
niezależnie od tego, czy potrzebują

fachowej diagnozy, leczenia czy  
tylko wypisania recepty.

Cena cię uleczy
W poczekalniach i gabinetach 

prywatnych nie ma zazwyczaj w y­
wieszonych cenników. Pacjent do­
wiaduje się o tym, ile ma zapłacić, 
przeważnie po zakończonej w izy­
cie. - Pacjentki, kiedy rejestrują się 
w moim gabinecie, zazwyczaj pyta­
ją  o cenę - mówi Ewa Nowak-Mar­
kwitz. Lekarz ginekolog Andrzej 
Pajdowski zaleca inne rozwiązanie.
- W przypadku każdego gabinetu le­
karskiego funkcję informacyjną po­
winien pełnić punkt rejestrujący pa­
cjentów. Jednym z nielicznych leka­
rzy, który w poczekalni sw ojego  
prywatnego gabinetu od kilku lat sto­
sują cennik usług, jest doktor Marle­
na Bahłaj. - Taki cennik sprawia, że 
czuję pewien komfort i między mną 
i pacjentem nie może być niedomó­
wień - najwyżej pacjent przeczyta 
i wyjdzie. Chociaż muszę przyznać, 
że ludzie nie są do tego przyzwycza­
jeni i nadal często się zdarza, że mimo 
to wchodzą i pytają, ile co kosztu­
je  - stwierdza stomatolog.

Mercedes w cenie poloneza
Pacjenci, wychodząc z gabinetu 

lekarskiego, najczęściej kierują się 
do apteki, aby wykupić zapisane le­
karstwa. Lekarze przyznają, że istot­
nym kryterium przy ich doborze jest 
cena. - Sztuka nie polega na tym, 
aby zapisać pacjentowi drogi lek, 
którego on i tak nie wykupi, bo go 
na to nie stać - wyjaśnia urolog 
Robert Kuźma. Jego zdaniem jed­
nak nie każdy lek można zastąpić 
tańszym. - Nie da się ukryć, że trud­
no kupić mercedesa w cenie polo­
neza - dodaje. Taką opinię podzie­
lają inni lekarze. - Bezwzględnie 
twierdzę, że cena świadczy o klasie 
leku - mówi Ewa Nowak-Markwitz.
- Jeśli uważam, że określony lek - 
mimo wysokiej ceny, byłby wskazany • 
dla pacjenta, zawsze go o tym infor­
muję. Jest liczne grono pacjentów, 
którzy od razu decydują się, żeby 
zastosować najlepsze i najdroższe le­
karstwo - mówi lekarka.

Firmy farmaceutyczne prowadzą 
szeroką kampanię reklamującą i pro­
mującą leki. Lekarze twierdzą, że  
nigdy nie odbywa się to w sposób 
nachalny i nie ma z ich strony żad­
nych form nacisku, aby przepisywać 
pacjentom określone produkty.

Niewielu pacjentów zdaje sobie 
sprawę, że za leczenie w gabinecie 
prywatnym może zażądać od leka­
rza rachunku, który stanowi podsta­
wę do odliczeń podatkowych. - Oczy­
wiście je s t taka grupa osób, które 
zawsze proszą o rachunek, ale więk­
szość pacjentów nigdy ich nie żą­
dała - wyjaśnia doktor Ewa Nowak- 
Markwitz.

ANNA KONIECZNA

www.gj.com.pl Gazeta Jarocińska 5 (538) 2 lutego 2001 13

http://www.gj.com.pl


GRAMY 
CODZIENNIE 

od 6.00 do 24.00

C j 8  ......................■................—......... .......

mapa pol i t yczna Ziemi  Jarocińskiej

Chcemy odmłodzenia
Sojusz L ew icy  D em okra tyczn ej ja k o  p a r tia  p o lityczn a  dzia ła  o d  dw óch  lat. Na terenie p o w ia tu  ja ro c iń sk ieg o  

n a leży  do  n iego  108 osób. W iększość zrzeszonych  obecn ie  to renciści i em eryci.
- „C h cem y odm łodzen ia  p a r t i i” - m ów i Jan Jajor, p rzew o d n iczą cy  R ady P o w ia to w e j SLD.

i n f  o r m a

Tel. (062) 747-17-47

W sieci telewizji kablowej 
na 102,2 MHz

INFORMACJE

serwis lokalny: pon. - pt. 9.30,11.30,13.30,15.30 

serwis BBC: zawsze o pełnych godzinach do 21.00 

pogoda: pon. - pt.: 5 minut po każdej pełnej godzinie 
do 20.00
sobota i n iedzie la: 8.05, 12.05, 15.05, 20.05 

SPORT

serw is sportowy: od pon. do  pt. 7 .10, 8.10, 
16.10,17.10
Sportowe JA-Radio: re lacje z  imprez, w yw iady 
n iedzie la od 20.00 do 22.00

WARTO SŁUCHAĆ

„Z małego podwórka i w ielkiego świata”

najw ażnie jsze w ydarzenia , reportaże, w yw iady 
audycja  A gnieszki M atusiak 
od pon iedzia łku do piątku od 13.10

„Jeśli mamy, to zagramy”

Twoja p iosenka na naszej antenie 
teraz również z  życzen iam i 
codzienn ie  od 12.15

„Porady prawnika”
specja liśc i in fo rm u ją  i w y jaśn ia ją  rzeczy, które 
pow inno się znać
od poniedzia łku do piątku o 9 .45 (powt. 16.15) 

„A uto rodeo”
o tym , co pow in ien w iedzieć  każdy k ierow ca 
m ów i m. in. K rzysz to f H o łowczyc 
poniedzia łek, środa, p ią tek 8.40, powt. 18.30

CO TYDZIEŃ USŁYSZYSZ 

„Nocny pociąg do źródeł rocka”

- audycja  H irka Ścigacza 
„O dkryw anie  A m eryk i”
„Na Żyw ca ”
pon iedz ia łek od 22 .05  do 24.00

„Znacie, to posłuchajcie”

- audycja  S ławka M iko ła jczaka 
w torek 22.05 do 24.00

„Nocny Patrol”
- audycja  W aldka P rzybylskiego 
środa 22 .05  do  24.00

„W ieczór rockowy Pawła M ichaliszyna”

czw artek 22.05 do 24.00

„Jasna strona księżyca”

- audycja  P rzem ysław a S zeszu ły  
piątek od 22 .00  do 24.00

JA-Radiowa lista przebojów

sobota o 17.05 - Adam  Martuzalski i H irek Ścigacz

„Gorączka sobotniej nocy” 

czyli muzyka do tańca

- audycja  W aldka P rzybylskiego 
sobota 20.00  do 24.00

„Szeszułka Maja”

- czyli nie ty lko muzyczny galimatias

- audycja  P rzem ysław a S zeszuły 
n iedz ie la  22.00  do 24.00

Historyczne korzenie SLD sięgają cza­
sów PZPR i SdRP Sojusz, jako partia poli­
tyczna, powstał w czerwcu 1999 roku. Jest 
jedną z liczniejszych partii. W parlamencie 
reprezentuje ją około 190 posłów. Na terenie 
powiatu jarocińskiego SLD początkowo zrze­
szał 73 członków. Obecnie jest ich 108, a ko­
lejnych 30 złożyło deklaracje. - Partia roz­
wija się, choć nie ma wielkiego nacisku na 
środowisko. Chcemy uniknąć błędów z prze­
szłości. Bardziej zależy nam na zwolennikach 
i sympatykach. W ten sposób staramy się 
wciągnąć jak  najwięcej osób w życie społecz­
ne i polityczne - mówi Jan Jajor, przewodni­
czący Rady Powiatowej SLD. Średnia w ie­
ku członków Sojuszu, przynajmniej na tere­
nie naszego powiatu, mieści się w granicach 
45 - 55 lat. - Najmłodszy ma 18 lat, najstar­
szy - 74. Większość to jednak osoby w wieku 
średnim. Chcemy właśnie odmłodzenia par­
tii - mówi przewodniczący. Mówiąc o odmło­
dzeniu, Jan Jajor liczy na jarocińskie kluby 
Demokratycznej Unii Kobiet oraz koło Sto­
warzyszenia Młodej Lewicy Demokratycz­
nej. Zrzeszającemu 16 osób kołu SMLD prze­
wodniczy Fryderyk Wróbel.

W powiecie jarocińskim nad działalno­
ścią ugrupowania SLD czuwa Rada Powia­
towa, licząca 15 członków. Na jej czele stoi 
Jan Jajor, jego zastępcą jest Marian Micha-

Od pierwszego dnia nowego wieku na­
stąpiły bardzo istotne zmiany we wszystkich 
obowiązujących przepisach będących podsta­
wą gospodarczego funkcjonowania zarówno 
osób fizycznych jak też prawnych. Ustawa 
z dnia 19 listopada 1999 r. - Prawo o działal­
ności gospodarczej (Dz. U. nr 101 poz. 1178) 
jest bez wątpienia najważniejszym  aktem  
praw nym  z e  w sz y s tk ic h  u ch w alon ych  
w ostatnich latach, a dotyczących działalno­
ści gospodarczej. Poprzednia ustawa z grud­
nia 1988 r. nie spełniała już swojej funkcji 
po przekształceniach ustrojowych i gospodar­
czych.

Zmianą bardzo poważną jest wprowadzony 
przez omawianą ustawę (zwaną dalej w skró­
cie uodg ) obowiązek uzyskania przez wszyst­
kich przedsiębiorców wpisu do rejestru, okre­
ślonego w ustawie z dnia 20 sierpnia 1997 r. 
- o Krajowym Rejestrze Sądowym KRS (Dz. U.

lak (burmistrz Jarocina). Funkcję skarbnika 
pełni Zofia Hodema, a sekretarza - wybrany 
niedawno Włodzimierz Pomykaj (w czasie 
kampanii prezydenckiej przewodniczący po­
wiatowego sztabu wyborczego). W  składzie 
Rady Pow iatow ej są też przedstaw iciele  
wszystkich gmin powiatu. Kadencja obec­
nych władz powiatowych mija w paździer­
niku. Nowe zostaną wybrane podczas dru­
giego  zjazdu partii, tym razem na 4 lata. 
Oprócz tego w każdej gm inie funkcjonują 
jeszcze od jednego do kilku kół SLD. - To 
jest naszym statutowym sukcesem, bo nie we 
wszystkich jednostkach administracyjnych na 
terenie Wielkopolski są takie koła - mówi Jan 
Jajor. Ugrupowanie ma też swojego repre­
zentanta w Radzie Wojewódzkiej. Jest nim 
Marian Michalak.

- SLD musi ponownie startować w następ­
nych w yborach do samorządu, bo wiele 
spraw musi być dokończonych - uważa Jan 
Jajor. Obecnie działają dwa kluby radnych: 
w Radzie Miejskiej Jarocina oraz w Radzie 
Powiatu Jarocin. - Współpracujemy z nimi, 
aby nakreślony w czasie kampanii program  
wyborczy został w większym stopniu zreali­
zowany - mówi przewodniczący. - Chcieli­
byśmy pomóc bezrobotnym, choć to w więk­
szym stopniu zależy od polityki państwa. My 
możemy tylko proponować władzom samo-

nr 121 poz. 769 i z 1998 r. nr 155 poz. 1015). 
Najważniejszą część KRS stanowił będzie re­
jestr przedsiębiorców, który zgodnie z arŁ 36 
Ustawy o KRS będzie obejmował: m. in. oso­
by fizyczne prow adzące działalność go­
spodarczą  (a więc wszystkich, którzy do 
31.12.2000 r. prowadzić będą działalność na 
podstawie wpisu do ewidencji działalności go­
spodarczej). Wniosek o wpis do rejestru będzie 
musiał złożyć każdy przedsiębiorca, również ten, 
który jest obecnie wpisany do rejestru handlo­
wego. Organami rejestrowymi KRS są sady re­
jonowe, mające siedzibę w miastach będących 
siedzibą wojewody i obejmą swoją właściwo­
ścią obszar całego województwa. Wniosek, 
wraz z urzędowym formularzem i wymagany­
mi dokumentami będzie podstawą wpisu do 
KRS. Wnioski wypełnione nieprawidłowo, nie­
opłacone lub takie, do których nie zostaną dołą­
czone wszystkie wymagane dokumenty, zosta-

rządowym pozy­
sk iw an ie  inw e­
storów, tworzenie 
stanowisk pracy, 
czy poszerzenie  
formy pomocy spo­
łecznej dla bezro­
botnych. Poza tym, 
jak twierdzi prze­
wodniczący Rady 
Powiatowej SLD, 
partii zależy na 
zwiększeniu budownictwa m ieszkaniowego  
i naprawie reform  - p rzede w szy stk im  
ośw iatow ej i ochrony zdrowia.

Partia już się przymierza do wyborów par­
lamentarnych. - Byliśmy przygotowani na 
dwa terminy wyborów - w czerwcu lub we 
wrześniu - twierdzi Jan Jajor. Nie wiadomo 
jeszcze, kto z terenu powiatu zostanie zapro­
ponowany na listę wyborczą. Strategia kam­
panii przedstawiona będzie w lutym, na spo­
tkaniu z Leszkiem Millerem, szefem  SLD. 
Dopiero po zapoznaniu się z jej założeniami, 
w marcu, zostanie wytypowanych trzech kan­
dydatów - obowiązkowo mają w tej gmpie 
znaleźć się reprezentanci obu płci. Potem  
Rada W ojewódzka zadecyduje, kto z nich, 
i czy w ogóle, znajdzie się na liście Wybor­
czej. (alg)

ną przez sąd rejestrowy automatycznie zwróco­
ne bez wezwania do uzupełnienia braków for­
malnych. Wpis do rejestru będzie polegał na 
wprowadzeniu do systemu inform atycznego  
danych zawartych w postanowieniu sądu re­
jestrowego. Wpis będzie obow iązkow o pod­
legał ogłoszeniu  w Monitorze Sądowym i Go­
spodarczym. Każdy przedsiębiorca otrzyma nu­
mer, pod którym zostanie wpisany do rejestru.

Dalszy ciąg w następnym numerze.

J A N U S Z  M .  K U C Z E R A  
doradca podatkow y

Pytania do autora można przekazywać na ad­
res redakcji lub bezpośrednio do dyżurnego do­
radcy Towarzystwa tel. 0-603/999-665.

Informujemy, że Janusz M. Kuczera będzie 
raz w miesiącu pełni! dyżury pod telefonem re­
dakcyjnym. O terminie pierwszego dyżuru po­
informujemy za tydzień.

R ozpoczynam y d z iś  publikację tekstów  pośw ięcon ych  now ym  przep isom  regulującym  zasady prow adzen ia  dzia ła lności 
gospodarczej. D o tyczy  to  o sób  fizyczn ych  i spółek. W naszym  cyklu redagow anym  p rzez  Janusza M. K uczerę - doradcę  
p o d a tkow ego , p o ru szym y rów nież now e p rzep isy  zw iązan e  z. K ra jow ym  R ejestrem  Sądow ym .

Ustawa o Działalności Gospodarczej cz.1

Zasady prowadzenia działalności 
gospodarczej od 1 stycznia 2001 r. (1 )
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Nasi milusińscy
Na świat przyszli:

KATARZYNA IDZIAK, SEBASTIAN SZYMKOWIAK, WERONIKA 
PARZYSZ, W ERONIKA KOW ALEW SKA,-ALEKSANDRA WAL­
CZAK, KLAUDIA URBANIAK, MIŁOSZ BIELAWNY, SARA ŚWI­
DERSKA, DAGMARA BIELERZEWSKA

Weronika - córka Katarzyny i Krzysztofa 
Kowalewskich z Chwalęcina 
ur. 11 styczn ia  o godz. 16.55 
w aży 3.420, m ierzy 56 cm

syn Bogumiły i Konrada 
Błaszczyków z Jarocina 
ur. 24 stycznia o godz. 20.50 
w aży 3.820, m ierzy 56 cm

Adam Tomasz Kowalczyk
z  Jarocina
ur. 23 styczn ia  o godz. 10.10 
w aży 4.200, m ierzy 58 cm

Jakub Nowicki
z  W ilkowyi
ur. 24 stycznia o godz. 11.30 
w aży  3.850, m ierzy 57 cm

Zdjęcia Anna Gauza

Zdjęcia publikowane są za zgodą rodziców

Polowanie 
na zabawie

Myśliwi z koła „Ostoja” 
z Jaraczewa bawili się w ostatnią 
sobotę na balu w restauracji 
„Joanna” w Jaraczewie.
Podczas zabawy również 
polowano, tym razem na 
nagrody w loterii fantowej.

Kolo M yśliwskie „Ostoja” or­
ganizuje ju ż od kilku lat zaba­
w y w karnawale. Spotykają się na 
nich nie tylko członkowie koła, ale 
również sympatycy i przyjaciele.

Na balu w restauracji .Joanna” 
serwowano między innymi pieczeń 
z dzika. Salę przyozdobiono trofeami 
myśliwskimi. Największy zachwyt 
wzbudzało poroże jelenia, którego 
upolował w Bieszczadach Krzysztof 
Adamkiewicz - właściciel firmy „La- 
rus”. Byk ważył ponad 200 kilogra­
mów. R ów nież nagrody w loterii 
fantowej były związane z polowa­
niem. Na szczęśliwców czekało kil­
kanaście lisów  i dzikich kaczek. 
„Królową polowania” została Małgo­
rzata Schick, która wygrała nagrodę 
główną - serwis obiadowy i skórę 
z lisa. Myśliwi bawili się do rana.

( r e f b )

„Królową polowania" została Małgorzata Schick, która wygrała nagrodę główną w loterii. 
Na jej cześć Marek Pawlak odegrał sygnał łowiecki

Choć niektórzy narzekali na orkiestrę, to i tak humory dopisywały i bawiono się wspaniale

P ółko lon ie  z ba lik iem
2 5  d z iec i z  Jarocina uczestn iczyło  w  pó łko lon iach  w  Z espo le  Szkół Specjalnych  

w  pierw szym  tygodniu fer ii. U czn iow ie w zię li udzia ł w  baliku i licznych konkursach.

Półkolonie trwały od 22 do 27 stycznia. Uczestni­
czyły w nich dzieci z rodzin najbardziej potrzebują­
cych. Wytypowano 25 uczniów ze szkół podstawo­
wych nr 2, 3, 5 oraz szkoły specjalnej. Dzieciom  za­
pewniono dwa posiłki oraz masę atrakcji. W zięły

udział w baliku i licznych konkursach. Były także 
na film ie w kinie oraz na jarocińskiej pływalni.

Organizatorem tygodniowych półkolonii było Sto­
warzyszenie Jarocin - Veldhoven, finansowo w spom o­
gła Fundacja Veldhoven - Jarocin. <j>

o g ł o s z e n i a

Ju bilatom

IR E N IE  i Z E N O N O W I 
B Ł A S Z C Z Y K O M

z o k a z ji 40 -lec ia  ś lu b u
najserdeczn iejsze  życzenia  

zdrow ia i b łogosław ieństw a  bożego  
na dalsze  w spólne lata

składają
córk i, z ięciow ie i w nuki^(272/01)

Drogim Jubilatom

KRYSTYNIE i STEFANOWI 
TOBOLSKIM

z okazji 50-lecia pożycia małżeńskiego
najserdeczniejsze gratulacje 

oraz życzenia spokoju, pomyślności, zdrowia, 
błogosławieństwa bożego na dalsze lata wspólnego życia

składają
synowie z żonami i dziećmi

Jarocin. 4.02.2001y

G o rą c e  

p o d z ię k o w a n ie  

p re z e s o w i f i r m y  

T ru c k  C o m p a n y  

S p . z o .  o.

panu
Z z

za d o f in a n s o w a n ie  

z a k u p u

składa
zarząd OSP Twardów

(263/01)

Wielkie święto 
w Górze

P o n a d  130 g o śc i b a w iło  s ię  na im prezie  zorgan izow an ej 
z okazji D n ia  B abci i D ziadka  w  G órze. B yły konkursy, 

w spólna  zab a w a  oraz... w yb o ry  n a jboga tszych  seniorów .

Spotkanie z okazji Dnia Babci 
i Dziadka odbyło się 22 stycznia 
w świetlicy wiejskiej. Uroczystość 
p rzygotow ali u czn iow ie Szkoły  
Podstawowej w Górze, pod kierun­
kiem Małgorzaty Ochowiak. Ewy 
Smykowskiej i Marzeny Szymczak. 
Liczba seniorów  przybyłych na 
spotkanie była imponująca - aż 135 
dostojnych gości zjawiło się, aby 
obejrzeć koncert przygotowany dla 
nich przez wnuczęta. W szystkich  
powitał dyrektor szkoły Zbigniew  
S m ykow ski. Ż yczy ł, aby babcie 
i dziadkowie otrzymywali zawsze 
podziękowania za troskę i czas po­
święcony wnukom oraz dożyli 100 
lat. Następnie dzieci zaprezentowa­
ły program artystyczny przygoto­
wany specjalnie na tę okazję. Go­
ście gromkimi brawami nagradzali 
występy wnucząt. Uśm iech na w ie­
lu twarzach był dowodem  na to, że 
są dumni i zadowoleni z najmłod­
szych.

Po w ystępach rozpoczęło się  
spotkanie przy kawie i słodyczach. 
Poczęstunek przygotowały członki­

nie rady rodziców. Podczas uroczy­
stości' odbył się konkurs na „Naj­
bogatszą Babcię i Dziadka”. Kry­
terium konkursowym była liczba 
wnuczek i wnuków, których docze­
kali się dziadkow ie. N ajw iększą  
liczbą wnucząt, bo aż 17, m ogły się 
poszczycić: Anna Magda z Łob- 
zow ca, W aleria Krzus z Łobza, 
Katarzyna Tyrakowska z Zalesia, 
a spośród dziadków  Stefan A n­
drzejczak z Góry. Niem ało emocji 
wzbudziły podczas imprezy w spól­
ne tańce, z których zadow olone  
były zarówno dzieci, jak i ich dziad­
kowie. M imo że spotkanie trwało 
około 2 godzin, wszyscy stwierdzi­
li, że i tak było jeszcze zbyt krót­
kie. - Liczny udział w tym spotka­
niu dzieci i seniorów wskazuje że 
istnieje w społeczeństwie potrzeba 
kontaktów międzypokoleniowych. 
Mamy nadzieję, że następne impre­
zy przygotowane przez szkołę spo­
tkają się z nie mniejszym zaintere­
sowaniem oraz przyniosą wszystkim 
zadowolenie i satysfakcję - powie­
dzieli organizatorzy. ( a k p
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i n f o r m a c j e

Uczniowie gospodarzyli 
w Potarzycy

U czn iow ie g im nazjum  w  P o ta rzycy  n iem al sam odzie ln ie  p rzyg o to w a li  
i p rzep ro w a d zili za b a w ę  karnaw ałow ą. Z adbali o  w szystk ie  szczegóły.

B yły  kotyliony, p lakaty, w span ia le  udekorow ana sa la  g im nastyczna i konkursy. 
Jedyn ie o p oczęstu n ek  i nagrody p o s ta ra li s ię  rodzice.

„W nowym  roku, w nowym  
wieku baw się z nami mój człow ie­
ku”. Pod takim hasłem bawili się 
uczniowie gimnazjum w Potarzy­
cy. Do organizacji zabawy włączy­
li się wszyscy. Inicjatywa zorgani­
zowania przez uczniów samodziel­
nie imprezy wyszła od nauczyciel­
ki biologii Aleksandry Mendelskiej. 
- W założeniach reformy oświaty 
wiele mówi się o tym, że uczniowie 
mają czuć się współgospodarzami 
szkoły. Ale za deklaracjami nie idą 
konkretne działania. Do organiza­
cji zabawy zabraliśmy się bardzo 
poważnie, na zasadzie projektu. Zo­
stały ustalone zadania. Uczniowie 
podzielili się na grupy, z których 
każda miała swojego lidera, koor­
dynującego i sprawdzającego pra­
cę pozostałych osób. Szefowie grup 
oczywiście konsultowali wszystkie 
sprawy z nauczycielami, ale mieli 
dużą samodzielność - podkreśliła 
Aleksandra Mendelska.

U czniow ie sami przygotowali 
wystrój sali, plakaty informacyjne, 
porozlepiali hasła i poprzyczepiali

balony w szkolnym budynku. Po­
prowadzili również bufet ze słod­
kościami. W czwartkowy wieczór 
na zabawie bawili się uczniow ie 
dwóch klas gimnazjum oraz szósta 
klasa szkoły podstawowej, ucząca 
się w Potarzycy. Przez "cały czas 
w korytarzu można było korzystać 
z ustaw ionego tam szw edzkiego  
stołu z napojami, ciastkami i plac­
kami. O żołądki uczniów zadbali 
tym razem rodzice. Rada Rodziców  
ufundowała również wartościowe 
nagrody. Jeden z gim nazjalistów  
z własnej inicjatywy zajął się fil­
mowaniem imprezy, a inny - robie­
niem zdjęć. Wodzirejem w czasie 
zabawy był także uczeń - Andrzej 
Borowczyk.

W trakcie imprezy przeprowa­
dzono kilka konkursów z nagroda­
mi. Były to m. in. na wykonanie 
mumii z papieru toaletowego oraz 
jedzenie jogurtu. Najwięcej em o­
cji wzbudziła jednak konkurencja, 
w czasie której jury złożone z na­
uczycieli i rodziców oceniało prze­
brania. Na bal przebrali się niemal

wszyscy uczniowie. Były zarówno 
motylki, modelki, członkowie ma­
fii, kelnerki, strażacy, śnieżynki, 
jak i trzy Natalie Oreiro (odtwór­
czyni głównej roli w serialu „Z bun­
towany anioł”. Komisja oceniała  
zarówno oryginalność stroju, este­
tykę wykonania oraz sposób pre­
zentacji. Jury pod przewodnictwem  
dyrektor gimnazjum Haliny Szulc 
zdecydowało, że główną nagrodę 
otrzyma Paweł Regulski przebrany 
za... „Makulaturę”. Drugie miejsce 
przypadło Ilonie Kordus (Tulipan) 
i Dominice Orlińskiej (Noc). Trze­
ci był prowadzący zabawę Andrzej 
Borowczyk (postać z filmu „Ma- 
trix”).

Uczniowie nie tylko świetnie się 
bawili w czasie balu karnawałowe­
go, ale i bardzo dobrze wywiązali 
się z powierzonych im zadań. Oka­
zało się, ku zdziwieniu niektórych 
rod ziców  jak  i n a u czy c ie li, że  
uczn iow ie potrafią być dobrymi 
organizatorami, jeśli tylko stworzy 
im się odpowiednie warunki i zm o­
bilizuje do wspólnej pracy. (is)

Święto w przedszkolu
P rzez  d w a  dn i w  przed szk o lu  w  K otlin ie  p o ja w iło  s ię  bardzo  w ielu  gości.

N a zaproszen ie  d z iec i p rzyb y ły  b a b c ie  i dziadkow ie , d la  których  p rzyg o to w a n o  
przed sta w ien ia , życzen ia  o ra z  laurki.

Obchody Dnia Babci i Dziadka 
rozpoczęły się w Przedszkolu Pu­
blicznym w Kotlinie już w czwar­
tek. W pierwszym dniu odbyły się 
u ro czy sto śc i w śród  m aluchów  
i średniaków oraz w jednej z trzech 
grup sześcio latków  - z oddziału  
pierwszego. W piątek w przedszko­
lu gościli dziadkowie, których wnu­
ki uczą się w dwóch grupach pię- 
c io - i sześcio latków . - W iększość  
z dziadków jes t „stałymi bywalca­
m i” naszego przedszkola. Wcześniej 
mieli u nas inne wnuki, teraz mają 
kolejne, młodsze. lT.vzy.vc7  u nas 
czują się ja k  w rodzinie. Dzieci bar­
dzo chętnie uczą się wierszyków  
i piosenek. Chętnie też występują. 
Tym występem były jednak bardzo 
przejęte, bo przecież recytowały dla 
swoich kochanych dziadków - mówi 
Krystyna Klaczyńska, wychowaw­
czyni trzeciego oddziału. Dziadko­
w ie byli zachwyceni występam i, 
jakie przygotowały dla nich przed­
szkolaki. W nagrodę dzieci otrzy­
mały od nich słodycze i owoce.

W przygotowanie uroczystości 
w łą c z y li s ię  ró w n ież  rod zice . 
Mamy zadbały o poczęstunek. Wy­
chow aw czynie przygotowały ko-

Dzieci z trzeciego oddziału przygotowały dla swoich dziadków i babć przedstawienie o wiewiórce

stiumy, scenografię oraz młodych 
aktorów. W czasie zajęć pomagały 
dzieciom wykonać laurki i obraz­
ki. Pierwszą grupę - najm łodszą 
przygotowały Renata Kościańska 
i Irena Adamska. W drugiej grupie 
część artystyczną zorganizowały  
Emilia Dzierla i Barbara Fabiań- 
ska, a w trzeciej - Krystyna Kla­
czyńska. Czwartą grupę przygoto­
wała Teresa Moch. - Przy scenogra­
f i i  wychowawczyniom pom agały  
panie woźne, które bardzo mocno

się zaangażowały. Obchody dnia 
babci organizujemy co roku, zawsze 
w małych, kameralnych zespołach. 
W większej grupie dzieci byłyby roz- 
kojarzone, a poza tym w takim tłu­
mie babcie nie mogłyby dostrzec 
swoich wnucząt. Wkrótce będziemy 
w przedszkolu organizowali balik 
karnawałowy, a później oczywiście
- uroczystość z okazji Dnia Matki
- w yjaśniła  Elżbieta Krawczyk,
dyrektor Przedszkola Publiczne­
go w Kotlinie. <is)

W stylu lat 60-tych
P on ad  s to  b a b ć  i d ziadków  spo tka ło  się  z  okazji sw o jeg o  

św ię ta  w  Szkole P o d sta w o w ej w  M ieszkow ie. P iosenki z  la t 
sześćdziesią tych , w ykonane p rze z  ich w nuczęta, a  zarazem  

uczniów  szkoły, w zru szy ły  i ro zbaw iły  gości.

Impreza w szkole w Mieszko­
wie zainaugurowana została przed­
stawieniem, które zaprezentowali 
uczniowie klas I-III. Dzieci w bar­
dzo humorystyczny sposób pokaza­
ły jak wyglądają relacje pomiędzy 
wnuczętami a babcią i dziadkiem. 
Inscenizację, w piątkowe popołu­
dnie 19 stycznia, obejrzało ponad 
sto osób  (b ab cie  i d ziad k ow ie  
uczniów szkoły). Były również pio­
senki z lat sześćdziesiątych i wier­
szyki. - Utwory nie były pompatycz­
ne, ale z wielką dozą humoru, co 
rozbawiło gości. Każde dziecko  
miało szansę zaprezentow ać się

przed swoją babcią lub dziadkiem 
- wyjaśniła Anna Lala, dyrektor 
mieszkowskiej szkoły.

Kilka dni wcześniej uczniowie 
namalowali portrety babć i dziad­
ków. Zgromadzone zostały one na 
wystawie, która posłużyła za tło piąt­
kowego programu artystycznego.

Po c z ę ś c i o fic ja ln e j b ab cie  
i dziadkowie zostali zaproszeni na 
poczęstunek, przygotowany przez 
nauczycieli i rodziców. Po kawie 
dzieci w ręczyły sw oim  gościom  
upominki - kwiaty i własnoręcznie 
wykonane pamiątki.

(ag)

Uczniowie z „podstawówki" w Mieszkowie zaprezentowali program artystyczny dla ponad 
stu babć i dziadków

Jasełka, występy 
i upominki

„D om  m ody na w szystk ie  p o g o d y ” i ja se łk a  „B etlejem ska  
dobran ocka  ” zaprezen to w a ły  d z iec i p o d c za s  u roczystości 

zo rg an izow an ej z. okazji D n ia  B abci i D ziadka w  N oskow ie. 
D zień  p ó źn ie j o dbyła  s ię  szkolna „ G w iazdka  ”.

Spotkanie odbyło się 20 stycz­
nia w sali Ochotniczej Straży Po­
żarnej w N oskow ie. Zaproszeni 
goście - babcie i dziadkowie uczniów 
klas I - III mieli okazję podziwiać 
aktorskie zdolności swoich wnu­
ków. Dzieci z klasy drugiej i trze­
ciej zaprezentowały przedstawienie 
za ty tu ło w a n e  „D om  m ody na 
wszystkie pogody”, a pierwszokla­
siści - jasełka „Betlejemska dobra­
nocka”. Na scenie pojawili się rów­
nież członkowie kółka muzyczne­
go, którzy zagrali na cymbałkach, 
a później zatańczyli. N astępnie  
przed publicznością zaprezentował 
się „Kabaret Starszych Panów”.

D z ie c i  w r ę c z y ły  b a b c io m  
i dziadkom wykonane przez siebie 
upominki oraz laurki. Po części ar­
tystycznej, życzeniach oraz odśpie­
waniu „Sto lat” zaproszono gości na 
słodki poczęstunek.

Dzień później, również w sali 
OSP, odbyła się szkolna „Gwiazd­
ka” z udziałem licznie przybyłych 
mieszkańców wsi. Na część arty­
styczną złożył się program z po­
przedniego dnia oraz występ laure­
atów konkursu recytatorskiego, któ­
ry odbył się 19 stycznia w Witaszy- 
cach. Zaprezentowały się Martyna 
Plucińska (III miejsce), Monika Bo­
rowska (wyróżnienie), Rafaela Ba- 
zelak oraz Agnieszka Ratajczak. 
Występ nagrodzono gromkimi bra­
wami. Następnie scenę „opanowa­
ły” trzy gwiazdory, które wręczyły 
wszystkim dzieciom upominki. Póź­
niej rozpoczęta się zabawa. - Wprzy- 
gotowaniu spotkania pomogli rodzi­
ce. Słowa podziękowania należą się 
m. in. państwu Krystynie i Czesła­
wowi Andrzejewskim, którzy udo­
stępnili nam sprzęt nagłaśniający 
- podkreślili organizatorzy. (ako
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Baśniowy wielobój
„ W  św iec ie  b a ś n i” - p o d  takim  hasłem  zorgan izow an y zo s ta ł w  Szkole P o d sta w o w ej w  N oskow ie  konkurs d la  dzieci. W ygrali g o  uczniow ie z Jaraczew a.

Najpierw w Szkole Podstawo­
wej w Noskowie odbył się bal po­
staci baśniowych zorganizowany 
przez klasę czwartą. Dzieci bawiły 
się kilka godzin poprzebierane za bo­
haterów najbardziej znanych baśni. 
W zięły też udział w konkursach 
związanych ze znajomością postaci 
z tych utworów. D zień  później, 
25 stycznia w noskowskiej „podsta­
wówce” rozegrano gminny wielobój 
klas I i II, związany ze znajomością 
baśni. W konkurencjach w zięły  
udział czteroosobowe załogi z pię­
ciu szkół - Góry, Jaraczewa, Nosko­
wa, Ruska i Wojciechowa.

W skład jury weszli: Irena Ko­
ścielna - metodyk, Jerzy Jakubowski
- dyrektor Gminnego Zespołu Eko­
nomiczno-Administracyjnego Szkół 
w Jaraczewie, Genowefa Doczekal- 
ska - dyrektor szkoły w Noskowie, 
Jan Tomczak - dyrektor Gminnego 
Ośrodka Kultury Sportu i Turystyki 
w Jaraczewie, Beata Orzeszyńska
- polonistka i Gabriela Bazylak - prze­
wodnicząca rady rodziców.

Jako pierwszy rozegrano kon­
kurs w iedzow y „Sówki - mądre 
głów ki” . W tej konkurencji na za­

w odników  czek a ło  p ięć zadań, 
związanych z najpopularniejszy­
mi baśniami. U czniow ie m usieli 
w ykonać w ykreślankę m atem a­
tyczną, którą w szystkie grupy zro­
biły poprawnie. D zieci nie miały 
rów n ież problem u z od gad n ię­
ciem  tytułów baśni i bajek, z któ­
rych pochodziły postaci um iesz­
czone na ilustracjach. Najwięcej 
kłopotu sprawiło zadanie czwar­
te, które polegało na podaniu ty­
tułu utworu, z jakiego pochodził 
dany cytat i postaci, która okre­
ślone słow a wypowiedziała. W tej 
konkurencji z w y c ięż y ła  za łoga  
z Jaraczewa, która uzyskała mak­
symalną liczbę 36 punktów.

W konkursie muzycznym ucznio­
wie musieli ułożyć muzykę do krót­
kich czterow ersow ych  tekstów . 
W szystkie grupy zaśpiewały po­
dobnie, w ięc jury nie przyznało  
pierwszego miejsca. W  konkursie 
plastycznym, poszczególne załogi 
musiały wykonać ilustrację do w y­
branego utworu. Prace dwóch grup 
szczegó ln ie  zachw yciły  kom isję 
konkursową. Były to obrazki uczniów 
z Góry i Noskowa, które uzyskały

najwyższą notę - 5 punktów. Na pa­
miątkę uczestnictwa w turnieju dzie­
ci otrzymały znaczki. Ufundował je  
GOKSiT w Jaraczewie. Dyrektoro­
wi ośrodka, uczniowie podziękowali 
„rakietą” (klaskanie, uderzanie ręko­
ma w nogi i okrzyk - hurra!).

Po zakończeniu I części turnie­
ju wszystkie dzieci zaproszono na 
słodki poczęstunek. Po posiłku, 
uczniowie, jury i nauczyciele prze­
nieśli się do sali gim nastycznej, 
gdzie rozegrano cztery konkuren­
cje w ramach konkursu sportowe­
go. Największe rozbawienie wśród 
uczniów i nauczycieli, a także człon­
ków komisji wywołał wyścig z „kan­
gurkiem”. Dzieci na różne sposoby 
pokonywały odległość z jednego na 
drugi koniec sali gim nastycznej, 
skacząc z ogromną piłką - „kangur­
kiem” pomiędzy nogami. Upadków 
było wiele, ale na szczęście kontu­
zji żadnej. Zwycięsko z tej konku­
rencji wyszła załoga z Jaraczewa. 
Uczniowie z Jaraczewa okazali się 
też najlepsi w klasyfikacji general­
nej konkursu sportowego.

W klasyfikacji końcowej wielo­
boju pierwsze miejsce zajęła dru­

żyna ze Szkoły Podstawowej w Ja­
raczewie, która we wszystkich kon­
kurencjach zgromadziła 58 punk­
tów. Druga lokata przypadła w udzia­
le uczniom  ze  szk o ły  w Rusku  
(52,5 pkt.), a trzecia załodze z Góry 
(52 pkt.). - W tym konkursie nie ma 
przegranych. To jest zabawa - po­
wiedziała Irena Kościelna wręcza­
jąc wszystkim uczestnikom turnie­
ju pamiątkowe dyplomy i nagrody 
- puzzle i słodycze. Dzieci przyzna­

ły, że dobrze się bawiły, a nagrody 
bardzo im się podobają.

O rgan iza toram i w ie lo b o ju  
„W świecie baśni” była Szkoła Pod­
stawowa w N oskow ie i GOKSiT  
w Jaraczewie. Nagrody dla uczest­
ników zabawy ufundowali Kazi­
mierz Styburski z Jaraczewa, firma 
„B iegu n ” rów n ież z Jaraczew a  
i Hurtownia Papiernicza „Koala 
Plus” z Jarocina.

ANNA GADZA

Ferie w JOK-u
P o d cza s ferii, codziennie, w Jarocińskim  O środku K ultury o d b yw a ją  się  za jęc ia  d la  d ziec i 

i m łodzieży. W  kilku sa lach  ośrodka uczn iow ie spo tyka ją  się  z  instruktoram i - rysują,
uczą s ię  p iosen ek  i aktorstw a.

C odziennie w JOK-u, dzieci 
i młodzież gimnazjalna uczą się pio­
senek, bawią się w teatr, oglądają 
bajki oraz uczestniczą w zajęciach 
plastycznych. Uczniowie zostali po­
dzieleni na grupy. W każdym zespo­
le pracuje codziennie kilkanaście 
osób pod kierunkiem instruktorów. 
Zajęcia prowadzone są od ponie­
działku do piątku w godzinach od
10.00 do 14.00 i od 16.00 do 18.00. 
- Dzieci rysują w sali plastycznej, 
gdzie zgromadzone są niezbędne 
przybory. Techniki są różne. Prace 
wykonywane są akwarelami, farba­
mi plakatowymi, suchymi pastelami, 
kredkami. Lepią rzeźby z plasteliny 
i masy solnej. W przyszłym tygodniu 
mamy bal maskowy (2 lutego od godz.
10.00 do 14.00) więc będziemy wy- 
konywać kapelusze, maski karnawa­
łowe - wyjaśnia Dorota Ludwiczak, 
instruktor plastyki. Przyznaje, że naj­

więcej osób przychodzi w godzinach 
przedpołudniowych. - Są to przede 
wszystkim dzieci, które nie mają moż­
liwości wyjazdu na obozy czy zimo­
wiska - dodaje. Z zajęć prowadzo­
nych przez Dorotę Ludwiczak i Mi­
rosława Ołtarzewskiego zadowolo­
ne są również dzieci. - W tym roku 
jestem tu po raz pierwszy. Jest bar­
dzo fajnie. Można poznać wielu lu­
dzi, koleżanki i kolegów. Codziennie 
wszyscy tu razem się bawimy. Malu­
jemy, tańczymy, uczymy się piosenek 
- m ówi Agnieszka W encławek, 
uczennica klasy VI. Podobnego zda­
nia w kwestii organizowanych zajęć 
w JOK-u są pozostałe dzieci. Zajęty 
rysowaniem Wojtek Patelka. nie od­
rywając wzroku od swojego rysun­
ku, cicho stwierdza, że bardzo mu się 
tu podoba. Jego siostra Agata i jej 
koleżanka Asia Andrzejczak przy­
znają mu rację.

W hallu ośrodka zorganizowana 
została wystawa prac malarskich 
uczniów szkół podstawowych i gim­
nazjów. Najczęściej mali artyści ma­
lowali krajobrazy zimowe.

W sali obok pracowni plastycz­
nej instruktor Waldemar Wojtko­
wiak, prowadzi zajęcia teatralne dla 
uczniów szkół podstawowych i gim­
nazjum. - Uczymy się różnych rzeczy, 
np. udawać radość lub smutek i złość. 
Dzisiaj udawaliśmy, że zbieramy 
kwiaty na łące. Ja byłam szumiącym 
drzewem - mówi Ewa Czaja, gim-  ̂
nazjalistka. Waldemar Wojtkowiak ft 
wyjaśnia, że spotkania te są organi- |  
zowane po to, aby również te osoby, * 
które nie uczestniczą w sekcji te- < 
atralnej m ogły zapoznać się z ak- ° 
torstwem. - W JOK-u działają dwie 
sekcje, jedna dla dzieci, druga dla 
młodzieży. Spotkania te mają zainte­
resować uczniów i skłonić do udzia­
łu w zajęciach teatralnych. Nie ma 
jakiegoś specjalnego programu. Są to 
najprostsze zajęcia na zapamiętywa­
nie. Chodzi nam o to, aby dzieci 
w sobie wyzwoliły pewne stany emo­
cjonalne, które potem są bardzo po­
trzebne na zajęciach - mówi Walde­
mar Wojtkowiak. Spotkania dla 
uczniów spoza sekcji odbywają się 
w poniedziałki, środy i piątki, a we 
wtorki i czwartki dla osób działają- 

s cych w kółku teatralnym. Instruktor 
3 zaznacza, że zajęcia mają na celu
1 również przygotowanie spektakli na
2 prezentacje teatralne.

(ag)Dzieci i młodzież chętnie chodzą do JOK-u na zajęcia plastyczne

K r ó le w n y  i w r ó ż k i  
n a  b a lu

D ziec i w  w ieku o d  3  d o  7 la t w zię ły  u dzia ł w  balu  
p rzeb iera ń có w  zorgan izow anym  w M iejsko-G m innym  

O środku K u ltury w  Ż erkow ie. N a park iec ie  p o ja w ili  się  
m iędzy  innym i Zorro, w różka, Pipi, klown i za jączek.

Maluchom bardzo spodobał się pomysł udziału w balu. Przyszły do ośrodka kultury 
poprzebierane w kolorowe stroje

Bal przebierańców odbył się 
w ubiegły piątek. W parach i osob­
no bawili się najmłodsi żerkowia- 
nie poprzebierani za zimę, kwiatek, 
Zorro, wróżkę, klowna, muchomo­
ra, królową, Pipi, zajączka. Uczest­
niczyli też w różnego rodzaju kon­
kursach. - Wszyscy otrzymali słody­
cze i świetnie się bawili - powie­
działa Iwona Janiszewska, wycho­
wawczyni pięcio- i sześciolatków  
z przedszkola w Żerkowie.

Podczas ferii dzieci m ogły rów­
nież w miejsko-gminnym ośrodku 
kultury obejrzeć ulubione bajki na 
wideo. Poza tym odbywały się tur­
nieje tenisa stołow ego w katego­

riach wiekowych I - III, IV - VI oraz 
gimnazjum - szkoły średnie, turnie­
je darta. Zorganizowano również 
zajęcia wokalne oraz instrumental­
ne, na których można było nauczyć 
się gry na instrumentach dętych  
oraz k law iszow ych. - Cały czas 
odbywały się również zajęcia stałe 
- spotkania orkiestry, zespołu wo­
kalnego, tanecznego i chóru - po­
wiedział Kasper Ekert, instruktor 
z MGOK-u.

Jeśli pogoda dopisze, w piątek, 
2 lutego, odbędzie się kulig z ogni­
skiem dla wszystkich uczestników  
zajęć w ośrodku kultury.

(akr)
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Spotkanie w banku
O  w ysokich  prow izjach , sy tu acji banków  i pam ią tkach  zgrom adzonych  w  Jarocin ie  
rozm aw ia li członkow ie K oła  E m erytów  i R encistów  N SZZ „ S o lid a rn o ść”, p o d cza s  

spotkan ia  w  Izbie P am iątek  Banku S pó łd zie lczeg o  w Jarocinie.

N iecodzienny koncert
P o raz p ie rw szy  uczn iow ie P a ń stw ow ej Szkoły M uzycznej 
w  Jarocin ie w ystą p ili w  koście le  Św. M arcina. Z w łaszcza  

trąbka i w a ltorn ia  za b rzm ia ły  m agiczn ie  w  dosto jnych  
m urach św iątyni.

Na zakończenie spotkania każdy uczestnik wpisał się do księgi pamiątkowej, wyłożonej 
w Izbie Pamiątek Banku Spółdzielczego w Jarocinie

Na spotkanie w Izbie Pamiątek 
Banku Spółdzielczego w Jarocinie 
przybyło około dwudziestu osób. 
Jest to blisko połowa osób zrzeszo­
nych w jarocińskim Kole Emery­
tów i Rencistów NSZZ „Solidar­
ność”. Wiele osób był bardzo zdzi­
wionych, gdyż dotychczas nie w ie­
dzieli o istnieniu izby z pamiątka­
mi poświęconymi spółdzielczości. 
W siedzibie banku wszystkich po­
witał prezes jarocińskiego banku 
- Jan Grzesiek, który przyjął gości 
kawą, ciastkami i cukierkami. - Pa­
miątki i materiały zgromadzone tu­

taj dokumentują funkcjonow anie  
banków spółdzielczych przez ostat­
nie 135-140 lat. Warto je s t takie 
placówki, ja k  nasza izba utrzymy­
wać. Dokładamy wszelkich starań, 
aby ta nasza izba żyła: zapraszamy 
grupy, piszemy do naszej, fachowej 
prasy bankowej i spółdzielczej. Ja 
ze swej strony zapraszam państwa 
do nas. Jeśli będziecie chcieli jesz­
cze kiedyś się tutaj spotkać, izba jest 
do waszej dyspozycji - powiedział 
Jan Grzesiek, prezes Banku Spół­
d zie lczego  w Jarocinie. Za w y­
czerpujące informacje i za przyję­

cie w Izbie Pamiątek podziękowała 
przew odnicząca koła em erytów  
Władysława Urbaniak. Oklaskami 
podziękowano Janowi Grześkowi za 
dołożenie wszelkich starań o utrzy­
manie izby w Jarocinie, w momen­
cie, gdy planowano jej zamknięcie 
i przeniesienie pamiątek do Leszna 
koło Warszawy. W szyscy zebrani 
dowiedzieli się również, że prezes 
Jan Grzesiek za zasługi dla banku 
i spółdzielczości został odznaczony 
pod koniec zeszłego roku Złotym  

3 Krzyżem Zasługi przez Kapitułę im. 
księdza Piotra Wawrzyniaka..

Na zakończenie spotkania emeryci 
mieli okazję zwiedzić izbę, po której 
wszystkich zainteresowanych opro­
wadziła Irena Nowacką opiekująca się 
izbą. W gablotach i ną półkach zgro­
madzono zarówno książki, wydawnic­
twa okolicznościowe, zdjęcia założy­
cieli banków i udziałowców, jak i pa­
miątki związane z bankowością. 
Wśród eksponatów można zobaczyć 
ręcznie malowane dyplomy sprzed 
ponad stu lat, wagę do monet, wieko­
wą skarbonkę, jak i tradycyjne liczy­
dło. Są też prace magisterskie i dyplo­
mowe poświęcone bankowości spół- 2 
dzielczej, które powstawały w opar- |  
ciu o zbiory zgromadzone w ciągu “ 
trzydziestu trzech lat istnienia izby. Po 1 
obejrzeniu wystawy każdy wpisał się ” 
do księgi pamiątkowej izby. (is)

U babci jest słodko...
„ U  b a b c i j e s t  słodko, św ia t p a ch n ie  s za r lo tk ą ” - śp iew a ły  „ p ie rw sza k i” ze szko ły  w  G oli 

na sp ecja ln ie  p rzyg o to w a n ym  spotkan iu  z  okazji D n ia  B abci i D ziadka.

Babcie i dziadkowie zostali ugoszczeni przez pierwszoklasistów ze szkoły w Goli

Kolorowe laurki i poduszeczki 
w ykonane w łasn oręczn ie  przez 
wnuczęta otrzymali babcie i dziad­
kowie, którzy przybyli na obchody 
swojego święta do szkoły w Goli. 
Przed szacowną publicznością wy­
stąpili - nieco stremowani ucznio­
w ie klasy la pod kierunkiem w y­
chowawczyni Urszuli Owczarek.

Babcie i dziadkowie wysłucha­
li kilkunastu w ierszy i piosenek. 
W  niektórych przypadkach śpie­
wem  wspom agali m ałych w yko­
nawców. Tak było, kiedy dzieci

c

śpiewały piosenkę „Głęboka stu- J 
dzienka” i kiedy Jagoda zaśpiewa- * 
ła - sz c z e g ó ln ie  d la d ziad k ów  I 
„Przybyli ułani pod okienko”.

Po w ysłuchaniu  częśc i arty­
stycznej, dalszą część spotkania 
goście spędzili przy kawie i domo­
wych wypiekach.

Odwiedzając szkołę seniorzy  
mogli obejrzeć wystawę regional­
nych strojów i zabytkowych przed­
m iotów używanych w gospodar­
stwie wiejskim. Na wystawie zna­
lazły się między innymi: kołowro­
tek, masielnica (tak zwana kieżyn- 
ka), nosidła do wody („siundy”), 
elem enty uprzęży końskiej („ho-

monta”), „piesek” do zdejmowania 
butów i gliniane formy do ciasta.

Ekspozycję przygotowała em e­
rytow ana n a u czy c ie lk a  M aria  
Baranek. Pani Maria pracowała 
w szkole w  Goli od 1966 roku. Pro­
wadziła drużynę harcerską i zespół 
taneczny. - Zabytkowe przedmioty 
przynosili harcerze aby wykonać 
niektóre zadania, na przykład pod­
czas alertów. Tych rzeczy nikt póź­

niej nie odbierał, a ja  składałam je  
na szkolnym strychu  - w yjaśniła  
Maria Baranek. - Natomiast stroje 
były kompletowane, kiedy przygo­
towaliśmy się do udziału w konkur­
sie zespołów  fo lk lo ry s tyc zn ych  
w Kielcach. Niestety większość ele­
mentów nie jest oryginalna. Auten­
tyczny, zabytkowy mamy tylko cze­
pek i kryzę - dodała nauczycielka.

( a n n )

Na popołudniowy „Koncert no­
woroczny” w wykonaniu uczniów  
oraz ab so lw en tów  Państw ow ej 
Szkoły Muzycznej I stopnia w Jaro­
cinie przybyło bardzo wielu miesz­
kańców Jarocina i okolic. Mury ko­
ścioła p. w. św. Marcina z trudem 
pomieściły wszystkich miłośników  
uczniowskich popisów. Całość przy­
gotow ała  n au czycie lk a  Izabela  
Skrzypek, a poprowadziły - uczen­
nice Martyna Drzewiecka i Iga To­
maszewska. Na początek zaintono­
wano jedną z piękniejszych polskich 
kolęd - „Wśród nocnej ciszy”.

Koncert, który odbył się w nie­
dzielę 14 stycznia był z kilku wzglę­
dów niecodzienny. P ierw szy raz

lędy: „Lulajże Jezuniu”, „Gdy 
śliczna Panna”, „W żłobie leży” czy 
„Cicha noc”. Swoje „pięć minut” 
miała także grupa choreograficzna 
„Aniołki” z sekcji rytmicznej pro­
wadzonej przez Violettę Orczykow- 
ską - towarzyszyły kolędującym ko­
legom. W kościelnych murach nie­
mal m a g iczn ie  rozb rzm iew ały  
dźwięki waltorni i trąbki, delikat­
nie rozlegały się tony tria skrzyp­
cowego i fletowego.

W sumie wystąpiło około osiem­
d ziesięciu  uczn iów  jarocińskiej 
szkoły muzycznej, którzy czasami 
z trudem m ieścili się przed ołta­
rzem. Tego dnia muzyka poważna 
rozbrzmiewała na przemian z ko­

lego dnia wystąpili nie tylko instrumentaliści. Podczas świątecznego koncertu w kościele 
zaprezentowali się również chórzyści i soliści

wystąpił 36-osobowy chór dziew- 
częco-chłopięcy, którym opiekuje 
się Dorota Chłopocka. Chórzyści 
przedstawili kilka kolęd z towarzy­
szeniem szkolnej orkiestry. Zapre­
zentowali się też śpiewający soli­
ści, recytowano świąteczno-wigilij- 
ną poezję. Wyjątkowości dodawa­
ła podniosła atmosfera, którą w y­
tworzyła niebywała akustyka mu­
rów kościelnych. Publiczność usły­
szała najpopularniejsze polskie ko­

lędami, świąteczne piosenki uzu­
pełniała recytowana poezja. Na ko­
niec wszyscy występujący oraz słu­
chacze zaśp iew ali „Cichą noc” . 
Dyrektor Zbigniew Obara i Izabela 
Skrzypek pożegnali gości oraz w y­
stępujących rymowanymi życze­
niami: „Za kolęd ę dziękujem y, 
zdrowia, szczęścia winszujemy, na 
ten Nowy Rok, byście sobie długo 
żyli, zdrowi i szczęśliwi byli - na 
ten Nowy Rok.” <jn)

Poszukują pamiątek
C hór M ieszan y im. K azim ierzu  Tom asza B arw ick iego  

w  m aju b ęd zie  obch o d ził HO. roczn icę pow stan ia . Z  tej 
okazji w ydan e zostan ie  sp ecja ln e  opra co w a n ie  d o tyczą ce  

dzie jów  tow arzystw  śpiew aczych  z terenu Ziem i Jarocińskiej.

Jubileusz 110-lecia „Barwickie­
go” poprzedziły koncerty kolęd, 
które odbyły się na początku 2001 
roku. Główne obchody rocznicowe, 
połączone ze „Świętem Pieśni”, na 
które zjadą zaprzyjaźnione z „Bar- 
wickim” chóry, odbędą się pod ko­
niec maja. Z okazji jubileuszu przy­
gotowane zostanie wydawnictwo, któ­
re zawiera historię chórów z Jarocina 
(„Barwickiego” i Chóru Męskiego 
„Lutnia”), W ilkow yi, W itaszyc, 
Kotlina, Sławoszewa, Żerkowa, Jara­
czew a i N ow ego Miasta. - W tej 
chwili poszukujemy wszelkich mate­

riałów dokumentujących działalność 
kół śpiewaczych z terenu całej Zie­
mi Jarocińskiej. Mogą to być zarów­
no stare zdjęcia, protokularze, jak  
i dyplomy, afisze - wyjaśniła prezes 
chóru Emilia Zdrojowa. Na wyda­
nie monografii „Śpiewactwo na Zie­
mi Jarocińskiej” chór otrzymał do­
tację w w ysokości 4 .000  złotych  
z budżetu Starostwa Powiatowego 
w Jarocinie. Osoby, które dysponu­
ją takimi materiałami i zechcą je  
udostępnić, proszone są o kontakt 
z prezes chóru pod numerem telefo­
nu (0-62) 747-20-96. (Ls)
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Wędkarze 
wybrali prezesa

Wyboru zarządu  ja ro c iń sk ieg o  koła P o lsk iego  Zw iązku W ędkarskiego dokonano p o d cza s  
w aln ego  zebran ia  spraw ozd a w czo -w yb o rczeg o . U czestn icy spotkan ia  p o w ie rzy li funkcję

p rezesa  Janow i M arcinkow skiem u.

Ponad 170 wędkarzy zgroma­
dziło się w sali JOK-u w niedzielę, 
21 stycznia. Na w alne zebranie 
sprawozdawczo-wyborcze człon­
ków PZW koło Jarocin - Miasto 
przybyli także Józef Worsztyno- 
wicz, prezes Zarządu Okręgu PZW 
w Kaliszu oraz wiceburmistrz Ry­
szard Kołodziej.

Zebranie prowadził Jan Dzie- 
weczyński, członek zarządu. Przed 
przystąpieniem do wyboru nowych 
władz koła, wysłuchano sprawoz­
dań z czteroletniej działalności 
m. in. zarządu, komendanta społecz­
nej straży rybackiej, kapitana spor­
towego zawodów oraz sądu kole­
żeńskiego. We wszystkich wystą­
pieniach tematem wiodącym  był 
problem  zach ow an ia  cz y sto śc i 
zbiornika wodnego w Roszkowie. 
Jan Marcinkowski ubolewał nad złym 
stanem wód spływających z miejsco­
wości leżących w gminie Koźmin. 
Podkreślił także, iż zbiornika nie 
udało się zagospodarować do koń­
ca tak, jak wcześniej zaplanowano. 
W kolejnych sprawozdaniach wyra­
żano niepokój o niedawne zanie­
czyszczenia Lubieszki w okolicy

Goliny. Marian Szczepański, ko­
mendant społecznej straży rybac­
kiej zaapelował o pozostawianie 
czystych stanowisk do wędkowa­
nia. - To przecież my jesteśmy go­
spodarzami zbiornika. Jeżeli nie bę­
dziemy o niego dbać, grozi nam ka­
tastrofa ekologiczna - podkreślał. 
Przypomniał również o prowadzo­
nych pomiarach i badaniach stanu 
zan ieczyszczeń  zbiornika i Lu­
bieszki. W dyskusji wnioskowano, 
by postawić kosze wokół zbiorni­
ka. Ryszard K ołodziej w sw ym  
wystąpieniu poinform ował o ry­
chłej kanalizacji Goliny, Siedlemi- 
na i Roszkowa. Inwestycje te po­
mogą w utrzymaniu czystości wód 
Lubieszki spływających do zbior­
nika. Wiceburmistrz przypomniał 
także o kontrolach gospodarstw  
w Golinie i Siedleminie. - Te kon­
trole mają na celu wykrycie szamb, 
które odprowadzają ścieki do rze­
ki. N iestety, bez uregulow ania  
spraw sanitarnych w gminie Koź­
min, Lubieszka nadal może być za­
nieczyszczana, mimo naszych dzia­
łań - tłumaczy Ryszard Kołodziej.

Kapitan sportowy Roman M i­

kuła przypomniał o wynikach roz­
grywanych w ubiegłym roku turnie­
jów. Najlepszym wędkarzem roku 
został Jan Dzieweczyński, któremu 
prezes okręgu wręczył okoliczno­
ściowy puchar. Odznakami Honoro­
wymi za Zasługi w Rozwoju Węd­
karstwa Wielkopolskiego uhonoro­
wani zostali: Stefan Marcinkowski, 
Stanisław Krawczyk, Roman Miku­
ła, Wiesław Bukowski, Stanisław  
Grabowski, Zdzisław Jasiński, Ga­
briel Jędrzejczak, Lucjan Stawicki.

Po sprawozdaniach i wystąpie­
niach gości przyszedł czas na wy­
bór zarządu koła PZW  Jarocin  
- M iasto. Zebrani w sali JOK-u 
wędkarze po raz trzeci powierzyli 
funkcję prezesa Janowi M arcin­
kowskiemu. Za jego wyborem gło­
sowało 169 członków - wędkarzy. 
Kontrkandydatem dotychczasowe­
go prezesa był Zdzisław Jasiński, 
któiy otrzymał trzy głosy. D o za­
rządu w e sz li rów n ież: Marian  
Szczepański, Stanisław Tomczyk, 
Jan Dieweczyński, Stefan Marcin­
kowski, Wiesław Bukowski, Zenon 
Jagiełka i Mariusz Figaj.

(jn)

Mandaty dla sprzedawców
5 m an datów  karnych w ysta w ili p o  kontrolach w  punktach sp rzed a ży  środków  

ochrony roślin w  p o w iec ie  jarociń sk im  in spek torzy  oddzia łu  teren ow ego  
W ojew ódzkiego Inspektoratu  O chrony Roślin. W m inionym  roku p ra w ie  2 0 0  razy  

sprawdz.aU, czy  sp rzed a w cy  i o so b y  stosu jące  środki ochrony roślin p rzes trzeg a ją
p rzep isó w  bezp ieczeń stw a .

Od stycznia do końca listopada 
2000  roku inspektorzy oddziału te­
renowego Wojewódzkiego Inspek­
toratu Ochrony Roślin przeprowa­
dzili 184 kontrole w punktach pro­
wadzących sprzedaż i u osób sto­
sujących środki ochrony roślin na 
teren ie pow iatu  jaroc iń sk iego . 
Ujawnili między innymi przypadki 
sprzedaży środków przeterminowa­
nych i nie spełniających wymogów  
jakościowych. Na niektórych opa­
kowaniach etykiety nie zawierały 
wszystkich wymaganych informa­
cji, najczęściej brakowało dokład­
nej instrukcji stosowania. Ujawnio­
no również niewłaściwe magazyno­
wanie środków ochrony roślin oraz 
źle oznakowany materiał siewny. 
W niektórych punktach sprzedaży

pracownicy nie posiadali zaświad­
czeń o odbyciu stosownych szko­
leń. Inspektorzy wystawili 5 man­
datów karnych i wydali 25 zaleceń 
pokontrolnych w strzym ujących  
sprzedaż zakwestionowanego to­
waru, nakazujących właściwe ozna­
kowanie zaprawionych materiałów 
siew nych, uzyskanie św iadectw  
ukończenia odpowiednich kursów 
oraz poprawę warunków magazy­
nowania środków ochrony roślin 
i produktów rolnych. Wszystkie za­
lecenia zostały zrealizowane.

Oprócz nadzoru nad sprzedażą 
i stosowaniem środków ochrony ro­
ślin pracownicy Inspektoratu Ochro­
ny Roślin wydali również ponad 30 
świadectw zdrowotności oraz świa­
dectw fitosanitarnych dla celów eks­

portowych. Oceniali również stan 
zagrożenia roślin przez organizmy 
szkodliwe. W tym celu prowadzili 
badania gleby, roślin i produktów ro­
ślinnych, w wyniku których wykryli 
17 nowych ognisk szkodników podle­
gających obowiązkowemu niszcze­
niu i wydali posiadaczom gruntów 
i porażonych towarów szczegółowe 
instrukcje postępowania. W minio­
nym roku nie odnotowano występo­
wania szkodników na większą skalę.

Sprawozdanie z kontroli prze­
prowadzonych na terenie powiatu 
jarocińskiego w 2000  roku, przed­
stawiła na sesji Rady Powiatu, Bo­
gumiła Zwierzkowska - kierownik 
terenowego oddziału W ojewódz­
kiego Inspektoratu Ochrony Roślin 
w Jarocinie. (mar)

Ja ro c ińsk ie  ko ło  
w śród  na jlepszych

Jarocińskie koło  Unii W ielkopolan to jed n o  z  n a jlepszych  
kół na teren ie ca łe j W ielkopolski. Taką opin ię w yra zili 

p rzed s ta w ic ie le  w ła d z stow arzyszen ia , k tórzy  u czestn iczyli 
w  zebran iu  podsu m ow u jącym  d z ia ła ln o ść  w  roku 2000. 

Pięciu jarocin iaków  o trzym ało m edale i dyp lom y honorowe.

Uroczyste zebranie odbyło się 
19 stycznia w Państwowym Ośrod­
ku Kształcenia Bibliotekarzy w Ja­
rocinie. Członkowie koła spotkali 
się z władzami Unii, które reprezen­
towali Zdzisław Marszałek, prezes 
Ośrodka Promocji Gospodarczej 
„W ielkopolska”, członek zarządu 
Unii oraz Paweł Śliwa, sekretarz 
generalny stowarzyszenia. Podczas 
spotkania odczytano sprawozdanie 
z działalności koła w  roku 2 0 0 0 .
- Miniony rok upłynął pod znakiem 
współpracy z młodzieżą - pow ie­
dział przewodniczący koła, Zbi­
gniew Białous. Przypomniał o na­
wiązanej współpracy z M łodzieżo­
wą Radą Powiatu, o przeprowadzo­
nych konkursach, zorganizowanych 
imprezach i spotkaniach, o pozy­
skaniu stypendium dla jednego ze 
zdolnych uczniów, a także o odzna­
czeniach i w yróżnieniach, które 
uzyskali członkowie koła.

Prezes Ośrodka Promocji Go­
spodarczej „Wielkopolska” bardzo 
wysoko ocenił działalność jarociń­
skiego koła. - To jedno z najlepiej 
działających kół na terenie całej 
Wielkopolski. Jest tu dobry zespół 
ludzi, którzy znakomicie odczytują 
intencje, preferencje, wartości istot­
ne dla społeczności lokalnej. Bar­
dzo dobrze jest tu prowadzona po­
lityka  in form acyjna . O grom ną  
wagę przywiązuje się również do in­
tegracji oraz promocji. Widać tro­
skę o samorządność i gospodarność
- powiedział Zdzisław Marszałek. 
Podkreślił, że bardzo duże znacze­
nie ma pokazywanie przez Unię 
potencjału, który tkwi w mieszkań­
cach W ielkopolsk i. Zw rócił też 
uwagę na rolę, jaką w strukturach 
Unii Europejskiej, będą odgrywały 
regiony. - Polska podpisała ju ż  sto­
sow ne p o ro zum ien ie  i zg ło siła  
wszystkie województwa jako regio­
ny. Przygotowujemy się do tego, 
jako stowarzyszenie, żeby Wielko­
polska była najlepszym regionem 
w tej części Europy. Trzeba posta­
wić na jakość - powiedział prezes 
Ośrodka Promocji Gospodarczej

„Wielkopolska”, powołanego przez 
Unię Wielkopolan i zajmującego się 
promocją standardu wielkopolskiej 
jakości życia.

Jarocińskie koło Unii W ielko­
polan za swoją działalność w regio­
nie otrzymało z okazji 10-lecia sto­
warzyszenia m ożliwość wyróżnie­
nia pięciu swoich członków. Meda­
le i honorowe dyplomy otrzymali 
Bernadeta Łuczak, Jolanta Mejziń- 
ska, Stanisław  M arkiew icz, Jan 
Adam kiewicz i Bronisław Mazu­
rek. Wyróżnienia wręczyli przed­
stawiciele władz Unii z Poznania 
oraz przewodniczący jarocińskiego 
koła, Zbigniew Białous.

Przewodniczący koła przedsta­
w ił plany stowarzyszenia na rok 
2001. Już wkrótce, 17 lutego człon­
kowie i sympatycy koła spotkają się 
na II Balu Wielkopolan. W marcu 
ogłoszona zostanie kolejna, trzecia 
już edycja programu „Jarocin mia­
stem kwiatów i zieleni’ ’, a w maju - kon- 
kurs na N ajlepszego M aturzystę 
i Maturzystkę Ziemi Jarocińskiej. 
W maju zorganizowany zostanie 
również rajd rowerowy, a w czerwcu 
kolejny piknik integracyjny oraz rajd 
sam ochodow y. Jarocińskie koło  
Unii W ielkopolan zamierza rów­
n ież u b iegać s ię  o styp en d iu m
- z fundacji „Wielkopolska w Eu­
ropie” - dla zdolnego ucznia z Ze­
społu Szkół Rolniczych w Tarcach.
- Określone zostaną również w tym 
roku zagadnienia problemowe obej­
mujące gminę oraz powiat przed  
zbliżającymi się wyborami samorzą­
dowymi. Pragnąłbym ponadto, żeby 
rok 2001 był rokiem otwarcia się na­
szego stowarzyszenia dla wszystkich 
środowisk społecznych, w celu po­
zyskania nowych sympatyków nasze­
go koła i naszej działalności - po­
wiedział Zbigniew Białous.

W trakcie spotkania odczytano 
też życzenia świąteczno-noworocz- 
ne oraz podziękowania przesłane 
przez pierwszą stypendystkę jaro­
cińskiego koła Unii Wielkopolan, 
Monikę Tauchert.

ANNA KOPRAS-FUOLEK

ogłoszenie

Restauracji „ROSANA” 
z Klęki

s e r d e c z n e  p o d z i ę k o w a n i e  

z a  z o r g a n i z o w a n i e  s t u d n i ó w k i

składają
maturzyści Zespołu Szkół Zawodowych nr 1 w Jarocinie 

grono pedagogiczne i rodzice
(264/01)
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Ekologiczne pieniądze
N a jw ięce j p ien ięd zy  z  W ojew ódzkiego Funduszu O chrony Środow iska i G ospodark i W odnej w  Poznaniu uzyskała  
w ubiegłym  roku gm ina Jarocin. O trzym ała  1 min 4 5 0  tys. z ł pożyczk i. N ajw iększą  do ta c ję  - 6 0 0  tys. z ł - fu n du sz

p rzyzn a ł gm inie Żerków.

Jarocin otrzymał z Wojewódz­
kiego Funduszu Ochrony Środowi­
ska i Gospodarki Wodnej w Pozna­
niu pożyczkę w kwocie 1 min 450  
tys. zł (kredyt umarzalny w 30 %). 
400 tys. zł przeznaczono na budo­
wę kanalizacji sanitarnej i deszczo­
wej na osiedlu Polna (drugi etap), 
400 tys. zł na kanalizację wsi Wil- 
kowyja, 650  tys. z ł na budow ę

oczyszczalni i kanalizacji w Wita- 
szycach.

Gmina N ow e M iasto złoży ła  
w ubiegłym roku w WFOŚiGW je­
den wniosek o pożyczkę. Fundusz 
przyznał 150 tys. zł na rozbudowę 
oczyszczalni w N ow ym  M ieście. 
Inwestycja została już zakończona, 
a fundusz 30 % pożyczki umorzył. 
Dotacje udało się uzyskać tylko  
gminie Żerków i Jaraczewo. Jara­
czewo, podobnie jak w poprzednich 
latach, złożyło dwa wnioski do Wo­
jew ódzkiego  Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej. 
- Co roku w którejś ze szkół robimy 
centralne ogrzewanie i oczyszczal­
nię ścieków  - powiedział wójt Jara­
czewa, Dariusz Strugała. W 2000

roku wykonana została za ponad 93 
tys. zł oczyszczalnia w Noskowie. 
Dotacja z funduszu wyniosła 35 tys. zł. 
37 tys. zł uzyskano na kotłownię  
- ogólny koszt inwestycji wyniósł 
ponad 101 tys. zł.

G m inie Żerków W FO ŚiG W  
przyznał w 2000  roku 600 tys. zł 
dotacji na budowę wysypiska (ogól­
ny koszt inwestycji wyniesie ponad

1 min 400 tys. zł). Wykonano już 
kwaterę nr 2 , w tym roku powsta­
nie kwatera nr 3. Zrekultywowana 
też zostanie kwatera nr 1.375 tys. zł 
dotacji wpłynęło w roku 2000 , po­
zostałe 225 tys. zł zostanie przeka­
zane w tym roku. - Dla nas te środ­
ki są bardzo ważne. Bez pomocy 
funduszu byłoby niezwykle trudno 
prow adzić ekologiczne przedsię­
wzięcia. Byłoby to wręcz niemożli­
we - przyznał burmistrz Żerkowa, 
Janusz Jajczyk. Zdaniem burmi­
strza ważne jest, że władze fundu­
szu dostrzegają konieczność ochro­
ny żerkowsko-czeszewskiego par­
ku krajobrazowego i w miarę po­
siadanych środków pomagają gm i­
nie w realizowaniu inwestycji pro­

ekologicznych.
K otlin  - jak o  jed yn a  gm ina  

- nie korzystał ze środków z WFO­
ŚiGW. - Myśmy nie robili w ostat­
nim czasie dużych inwestycji pro­
ekologicznych. Robiliśmy gaz, ale 
to nie jest wspierane przez fundusz. 
Nie można też jednak powiedzieć, 
że nie udawało nam się znikąd do­
stawać pieniędzy. Mieliśmy je  po 
prostu z innych źródeł. Korzystali­
śmy z dotacji z Agencji Restruktu­
ryzacji i M odernizacji Rolnictwa, 
a w poprzednich latach z dotacji 
wojewody kaliskiego. Dostaliśmy 
środki np. na wodociągi i kanaliza­
cję - powiedział wójt.

Na razie nie wiadomo jeszcze, 
ile środków na ochronę środowiska 
uda się pozyskać gminom z terenu 
Ziemi Jarocińskiej w roku 2001. 
W  Jaraczewie wykonana zostanie 
kotłownia. Jej koszt (nie licząc sie­
ci) wyniesie 86.430 zł.

Gmina N ow e M iasto złoży ła  
dwa wnioski o kredyt w wysokości 
50 tys. zł na budowę kotłowni gazo­
wej przy gimnazjum w C hociczy  
i 140 tys. zł na wykonanie kanaliza­
cji sanitarnej, również w Chociczy. 
Gmina Żerków złoży ła  w niosek  
o przyznanie dotacji w wysokości ok. 
215 tys. zł. Zamierza je przeznaczyć 
na wymianę ogrzewania z węglowe­
go na gazowe w schronisku młodzie­
żowym w Żerkowie (koszt inwesty­
cji szacowany jest na 430 tys. zł).

O pożyczkę stara się również 
Kotlin. Gmina złożyła wniosek je- 
sienią. D otyczy on oczyszczalni 
ścieków i kanalizacji w Wyszkach. 
Koszt inwestycji szacowany jest na 
ok. 3 min. Władze będą starały się 
o uzyskanie 1 min zł kredytu. Wójt 
ma nadzieję, że część tej pożyczki 
zostanie umorzona. - Po cichu na 
to liczymy - powiedział Walenty

Kwaśniewski. - Każdy kredyt ma 
wadę, bo trzeba go oddać. Poza tym 
niezależnie, czy jest on umarzalny 
w 30 %, czy też nie, trzeba mieć tych 
70 % pozostałych środków.

1 min 700 tys. zł - taką pożycz­
kę z funduszu zaplanowano w bu­
dżecie gminy Jarocin. 600 tys. zł 
wydane zostanie na budowę oczysz­
czalni i kanalizacji w Witaszycach 
(ogólny koszt inwestycji 24 min 
300 tys. zł), 300 tys. zł - na budowę 
kanalizacji w W ilkow yi (4 min 
700 tys. zł), 200 tys. zł - budowę 
kanalizacji sanitarnej i deszczowej 
na osiedlu Polna (5 min 674 tys. zł). 
Część pożyczki przeznaczona zo­
stanie również na dwa nowe zada­
nia inwestycyjne: 300 tys. zł na bu­
dowę kanalizacji sanitarnej i desz­
czowej na ulicy Glinki, Leszczy- 
cach i Karwowskiego (4 min 444  
tys. zł) i 300 tys. zł na międzygmin­
ną kompostownię osadów ścieko­
wych w Cielczy (2 min 200 tys. zł).
- W jak im ś małym procencie te 
środki pomagają gminie. Powinno 
ich być jednak więcej. Taka budowa 
oczyszczalni i kanalizacji w Witaszy­
cach - kosztuje ponad 24 min zł, 
a pożyczki mamy tylko 600 tys. zł. 
To przecież niewiele - powiedziała 
Józefa Pluta.

Władze samorządowe zdają sobie 
sprawę z ograniczonych możliwości 
funduszu ochrony środowiska. Liczą 
jednak na to, że uda się nadal pozy­
skiwać potrzebne środki, przynajmniej 
w takiej wysokości jak do tej pory.
- Dobrze by było, gdyby fiindusz w Po­
znaniu miał tyle środków, żeby zwięk­
szył kwotę umorzenia pożyczki z 30%  
do 50%  - powiedział burmistrz Żer­
kowa. - Tak jest podobno w jednym  
z innych funduszy. Może i w naszym 
znajdą się również większe środki?

ANNA KOPRAS-FUOŁEK

Stacja kontroli 
opryskiwaczy 
powstanie 
w Golinie
Stacja kontroli opryskiwaczy 
będzie funkcjonowała od lutego 
w Spółdzielni Kółek Rolniczych 
w Golinie. Wszystkie urządzenia 
przeznaczone do stosowania 
środków ochrony roślin muszą 
być przebadane technicznie do 
końca 2001 roku.

Przebadane technicznie muszą 
być nie tylko urządzenia już uży­
wane. Kontrola jest obowiązkowa  
rów n ież w przypadku n ow ych  
opryskiwaczy i powinna być w y­
konana w ciągu 6 m iesięcy od ich 
zakupu, a następnie należy ją po­
wtarzać co 2 lata. Badania diagno­
styczne można przeprowadzić tyl­
ko na stacji kontroli opryskiwa­
czy, posiadającej upow ażnienia  
w ojew ódzkiego inspektora ochro­
ny roślin. Koszty z nimi zw iąza­
ne są częściow o dotowane przez 
budżet państw a. P rzebadan ie , 
m o d e rn iza c ja , czy  w yco fa n ie  
przesta rza łeg o  i n iespraw nego  
sprzętu leży w interesie zdrowia 
ludzi i ochrony środowiska, a tak­
że w in te re s ie  sam ego  ro ln ika  
- przekonuje Bogum iła Zwierz- 
kowska - kierownik terenowego  
oddziału W ojewódzkiego Inspek­
toratu Ochrony Roślin w Jaroci­
nie.

Na terenie pow iatu jarociń ­
sk ieg o  znajduje s ię  o k o ło  900  
opryskiwaczy wykorzystywanych  
w rolnictwie i sadownictw ie. Ich 
stan tech n iczn y  ju ż  od lu tego  
można będzie sprawdzić w stacji 
kontroli opryskiwaczy, która po­
wstaje w Spółdzielni Kółek Rol­
niczych w Golinie.

(mar)

W gminie Żerków trwa rozbudowa wysypisko śmieci znajdującego się w Brzóstkowie. Fundusz 
przekazał na fen cel w 2000 roku 600 tys. zł

Mniej środków, mniej inwestycji
W 2001 roku tru dniej b ęd zie  sam orządom  o trzym a ć  d o ta c je  na rea lizację  in w estyc ji ekologicznych  - w ynika z  raportu  p rzed s ta w io n eg o  p rze z  

W ojew ódzki Fundusz O chrony Ś rodow iska  i G ospodark i W odnej w  Poznaniu. N ie w  każdym  p rzypadku  b ęd zie  m ożliw e  rów nież uzyskanie um orzenia
p o życzk i w  w ysokośc i 3 0  %.

Podsumowaniu działalności Wo­
jew ódzkiego  Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej za 
rok 2000  poświęcona została kon­
ferencja prasowa, którą zorganizo­
w ano 19 sty cz n ia  w  s ie d z ib ie  
fun du szu , w Poznaniu. P rezes  
WFOŚiGW Przemysław Gonera po­
informował, że w 2000  roku pomoc 
finansowa na przedsięwzięcia eko­
logiczne udzielona w formie dota­
cji, pożyczek umarzalnych i w cało­
ści zwrotnych oraz dopłat do kredy­
tów preferencyjnych wyniosła 127 
min zł i była większa o 10 % od wy­
sokości pomocy przyznanej w roku 
1999. - Dodatkowo kwotę pomocy

zwiększyć należy o wielkość umo­
rzeń, która w roku 2000 wynosiła 
28,2 tnln zł. Suma wsparcia wynio­
sła więc 155,2 min - powiedział pre­
zes funduszu. Pom oc finansow a  
obejmowała przedsięwzięcia inwe­
stycyjne dotyczące ochrony wód, 
ochrony powietrza, gospodarki wod­
nej, ochrony powierzchni ziemi i ochro­
ny przed hałasem, a także takie dzia­
łania jak np. ochrona przyrody czy 
edukacja ekologiczna. W związku 
z trudną i stale pogarszającą się sy­
tuacją finansową samorządów, nie 
wszystkie zgłoszone zadania zosta­
ły zrealizowane lub zmniejszono ich 
wymiar rzeczowy. W trakcie roku,

już po podjęciu decyzji o wysoko­
ści i form ie pomocy, inwestorzy  
wnioskowali wielokrotnie o prze­
kwalifikowanie pożyczki na dotację, 
zmianę terminów realizacji zadań, 
przesunięcia terminów rozliczeń  
końcowych, zmiany zakresu realizo­
wanego zadania.

Fundusz coraz bardziej rygory­
stycznie będzie oceniał składane 
wnioski i wydawał decyzje o udzie­
leniu dotacji czy pożyczek. - W przy­
padku umorzeń będzie nam trudniej 
wychodzić poza 30 %, które do tej 
pory obowiązywało - powiedział pre­
zes funduszu, Przemysław Gonera.

W 2001 roku fundusz planuje po­

moc finansową na poziomie zbliżo­
nym do 2000 roku. Nie uległy też na 
razie zmianom zasady przyznawania 
pożyczek i dotacji. Do funduszu wpły­
wa jednak coraz mniej środków finan­
sowych. - Coraz więcej zakładów prze­
mysłowych usprawnia bowiem swoje 
„kontakty" ze środowiskiem, poprzez 
budowę nowych kotłowni oraz oczysz­
czalni ścieków. Teraz najłatwiej było­
by zmniejszyć dotacje i pracować 
głównie w oparciu o pożyczki zwrotne, 
o pomoc w dopłacie do odsetek związa­
nych z udzielanymi kredytami. Jednak 
nie jest to najlepsze rozwiązanie. Fun­
dusz tym różni się od banku, że jest 
bardziej wyczulony na cele społeczne.

Przede wszystkim liczy się efekt eko­
logiczny, a nie ekonomiczny - powie­
dział Andrzej Kraśnicki. Wiceprze­
wodniczący rady nadzorczej poinfor­
mował również, że wojewódzkie fun­
dusze przygotowują inicjatywę usta­
wodawczą, która pozwoli utrzymać 
dotychczasowy poziom finansowania, 
a przynajmniej go nie zmniejszać.

W 2000 roku do funduszu wpły­
nęło 10 % mniej środków, niż za­
kładano. W 2001 roku będzie ich 
jeszcze mniej. Na razie nie wiado­
mo, w jakim stopniu ucierpią na tym 
gminy, które chciałyby skorzystać 
z dotacji WFOŚiGW.

ANNA KOPRAS-FUOŁEK
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Generat Stanisław Taczak
W yzwolenie W ielkopolski w  la tach  1918-1919  sp o d  p a n o w a n ia  n iem ieckiego to  w  znacznej m ierze  zasłu ga  d o w ó d có w  pow stań czych . P ierw szy  

g łó w n o d o w o d zą cy  - m a jo r Stanisław> Taczak, k tóry d o w o d ził w krótkim, a le  przełom ow ym  okresie  p o w ita n ia  - p o ch o d ził z  M ieszkow a. Jego  zasłu g i 
docen ili m ieszkańcy Z iem i Jarocińskiej. U znali gen era ła  S tan isław a Taczaka Jarocin ianinem  X X  wieku.

Stanisław Taczak urodził się 
8 .IV. 1874 r. w Mieszkowie, jako syn 
właściciela restauracji Andrzeja Ta­
czaka i Balbiny z domu Warasieckiej. 
Gimnazjum w Ostrowie Wielkopol­
skim, które było wtedy nieoficjalną 
ostoją polskości w zaborze niemieckim, 
ukończył w 1893 r. W czasie nauki 
należał do tajnego Towarzystwa To­
masza Zana, zajmującego się pracą 
samokształceniową, głównie literatu­
rą i historią Polski. To właśnie dom 
rodzinny i gimnazjalna działalność 
kształtowały patriotyczną postawę 
przyszłego głównodowodzącego.

W 1897 r. jako inżynier hutnik 
ukończył studia na Akademii Górni­
czej we Freibeigu w Saksonii, w trakcie 
których współpracował z polskim 
Towarzystwem „Sarmacja” i krótki czas 
z Polską Partią Socjalistyczną. Póź­
niej pracował jako inżynier w West­
falii, a w latach 1898-99 odbywał 
w Ostrowie obowiązkową służbę w ar­
mii niemieckiej. W 1900 r. przeniósł 
się do Berlina, w 1903 r. ożenił się 
z Ewą Wichmann. Był asystentem na 
politechnice berlińskiej w katedrze 
chemii węgla. Działał społecznie 
wśród berlińskiej Polonii, urlopy spę­
dzał z rodziną zazwyczaj w Poznaniu.

Z armii niemieckiej do polskiej
Po wybuchu I wojny światowej 

w 1914 r. porucznik rezerwy Stani­
sław Taczak został zmobilizowany do 
armii niemieckiej, a w 1915 r. awanso­
wał na kapitana. Na własną prosTię 
został przydzielony do 6 . pułku pie­
choty Legionów Polskich, zorganizo­
wanych przez Józefa Piłsudskiego do 
walki przeciw Rosji u boku Austro- 
Węgier i Niemiec. W 1917 r. był do­
wódcą batalionu 6 . pułku.

W czasie kryzysu przysięgowego 
w lipcu 1917 r., w przeciwieństwie 
do Józefa Piłsudskiego i jego zwolen­
ników, nie odmówił złożenia przysię­
gi na wierność cesarzom Niemiec 
i Austro-Węgier. Wstąpił do formo­
wanej pod niemieckim dowództwem, 
ale autonomicznej, Polskiej Siły 
Zbrojnej (Polnische Wehrmacht), li­
cząc na wykorzystanie tej formacji 
w dążeniu do całkowicie wolnej Pol­
ski. Historia przyznała mu rację.

Gdy w listopadzie 1918 r. z po- 
. wodu wyniszczenia wojną runęły ce­

sarstwa Austro-Węgier i Niemiec, na 
ziemiach zaboru austriackiego i ro­
syjskiego (zajętego przez Niemców 
i Austriaków) władzę zaczęli obejmo­
wać Polacy, dążąc do restytucji Pol­
ski jako państwa. Kapitan Stanisław 
Taczak został oficerem tworzącego 
się Wojska Polskiego, przydzielonym 
do Oddziału VII Sztabu Generalne­
go w Warszawie.

Powstanie
W tym czasie Wielkopolska na­

dal stanowiła część państwa nie­
mieckiego, a utrzymywanie wojsk 
zapewniał Niemcom rozejm z alian­
tami. Niemcy byli tu zbyt silni by po­
wtórzyć łatwą operację ich rozbraja­

nia w zaborze rosyjskim. Ponadto 
przez ponad 120 lat zaborów przybył 
tu i umocnił się silny żywioł niemiec­
ki, nieskłonny do opuszczenia tych 
ziem tak łatwo jak żołnierze z innych 
części Niemiec. Polski ruch niepod­
ległościowy działał w ukryciu, wy­
korzystując rozprzężenie wśród  
Niemców.

Wreszcie nadszedł 27 grudnia 
1918 r., drugi dzień pobytu w Pozna­
niu żywiołowo witanego członka Pol­
skiego Komitetu Narodowego Igna­
cego Paderewskiego. W odpowiedzi 
na niemieckie prowokacje Polacy 
rozpoczęli powstanie zbrojne. Szyb­
ko rozszerzyło się ono na większość 
W ielkopolski. Od pierwszych dni 
wiadomo było, iż Niemcy nie opusz­
czą Wielkopolski bez walki, szcze­
gólnie rejonów pogranicznych, gdzie 
byli najsilniejsi. Rozpoczęli też pró­
by zbrojnego odbijania zajętych przez 
Polaków miejscowości. Sprzyjało im 
rozprawienie się z rewolucją w sa­
mych Niemczech i niezdecydowanie 
zmęczonych wojną aliantów.

Głównodowodzący
W tej sytuacji zapowiadała się 

trudna walka o wolność Wielkopol­
ski. Potrzebna była regularna armia, 
a armii tej potrzebny był dowódca. 
Tymczasem, o ile wyszkolonych i do­
świadczonych w walkach I wojny 
Polaków - żołnierzy byłej armii nie­
mieckiej nie brakowało, to prawie nie 
było wyższych stopniem oficerów.

W tym czasie w Poznaniu prze­
bywał akurat wracający z urlopu 
u rodziny w Berlinie kapitan Stani­
sław Taczak. Starszy brat Teodor Ta­
czak, także absolwent ostrowskiego 
gimnazjum i nawet prezes koła TTZ, 
a wtedy już kanonik gnieźnieński 
i profesor seminarium duchownego, 
osoba znana w Wielkopolsce, zwró­
cił na niego uwagę Wojciecha Kor­
fantego. Koranty był jednym z komi­
sarzy Naczelnej Rady Ludowej, naj­
wyższej władzy polskiej w zaborze 
pruskim, a także najwyższej władzy 
powstania.

Zaletami Taczaka było wielkopol­
skie pochodzenie, znajomość zarów­
no armii niemieckiej, jak i tworzone­
go Wojska Polskiego. Nie był zaanga­
żowany w poznańskie spory przywód­
ców polskiego ruchu narodowego. 
Wieczorem 28 grudnia Korfanty uzy­
skał zgodę Taczaka na objęcie tymcza­
sowego dowództwa nad siłami po­
wstańczymi w Wielkopolsce. W legity­
macji wystawionej 2 stycznia 1919 r. 
przez NRL potwierdzano, że .Tan ma­
jor Taczak jest wodzem naczelnym woj­
ska polskiego w zaborze pruskuń'.

Sytuacja nowego głównodowo­
dzącego była ogromnie trudna. Po 
pierwsze jego nominacja urażała am­
bicję niektórych przywódców powsta­
nia, którzy ponadto dążyli do żywio­
łowego jego rozwoju. - „Swoją prze­
wagę nad Toczakiem - który zachowy­
wał się ze spokojem i rozwagą, prze­
chodząc do porządku dziennego nad

czynionymi mu afrontami - zaznacza­
ło przy każdej okazji cywilne kierow­
nictwo” - pisze Marceli Kosman 
w książce,Powstanie Wielkopolskie”. 
Taczak zdawał sobie sprawę, że jego 
młody wieki niski stosunkowo stopień 
wojskowy czynią go dowódcą tymcza­
sowym, bo cały czas NRL starała się
0 pozyskanie na dowódcę powstania 
kogoś w stopniu generalskim.

Organizator powstańczej armii
Wszystkie te przeciwności nie 

przeszkodziły głównodowodzącemu 
w przeprowadzeniu postawionego 
przed nim ogromnego zadania. Mu­
siał z grup powstańców stworzyć ar­
mię, która byłaby zdolna do walki 
z Niemcami. Na razie było to sporo 
ludzi pełnych zapału, ale w większo­
ści niekarnych, niewyszkolonych
1 bez należytego uzbrojenia.

O bszar W ielk op olsk i został 
7.1.1919 r. podzielony na 7 okręgów 
wojskowych, a 13.1 utworzono dwa 
kolejne. Powiaty jarociński i pleszew- 
ski wchodziły w skład VI Okręgu 
Wojskowego, którego komendantem 
został ppor. Zygmunt Ostroróg-Go- 
rzeński z Tarzec. Okręgi stanowiły 
jednostki terytorialne, służące orga­
nizacji sił zbrojnych. Zadania bojo­
we wykonywać miały trzy fronty 
(północny, zachodni i południowy), 
podzielone na odcinki.

W niezwykłym tempie formowa­
no z ochotników oddziały różnych ro­
dzajów broni. Oprócz kompanii i ba­
talionów piechoty powstawały kadro­
we jednostki jazdy i artylerii oraz za­
lążki formacji specjalistycznych - sa­
perów, łączności, a także służba za­
opatrzenia i sanitarna. Na stacji lot­
niczej Ławica w Poznaniu powstało 
nawet lotnictwo wielkopolskie, któ­
re pierwsze lotnisko bojowe utworzy­
ło w Górze pod Jarocinem.W dniu
10.1 siły powstańcze w Wielkopolsce 
liczyły ok. 9.000 ludzi, a 16.1 już ok. 
13.900 ludzi.

Ocena historii
Ocena okresu dowodzenia po­

wstaniem przez S. Taczaka przez 
znawców zagadnienia jest bardzo po­
zytywna. - 19 dni, od 28 grudnia do 
15 stycznia 1919 r., to najważniejszy 
okres w przebiegu powstania w Wiel­
kopolsce. W okresie tym działalność 
pierwszego Głównodowodzącego 
przeszła wszelkie oczekiwania... do 
końca pierwszej dekady stycznia mjr. 
S. Toczakowi udało się skutecznie 
osłonić osiągnięcia powstania, utwo­
rzyć silny front przeciwniemiecki, 
umożliwiający rozwinięcia działań 
zaczepnych w realnych granicach wy­
znaczonych możliwościami własnych 
sił - napisał historyk Bogusław Po­
lak w pracy „Barwa i broń sił zbroj­
nych Wielkopolski”.

Niektórzy uczestnicy walk sta­
wiali zarzuty Dowództwu Główne­
mu, że nie starało się rozszerzyć po­
wstania na jeszcze większy obszar. Po 
części da się to wytłumaczyć realną

oceną słabości sił powstańczych w skali 
całego regionu. Przede wszystkim  
działania hamowała nadrzędna nad 
Dowództwem Naczelna Rada Ludo­
wa, która liczyła na oswobodzenie 
Wielkopolski w wyniku pertraktacji 
pokojowych. Przykładowo mjr Ta­
czak był przeciwny wycofaniu po­
wstańców z Nakla, ale na polecenie 
NRL nakazał im to uczynić.

Dalsza służba
Już 8.1.1919 r. dowództwo wojsk 

wielkopolskich otrzymał generał Jó­
zef Dowbor-Muśnicki, pochodzący 
z armii rosyjskiej, a w 1917 r. byl 
dowódcą I Korpusu Polskiego na 
Ukrainie. Zanim przybył do Wielko­
polski i faktycznie objął 16.1 dowódz­
two, nadal sprawował je major Ta­
czak. Historycy zanotowali złośliwe 
traktowanie przez Dowbora swego 
poprzednika poprzez tytułowanie 
„kapitanem”, podczas gdy Taczak był 
już awansowany na majora.

Stanisław Taczak został z dniem 
16.1.1919 r. m ianowany drugim  
kwatermistrzem wojsk powstań­
czych, a 14.11 członkiem komisji we­
ryfikującej stopnie oficerów Armii 
Wielkopolskiej. Później był niedługo 
zastępcą szefa sztabu. W lipcu 1919 r. 
objął dowództwo 11. Pułku Strzelców 
Wielkopolskich, strzegącego linii ro- 
zejmowej z Niemcami w okolicach 
Rawicza. W jego składzie był po­
wstańczy batalion jarociński, czyli 
dawne 1, 3 i 4 kompania. W lutym 
1920 r. powołano go w stopniu puł­
kownika do M inisterstwa Spraw 
Wojskowych w Warszawie na prze­
wodniczącego komisji weryfikacyj­
nej dla oficerów Wojska Polskiego 
z byłej armii niemieckiej.

Następnie objął dowództwo 69. 
Pułku Piechoty Wielkopolskiej, któ­
rą to nazwę nosił po włączeniu do 
Wojska Polskiego dawny 11. Pułk Strzel­
ców Wielkopolskich. Dowodził nim 
w walkach na froncie litewsko-biało- 
ruskim. Następnie w walkach z Armią 
Czerwoną dowodził od 23.V.1920 r. 
34. Brygadą Piechoty, a przejściowo 
całą 17. Dywizją Piechoty.

Późniejsze losy
Z dniem 1.VII. 1923 r. Stanisław 

Taczak został awansowany na gene­
rała brygady. W czasie przewrotu

majowego w 1926 r. na czele 17. Dy­
wizji przybył lojalnie z Wielkopolski 
na wezwanie rządu Rzeczypospolitej 
pod Warszawę. W walkach z buntow­
nikami popierającymi marsz. Józefa 
Piłsudskiego jego oddziały nie zdą­
żyły wziąć udziału, gdyż prezydent 
Stanisław Wojciechowski złożył swój 
urząd i doszło do zwycięskiego dla 
Piłsudskiego zakończenia przewrotu. 
W listopadzie 1928 r. gen. Taczak 
objął dowództwo Okręgu Korpusu II 
w Lublinie. W marcu 1930 r. został 
przeniesiony w stan spoczynku w wie­
ku 56 lat, będąc sprawny fizycznie 
i intelektualnie. Można tu się dopa­
trywać usuwania nieswoich oficerów 
z wojska przez Piłsudskiego.

Nowa wojna i nowe trudności
W dniu agresji Niemiec na Pol­

skę 1.IX. 1939 r. gen. w stanie spo­
czynku S. Taczak dołączył do Armii 
„Poznań”, wycofującej się z Wielko­
polski. Dostał się do niewoli niemiec­
kiej w Łowiczu. Nie zdążył wziąć 
udziału w obronie Warszawy, jak po­
daje praca „Generałowie Polski Nie­
podległej”. Według M. Kosmana 
Niem cy zaproponowali mu, jako 
dawnemu oficerowi armii pruskiej, 
przyjęcie do wojska niemieckiego.
- Czy można mieć dwie ojczyzny?
- miał uzasadnić odmowę generał.

Przebywał przez całą wojnę w obo­
zach jenickich (oflagach) w Prenzlau, 
Colditz, Koenigstein, Hohenstein, Jo- 
hanisbrunn i Mumau, skąd 29.IV. 1945 r. 
został uwolniony. Przyjęty został do 
Polskich Sił Zbrojnych na Zachodzie. 
Po rekonwalescencji w Nicei, w maju 
1947 r. powrócił do kraju.

Życie w rządzonej przez komu­
nistów Polsce było dla niego ciężkie. 
Dopiero po 10 latach otrzymał Wiel­
kopolski Krzyż Powstańczy! Na se­
sję naukową i akademię w Poznaniu, 
w 40. rocznicę powstania nie został 
zaproszony. Wziął za to udział w ob­
chodach lokalnych w Inowrocławiu, 
Janikowie i Gostyniu, gdzie został 
owacyjnie powitany przez dawnych 
towarzyszy broni, za co zresztą miej­
scowe władze otrzymały reprymen­
dę od władz zwierzchnich.

Ostatnie łata życia spędził w nie­
dostatku, co zmusiło go do napisania 
w wieku 84 lat listu do Rady Państwa. 
Dopiero po półtorarocznych stara­
niach, tuż przed śmiercią przyznano 
mu emeryturę specjalną.

Generał brygady Stanisław Taczak, 
kawaler orderu Virtuti Militari, orderu 
Polonia Restituta III klasy i dwu­
krotnie Krzyża Walecznych, zmarł 
2.III.1960 r. w Malborku i tam został 
pochowany. Dopiero 30.XI. 1988 r. jego 
doczesne szczątki mogły zostać prze­
niesione na Cmentarz Zasłużonych na 
Wzgórzu św. Wojciecha w Poznaniu. 
Wcześniej, bo 28.XII. 1980 r. uhono­
rowało swojego bohatera społeczeń­
stwo Ziemi Jarocińskiej, umieszcza­
jąc pamiątkową tablicę na ścianie za­
bytkowego dworku w Mieszkowie.

PAWEŁ T. DOLATA
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p ł y t a

Podsumowanie Watersa
Gitarzysta Pink Floyd - David Gilmo- 

ur potrafił oddać sprawiedliwość Rogero­
wi Watersowi jako głównemu twórcy al­
bumu The Wall. W wywiadzie z 1994roku 
powiedział: „...Chociaż i dziś' uważam nie­
które kompozycje za całkowicie chybio­
ne, jest to pod względem koncepcyjnym 
dzieło znakomite...” Przyznał też jednak, 
że z początku nie potrafił właściwie oce­
nić zamysłu Watersa. Mówił: „...dla mnie 
była to jedynie pełna obelżywych słów 
i żółci wypowiedź kogoś, kto naprawdę 
nie ma powodów do narzekań przeciwko 
ludziom, którzy nigdy nie wyrządzili mu 
żadnej krzywdy...”

I to babranie się w straszliwej jak mu 
się wydaje przeszłości zo­
stało Watersowi do dzisiaj.
Jego kolejne dzieła świad­
czyły dobitnie albo o świa­
domym, artystycznym izo­
lowaniu się od okrutnego 
świata, albo o... postępują­
cej chorobie psychicznej; bo 
chyba megalomanię można 
za taką uznać. Właśnie wy­
dał nową płytę. W  momencie, gdy wszy­
scy czekają na nowy Pink Floyd, Waters 
wydaje podsumowujący jego dorobek 
dwupłytowy, koncertowy album. I mimo 
całej mojej niechęci do tego Artysty (pró­
ba zamordowania Pink Floyd) muszę to 
powiedzieć by zachować swą wewnętrz­
ną równowagę moralną: TEN ALBUM 
JF.ST GENIALNY. Malkontenci twierdzić 
będą, że to kolejne odcinanie kuponów od 
sławy. Waters bez Pink Floyd brzmi jak 
Pink Floyd, zaś Pink Floyd bez Watersa 
brzmi jak Pink Floyd. Paradoks? Czy cud? 
Można by zapytać, po cóż więc na tej pły­
cie kolejne wykonania In The Flesh, Ano- 
ther Brick In The Wall, Wish You Were 
Here, Breathe czy Time. Ponoć to i tak 
dużo. Bo jak powiedział w wywiadzie, nie 
chciał grać pełnej wersji Ciemnej Strony 
Księżyca, bo to już na płycie koncertowej 
wydał JAKIŚ INNY ZESPÓL. Rozumie­

cie już, co miałem na myśli pisząc o me­
galomanii. Dla niego Pink Floyd z całą swą 
cudowną historiąjest już nieważny; już się 
nie liczy; to po prostu inny zespół rocko­
wy nie mający prawa wykonywać jego 
utworów. Na szczęście pozostała trójka ma 
inne zdanie. Szkoda tylko, że są tak bar­
dzo leniwi. Ale wróćmy do płyty In The 
Flesh. Dwie i pół godziny koncertu pełne­
go wzruszeń i dreszczy; i wspomnień rów­
nież. Momentami marzę - zamykam oczy 
i marzę, i słucham koncertowego wyko­
nania epickiego Dogs wmawiając sobie, 
że to Pink Floyd. Tylko ta gitara Sno- 
wy’ego White’a, taka inna. Jakże inne jest

w swych solowych projektach, szczegól­
nie tych z The Pros And Cons O f Hitch 
Hiking, Radio Kaos, a przede wszyst­
kim w Amused To Death. Uwielbiam 
Amused To D eath, bo jest taki floy- 
dowski i taki długi; uwielbiam If  s A Mi- 
racle bo najwięcej w nim ciszy i smut­
ku. Zresztą i jednego i drugiego jest na 
tym krążku aż nadto. W ielki Artysta 
z towarzyszeniem wyśmienitych muzy­
ków nagrał płytę roku w jego pierw­
szym miesiącu. Jak już pisałem jest ge­
nialna od pierwszych taktów In The 
Flesh po ostatnie akordy Each Smali 
Candle. Nic tylko pogasić wszystkie 
światła, szczelnie otulić się kocem i wy­
brać się na swą naprawdę bezludną wy­
spę, gdzie Time nie jest wart funta kła­
ków. Płyta na najwyższą półkę każdej 
szanującej się, rockowej kolekcji.

PAWEŁ MICHALJSZYN

przecudowne solo w tym utworze. Zagra­
ne nuta w nutę jak oryginał, 
a jakże inne... No tak, ale 
„ tam to” zagrał m aestro 
Gilmour. To samo dzieje się 
w Comfortably Numb. Whi- 
te jest bardziej wyciszony, 
bardziej pastelowy. Brak mu 
drapieżności Gilmoura. Ale 
nic to. Całość brzmi pięknie. 
Najjaśniej Waters wypada

v i d e o

Zabójczy wirus
Podczas lotu do Atlanty rozbija się 

sam olot pasażerski. W przeszukiw a­
nym wraku brak dwóch przesyłek z wi­
rusami, obiektami badań naukowców. 
Jeden to wirus grypy o nazwie Himer, 
który zabija w przeciągu 40 godzin 
i zw alczający tę chorobę antyw irus 
- Bellerofonta. Dochodzenie przejmuje 
Impossible Misions Force, tajna komór­
ka CIA. Do akcji wkracza Hunt i jego 
grupa. Muszą odnaleźć wirusy. W krót­
kim czasie okaże się, że wirusy są w po­
siadaniu Ambrosea, byłego agenta IMF, 
który postanowił działać samodzielnie, 
na własny rachunek. Były kumpel to nie­
bezpieczny gracz, gracz szalony i pie­
kielnie inteligentny. Doskonale wyszko­
lony, jest tak samo jak Hunt, mistrzem 
kamuflażu i przebieranek.

John Woo robiąc ten film, kierował 
się chyba dewizą Hitchkocka, napięcie

wzrasta bowiem z każdym kadrem, nie 
dając widzowi chwili oddechu. Prócz 
doskonalej reżyserii, dużym atutem fil­
mu są sceny kaskaderskie i... pejzaże. 
Akcja filmu toczy się bowiem w Hisz­
panii, Australii, no i oczywiście w Sta­
nach Zjednoczonych. Ciekwostką może 
być fakt, że w Australii, w Sydney wy­
budowano dom dla filmowego bohate­
ra Ambrosea, który z miejsca stal się 
atrakcją turystyczną i fani tego filmu 
m ogą oglądać go do dziś. M :i 2 był 
w ubiegłym roku jednym  z najbardziej 
kasowch filmów, po takich filmach jak: 
Mroczne widmo, Dzień Niepodległo­
ści i Faceci w czerni.

(basf)

Mission Impossible 2, reż. John 
Woo, wyst. Tom Cruise, Dougray Scott, 
Thandle Newton, Richard Roxburgh

n o wo ś c i  B i b l i o t e k i  P u b l i c z n e j
Filia nr 1 „Pod Ratuszem”

1. Władysław Szpilman „Pianista”
2. Mieczysław Rakowski „Dzienniki 

polityczne”
3. Stanisław Zawiśliński „Hoffman: 

chuligana żywot własny”
4. Jerzy Waldorff „Moje lampki oliwne”
5. Andrzej Micewski „Stefan kardynał 

Wyszyński”

6. Mernissi Fatima „Sny o wolności. 
Dzieciństwo w haremie”

7. Maraniss David „Bill Clinton. 
Biografia - najlepszy w klasie”

8. Harris Warren „Sophia Loren 
- żona, matka, kochanka”

9. Cohen Abraham „Talmud”
10. „Kodeks Hammurabiego”
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Oprać. ANDRZEJ SZEWCZYK

krzyżówka nr 494

Litery z pól ponumerowanych w prawym dolnym rogu, napisane od 1 do 37, 
utworzą rozwiązanie.

Rozwiązanie krzyżówki prosimy przesłać lub przynieść wraz 
z kuponem do biura ogłoszeń (Jarocin, Rynek - Ratusz) do 9 lutego. Spośród 
prawidłowych rozwiązań wylosowane zostaną nagrody (30 zł, 20 zł i kaseta 
magnetofonowa).

J)G. J.” 5 (538!n
%$5i

1 Jaraczewo, Jarocin, Kotlin. Now 

*

Miasto, Żerków

W8ŁI
rozwiązanie krzyżówki nr 492 Hasło: N ie jednem u A dam ow i - Ewa wyszła bokiem .

Nagrody wylosowali: STANISŁAWA KEMPA - Radlin 46 (30 zł), MARIA PAKULSKA - Wilkowyja, ul. 
Brandowskiego 33 (20 zł), JANINA JĘDRZEJAK - Tarce 4 (kaseta magnetofonowa).

Po odbiór nagród prosimy się zgłosić do biura ogłoszeń (Jarocin, Rynek - Ratusz) w ciągu dwóch tygodni.

o r o ś o p
BARAN (21 III -1 9  IUJ 
Dobra kondycja fizyczna i wspaniałe samo­

poczucie zagwarantują Ci powodzenie we wszystkich 
przedsięwzięciach. Ograniczony czas nie pozwoli Ci na 
działania poza zawodowymi. Być może nawet zaniedbasz 
domowe obowiązki, ale w życiu tak już bywa, że często 
osiąga się sukces kosztem innych sfer życia.

' l ^ V B V K  (20  1 0 -2 0  UJ
^  już od samego początku tygodnia wiele do­

brego wydarzy się w Twoich sprawach zawodowych. Pro­
jekt, który krąży Ci po głowie zaczniesz z powodzeniem 
wdrażać w życie. Teraz napotkasz szczególnie korzystny 
grunt, by odnieść sukces zawodowy. Może to równie do­
brze być jakiś konkurs czy inna rywalizacjo. Pokonasz 
nawet silniejszych od siebie.
& a
A p  BLIŹNIĘTA (21 U - 20 UlJ

Do 5-go wszystko będzie się toczyć płynnie 
i bez komplikacji. Później niebo nieco się zachmurzy. Nie 
iudź się - tych chmur nie rozwieje nawet najsilniejsza wi­
chura. Musisz spokojnie przeczekać ten chwilowy nieco 
skomplikowany okres i dalej to już tylko z górki. Ewentu­
alny konflikt z najbliższymi staraj się jak najprędzej za-

» J ^ R A K  (21 U ! -2 2  UIIJ 

P swój . . .
Ine. Twoja koniunktura w interesach od środy za-

? Tydzień pod znakiem zdrowia i pracy. Poświęć 
im cały swój czas i uwagę. Efekty już niedługo ' 
czuwaln
cznie wzrastać, a Ty będziesz w centrum zainteresowania 
osób, od których wiele zależy. Możesz liczyć no ich zain­
teresowanie i pomoc. W naszych czasach to ważne, bo 
w pojedynkę niewiele możno zdziałać.

LEW (23  Ul! - 22 U1IIJ
‘ifcu Doskonały czas na relaks i na zregenerowa­

nie sił i zdrowia. Dużo rozrywki, ale również trochę kło­
potów. Prawdopodobne, że dopadnie Cię jakieś przezię­
bienie czy grypa. Bacznie obserwuj swój orgonizm, uni­
kaj nadmiernego wysiłku i skupisk ludzi. Przebywaj 
w domu, bo tam czujesz się najlepiej. Jeśli będziesz mu­
siał koniecznie wyjechać, skorzystaj z usług kierowcy.

PANNA (23  Ulll - 22 (XJ 
J ,  Od czwartku wzrost sił witalnych. Słońce we­

źmie Cię w opiekę, a Uran dostarczy nowych pomysłów. 
Nieoczekiwanie w poniedziałek zostaniesz doceniona przez 
zwierzchników. To umocni Twoją pozycję zawodową i wes­
prze psychikę. 0 powierzchowność musisz już zatroszczyć 
się sama. W piątek strzeż się sytuacji, które sprzyjałyby 
powstawaniu sporów.

r p  WAGA (23  IX - 22 XJ
W tym tygodniu uczucia będą przeważały 

w Twoim życiu i spędzaniu czasu. Już początek tygodnia 
przyniesie Ci spotkanie z dawno nie widzianym przyja­
cielem. Pod koniec tygodnia spodziewaj się wiadomości 
od jakiegoś krewnego. Poszukaj rozwiązań, które przy­
niosą 0 satysfakcję w życiu osobistym. Chroń drogi odde­
chowe, bo grozi Ci infekcja.

SKORPION (2 3  X - 21 XIJ 
Twój apetyt na sławę będzie większy niż real­

ne możliwości. To oznacza, że możesz napotkać na pew­
ne komplikacje wśród współpracowników. Nie zawieszaj 
ambicji zawodowych na kołku, ale też nic usiłuj zbytnio 
wyróżniać się wśród kolegów, a podwładnych traktuj "po 
ludzku". Pod koniec tygodnia wypatruj znaków miłości. 
Wenus będzie sprzyjać nowym znajomościom.

STRZELEC (2 2  XI - 21 XIIJ
Obowiązki zawodowe pochłoną Cię prawie bez 

reszty, ale postaraj się "ukraść" nieco czasu dla dobra Two­
jego związku, bo małe chmury nad wami nie wróżą ni­
czego dobrego. Poświęć choć trochę czasu na wspólne spę­
dzenie czasu - to doskonale wpłynie i na Ciebie tok ostat­
nio zapracowanego. Od piątku uważaj na kontakty z naj­
bliższym otoczeniem.

\  KOZIOROŻEC (22 XII - 19 U 
/CTL Spodek energii odbije się na Tobie pewnym 

rozleniwieniem, a może to zmęczenie intensywną procą 
w ciągu ostatnich tygodni daje znać o sobie? Zafunduj 
sobie parę dni efektywnego odpoczynku, a potem zabierz 
się znowu do pracy. Nie dopuść do powstania jakichkol­
wiek zaległości. Pomyśl także o miłej osobie czy rodzinie. 
Oni bardzo Ciebie potrzebują.

Ć T B  WODNIK (2 0  I - 1 8  IIJ 
-A- Jesteś ulubieńcem gwiazd i one dadzą Ci to 

odczuć już w najbliższym czasie. Masz szanse zmienić swoją 
pozycję zawodową i poprawić status materialny. Twoje pro­
pozycje i pomysły spotkają się z niesamowitą aprobatą. 
Do pełni szczęścia będzie G potrzeba więcej przedsiębior­
czości w walce o swoje interesy. W najbliższy weekend 
wspaniała, wręcz szalona rozrywka.

RYBY (1 9  I I - 2 0  IIIJ 
'  Wprowadź większy porządek zarówno do 

swoich planów, jak i do działania. Po kilkudniowym od­
poczynku zabierz się do pracy. Nie pozwól, oby w Two­
jej pracy wystąpiły nawet najmniejsze zaległości. Po pro­
stu nie dałbyś sobie później rady. Jak zawsze będziesz 
starał się być nader skrupulatny w swoich planacn. Jeśli 
chcesz w przyszłości osiągnąć sukces, zacznij już teraz 
na niego pracować.
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i n f o r m a c j e

Redukowanie samorządowców
P o ło w a  ja roc iń sk ich  radnych o p o w ied zia ła  s ię  za  ogran iczen iem  liczebn ości rady. R ajcy uw ażają , że  m niej o sób  m oże też w ch o d zić  w  sk ład  zarządu

m iejskiego. A nkietę w  te j spra w ie  p rzep ro w a d ził Z w iązek  M iast Polskich.

Obecnie w parlamencie trwają 
prace nad nowelizacją ustawy o sa­
morządzie gminnym. Część propo­
nowanych zmian zakłada ograni­
czenie liczby radnych i członków  
zarządów gm in. Z w iązek Miast 
Polskich przeprowadził konsulta­
cje w tej sprawie z samorządami. 
Ankietowani byli także jarocińscy 
rajcy.

O becnie w Radzie M iejskiej 
w Jarocinie zasiada 32 radnych. 
27 wypełniło ankietę. 16 opowie­
działo się za ograniczeniem składu 
radu, a 11 sprzeciwiło się takiej no­
w elizacji ustawy o sam orządzie 
gminnym. Spośród zw olenników  
zmniejszenia liczby radnych, 6 uzna­
ło, że w Jarocinie wystarczyłaby je­
dynie p ołow a ob ecn ego  składu  
rady. Tyle sam o ankietowanych  
opowiedziało się za ograniczeniem  
ilości rajców o 15 do 25 proc., a jed­
na osoba o 25 do 35 proc. Trzech 
radnych odpowiedziało jedynie, że 
należy zmniejszyć liczbę radnych, 
jednak nie zaznaczyli, jak duża to 
ma być redukcja.

Przeciw  ograniczaniu liczby  
radnych opowiedzieli się w ankie­
cie przewodniczący rady Marian Si­
korski i burmistrz Marian Micha­
lak. Obaj reprezentują największy 
klub Sojuszu Lewicy Demokratycz­
nej. - Dla utrzymania szerokiej re­
prezentacji społecznej, liczba rad­
nych powinna być utrzymana. Kosz­
ty tego są niewielkie - przekonuje 
burmistrz. Także przewodniczący

rady uznaje, że  k on sek w en cją  
zmniejszenia liczby radnych było­
by ograniczenie reprezentacji spo­
łeczności lokalnych. - Zwłaszcza 
wsie oczekują uczestnictwa swoich 
przedstawicieli. Gdyby obniżyć licz­
bę radnych o połowę, wówczas na 
wsi byłoby wybieranych jedynie  
sześciu - siedmiu, czyli tylko co trze­
cie sołectwo miałoby swojego re­
prezentanta - mówi Marian Sikor­
ski. Przewodniczący uważa też, że 
gdyby doszło do zredukowania licz­
by radnych, w ustawie powinien  
znaleźć się też zapis zakazujący do- 
kooptowyw ania do komisji rady 
osób spoza jej składu.

Za ograniczeniem  liczby rad­
nych opowiedział się przewodni­
czący Unii Wielkopolan Zbigniew  
Białous. Uznał, że podobnie jak 
w proponowanych w ustawie roz­
wiązaniach, w Jarocinie wystarczy­
łoby około 25 radnych. O powie­
dział się więc za redukcją o 20  proc. 
Za znacznie większym ogranicze­
niem liczby rajców, bo aż o poło­
wę, opowiedział się inny radny unii 
- Stanisław Martuzalski, a także raj­
cy AWS-u Przemysław M usielak  
i Adam Pawlicki. - Rada szesnasto­
osobowa byłaby sprawniejsza, tań­
sza, a każdy radny musiałby się 
wykazywać aktywnością - przewi­
duje Przemysław Musielak. Zauwa­
ża, że w obecnej radzie są radni, 
którzy dotychczas podczas sesji 
w ypow iadali się za led w ie kilka 
razy i to tylko po to, aby złożyć

w n io sek  o o g ło sz en ie  przerw y  
w obradach. Radny AWS uznaje 
jednak za potrzebną zmianę ordy­
nacji wyborczej tak, aby tworzono 
jak najmniejsze okręgi, w których 
wybierałoby się jednego lub dwóch 
radnych, a nie jak obecnie pięciu 
czy sześciu. - Wówczas wchodzili­
by pewnie najlepsi, najaktywniejsi. 
Obecnie dużą liczbę głosów dosta­
je  lider listy, który „w ciąga” za 
sobą kandydatów, na których zagło­
sowało znacznie mniej wyborców. 
Często tak się dzieje, że ci „wcią­
gnięci”, z czterdziestoma głosami, 
są zupełnie nieaktyw ni w radzie 
- ocenia Przemysław Musielak.

Także szesnastu radnych uzna­
ło, że należałoby zmniejszyć licz­
bę członków  zarządów gm in do 
3 w gminach do 20 tys. mieszkań­
ców, a w większych jednostkach do 
5. Obecne uregulowania zezwalają 
na pow oływ anie zarządów gmin 
nawet siedm ioosobow ych . Z tej 
m ożliwości korzystano we wszyst­
kich trzech kadencjach władz lokal­
nych w Jarocinie. Teraz, oprócz bur­
mistrza i wiceburmistrza, w  skład za­
rządu miejskiego wchodzą też Ry­
szard Pawlak, Czesław Pawlik, Jan 
S ójk a , Z b ig n iew  S zczep a n ia k  
i Zdzisław Wojciechowski. Zmniej­
szenie liczebności zarządów pozy­
tyw nie ocenia burmistrz Marian 
Michalak. - Gminom by to nie za­
szkodziło - stwierdza. Zaznacza jed­
nak: - D rastyczne zm niejszenie  
mogłoby się spotkać ze złym odbio-

------------------------ ogłoszenie -------------------------

rem społecznym. Dlatego uznaje za 
w łaściw e rozwiązanie ustawowy  
zapis, że zarząd m oże liczy ć  do 
5 osób. Pytany, dlaczego więc ja­
rociński zarząd obsadzono maksy­
malną liczbą członków, odpowiada:
- U nas jest przyzwyczajenie do za­
rządu wieloosobowego. Zaprzecza, 
że jest to wynik ustaleń koalicyj­
nych (4 członków zarządu z SLD, 
3 z PSL-u), podobnie, jak to miało 
miejsce w poprzednich kadencjach.
- Jest tak wiele spraw, że tylu człon­
ków zarządu było i jest potrzebnych. 
Przewodniczący Unii Wielkopolan 
uznaje, że powoływanie siedm io­
osobowego zarządu było dopusz­
czalne w poprzedniej kadencji, kie­
dy w radzie nie było podziału na 
koalicję rządzącą i opozycję. - Je­
śli rządzenie odbywało się przez 
wszystkie ugrupowania, wtedy za­
rząd musiał odzwierciedlać układ 
z rady miejskiej. Teraz rządzą dwa 
ugrupowania i zarząd mógłby być 
o wiele mniejszy.

K olega partyjny burmistrza, 
przewodniczący rady Marian Sikor­
ski przyznaje, że opowiedział się za 
zm niejszeniem  składu zarządów  
gmin. - Konieczne byłoby jednak  
powiązanie ich z konkretnymi zada­
niami. Burm istrz powinien m ieć  
możliwość wyznaczenia powiedzmy 
3 członków zarządu i oni by kon­
kretnie pracowali, a nie tak, ja k  te­
raz, że przyjeżdża ją  i decydują  
o wszystkim i o niczym - mówi Ma­
rian Sikorski.

Za radykalnym ograniczeniem  
składu zarządu op ow iedzieli się  
radni, którzy chcieli też o połow ę 
zm niejszyć liczebność rady. Prze­
m ysław M usielak i Adam Paw lic­
ki przekonują, że do prawidłowe­
go rządzenia gminą w ielkości Ja­
rocina w ystarczy trzyoosobow y  
zarząd. - Gdyby ograniczyć licz­
bę członków nawet obecnego za­
rządu, podniosłaby się jego  śred­
nia kompetencji i fachowości. Tak 
można wnioskować choćby po ak­
tywności na sesjach i komisjach, 
bo tam słyszymy jedynie wypowie­
dzi burm istrza , w iceburm istrza  
i jeszcze jednego członka zarzą­
du, a reszta zwykle m ilczy - mówi 
Przemysław M usielak i przekonu­
je: - Trzyosobowy zarząd m usiał­
by być w stu procentach fachowy, 
z konkretnym przypisaniem  kom ­
petencji do burmistrza, w icebur­
mistrza czy nawet dwóch wicebur­
mistrzów. Kosztowałoby to może 
tyle samo, ile obecny zarząd, je d ­
nak ja sn a  byłaby odpow iedzial­
ność.

N ie wiadomo, czy proponowa­
ne zmiany do ustawy o samorzą­
dzie gminnym zostaną uchwalone 
przed wyborami samorządowymi, 
które odbędą się  w p rzyszłym  
roku. Jarocińscy radni raczej w to 
wątpią, wskazując - jako przyczy­
nę opóźnienia prac nowelizujących  
ustawę - tegoroczne wybory par­
lamentarne.

ROBERT KAŹMIERCZAK

tWAUNTSniM1/! I ( w I I IV i l u XI
Gwarantowana Lokata Inwestycyjna EURO INDEX to najlepszy wybór.

Potwierdziło to już 11 tysięcy Klientów, powierzając nam środki o łącznej wartości 245 min zł. Potwierdzają to również specjaliści
-  EURO INDEX otrzymał nagrodę Prezesa Narodowego Banku Polskiego za najlepszy produkt finansowy 2000 roku.

Przed Tobą kolejna szansa -  nowa subskrypcja lokaty EURO INDEX.

Inwestycja w 50 największych firm  w Europie. 
Możliwość osiągnięcia nieograniczonych zysków przy 
całkowitym bezpieczeństwie zainwestowanego kapitału 
i gwarantowanych odsetek.

minimalna wpłata -  2 000 zł 
okres trwania lokaty -  3 lata

Zdecyduj się już teraz, a zyskasz wyższe 
gwarantowane przez WBK SA oprocen i

do 6 lutego
do 9 lutego

oprocentowanie za okres trwania lok.

Infolinia: 0801 199 299**, http://www.wbk.pl ** Całkowity koszt połączenia: 0,35 zł.
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MONTAŻ
W IĘŹBY

DACHOW EJ
Dysponujemy własnym materiałem 

Po konkurencyjnych cenach 
Tel. (0-62) 740-76-11

RBB - STAL s. c.
poszukuje kandydata na stanowisko

HANDLOWCA
Wymagania:

- wykształcenie min. średnie
- kreatywność
- komunikatywność
- umiejętność pracy w zespole
- dyspozycyjność
- mile widziane doświadczenie 

w branży metalowej
- prawo jazdy 

Oferujemy:
- ciekawą pracę w dynamicznym zespole
- możliwość rozwoju zawodowego
- wynagrodzenie uzależnione 

od uzyskiwanych wyników
Oferty zawierające list motywacyjny i C.V. 

prosimy kierować na adres: |
P. P. U. H. RBB - STAL I

ul. Wojska Polskiego 83, 63-200 Jarocin |

Ciesielstwo
więźby dachowe 

Dekarstwo, blacharstwo
Przyjmuję zlecenia 2001 

Tel. (0-62) 747-46-27
(SOJ 104/01)

AUTO-ELEKTRYK
- naprawa, montaż, odblokowywanie 

radioodbiorników  sam ochodowych
- alarmy, centralne zamki
- blokady skrzyni biegów
- e lektrom echanika

Jarocin , W rocław ska 292 
tel. 747-32-16, 0-608/680-857

Czynne od 9.00 do 17.00 4/0

OKNA, DRZWI 
PCV, DREW NO

M E B LE  KUCHEN NE 
NA W Y M IA R

U SŁU G I IZO LA C Y JN E 
H Y D R O IZ O L A C Y JN E

Jarocin, ul Podchorążych 16 
tel. 747-29-08, 0-602/628-286 |

UŻYWANE CZĘŚCI SAMOCHODOWE
Magazyn - teren byłej jednostki wojskowej 

63-700 Krotoszyn, ul. 56 Pułku Piechoty Wlkp. 
tel. 725-22-51 wew. 323, fax (0-62) 725-02-18

Od poniedziałku do piątku 9.00 -17.00 
Oferujemy: sobota 9  0 0 . 1 3  0 0

- blachy karoseryjne
- zderzaki
- atrapy
- chłodnice
- lampy
- elementy zawieszeń
- elementy oświetleń

SKUP - SPRZEDAŻ - ZAMIANA

TELEFONY GSM
• P lu s

NOWE I UŻYWANE ^
USUWANIE SIM-LOCK 

ê r a

Tel. 0-606/921-770

P.P.U.H „MAT-TAR”  S.C.

TARTAK
oferuje:

♦ kantówkę okienną sosnową 
♦suchą TARCICĘ SOSNOWĄ 

o grubości 30, 45 i 50 mm

WKRÓTCE W SPRZEDAŻY 
KANTÓWKA OKIENNA DĘBOWA

Koźminiec 127 k/Dobrzycy
tel./fax (0-62) 741-45-12, tel. (0-62) 741-45-98

W Y P R Z E D A Ż
• mebli z litego drewna (Swarzędz, Olszyna)
• płytek elewacyjnych oraz podokienników 

z klinkieru

O bniżka cen do 80 %
P. H. P. „Delta” s. c.

ul. Węglowa 28, Jarocin, tel. 505-43-13
(SOJ 190/01)

BIURO RACHUNKOWE
Zakrzew 50, 63-230 W itaszyce

poleca usługi w  zakresie
- p ro w a d zen ia  ks ię g o w o śc i firm
- p o m o c  p rzy zak ł. dz ia ła lno śc i
- roz liczen ia  ZU S , P IT  (roczne )

Zapraszam y
od pon iedz ia łku do piątku w  godz. 7 .00 -1 7 .0 0

Tel./fax (0-62) 740-11-68 
tel. kom. 0-605/044-963 (SOJ 106/01)1

PRZEDSIĘBIORSTWO BUD0WLAN0-HANDL0WE

„ C E G I E Ł K A ”
Wilkowyja, ul. Polna 36 

63-200 Jarocin
tel. 749-23-33 
0-604/631-409

Przyjmie zlecenia na rok 2001
■  ro b o ty  m u ra rs k o -ty n k a rs k ie
■  doc ie p le n ie  śc ian  i poddaszy
■  ro b o ty  c ie s ie lsk o -d e k a rsk ie  ;
■  m on taż  p ły t g ip s o w y c h

Zapewniamy transport i własny materiał i

Orzechowskie Zakłady 
Przemysłu Sklejek

w Orzechowie, ul. Miłosławska 13
oferują swoje usługi w zakresie badań 

na stanowiskach pracy:
• zapylenie • formaldehyd
• hałas • fenol

tel. (0-61) 437-10-91 wew. 374 
fax (0-61)437-10-71

p i L IN D A
PRODUKCJA - MONTAŻ - SERWIS

OKNA i DRZWI z PCV i ALU 
ROLETY, OGRODY ZIMOWE 
FASADY, W ITRAŻE

RABAT DO 20 %
• VEKA • WINKHAUS •

• REYNOLDS • SPECTRAL •
Zakład Produkcyjny 62-730 Dobra, Chrapczew 

te l./fax (0-63) 214-13-00 
Kotlin, ul. Poznańska 47, te l./fax 740-54-51 
Jarocin, ul. W rocławska 81, tel. 747-29-39

okna • drzwi • kabiny prysznicowe
Jarocin, ul. Leszczyce 15, tel. 747-32-01

PRAWO JAZMTr.TrS
Stanisław PATEREK 

63-720 KOŹMIN WLKP, ul. Lipowa 8 _ 
tel. (0-62) 721-62-29 (po godz. 16.00) j  
___  0-602/703-272 3

Już zimą będziesz mógł osobiści prowadzić swój samochód

I  EOZMfiW tylko NA SAMOCHODACH PUNTO a I STAR 1142 ■ NA TAKICH WŁAŚNIE U NAS UCZYSZ Się JE2DZ1Ć

Dnia 17 lu tego 2001 r. o  godz. 19.00 
odbędzie  się

ZABAWA KARNAWAŁOWA
w sali Jarocińskie j Fabryki Mebli 

przy ul. W ojska Polskiego 44 
C ena za p rosze n ia  70 z ł od  pa ry  * 

w raz z konsum pcją  
Loteria fantow a, a trakcy jne  nagrody 

G łó w na  nag ro da  - ty g o d n io w y  p o b y t 
w  o ś ro d k u  w y p o c z y n k o w y m  „Ł u g o w ia n k a ” 

w  J a ro s ła w k a c h
Zabawę uświetn i zespó ł m uzyczny „Solo"

Bilety do  nabycia w  stołówce JFM  S. A. 
ul. P ow stańców  W lkp  1, tel. 505-62-36 

o raz w  barze „Ługowianka", Jarocin, ul. W arciana 29 
tel 747-37-43, kom. 0-604/524-062

O rganizator Ryszard P ietrzak (SOJ 191/01)

Jarocin, ul. Jordana 28, tel. 747-25-18

t o n i s j

* wartość brutto, dotyczy wybranych modeli samochodów z rokiem produkcji 2000; 
ilość samochodów ograniczona!

Szczegóły promocji u Autoryzowanych Dealerów 
DAEWOO MOTOR POLSKA

POLMOZBYT Gostyń, 

tel

www.daewoo.pl 
bezpłatna infolinia: 0800 137 017, 0800 137 018

PPHU „ELMAR”
Wilkowyja, ul. Osiedle Zdrój 5 

tel. 0-604/121-159, (0-62) 749-23-10
oferu je  do sprzedaży

- opał, nawozy rolnicze i ogrodnicze
- korę, ziemię ogrodniczą
- usługi: instalacje elektryczne 

(domowe i przemysłowe), odgromowe

(SOJ 110/01)

RIWAL Sp. z o. o.
z siedzibą w Nowym Mieście n. Wartą 

pilnie poszukuje

- INŻYNIERA BUDOWNICTWA
z uprawnieniami budowlanymi 
na stanowisko kierownika budowy

- INŻYNIERA LUB TECHNIKA BUDOWLANEGO 
ze znajomością oprogramowania CAD

Oferujemy ciekawą pracę, związaną z projektowaniem 
produkcją i montażem konstrukcji aluminiowych. 

Zainteresowanych prosim y o kontakt 
pod numerem telefonu (0-61) 286-60-24
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Skład budowlany
MOZATYNK
akrylowy tynk 
mozaikowy

dystrybutor chemii budowlanej

| STYRLEP
I zaprawa 
■ klejąca 
i do styropianu

INWESTYNK
mineralny tynk 
zacierany

RENOGRUNT-BS, BW
masa samopoziomująca 3h, 24h

TYNKOLIT-W
środek gruntujący 
- wodny

POZJASTR
wylewka
jastrychowa

U W A G A ! ! !

JUŻ W SPRZEDAŻY 
SYSTEMY 
RYNNOWE

POL-SKONE' ROCKWOOLH  i m

boazerie PCV, siding 
panele ścienne i podłogowe 
płyty gipsowo-kartonowe 
drzwi, okna

w a v in

O K N A  D A C H O W E

F A K R O

systemy dociepleń 
rynny PCV 
pokrycia dachowe

d la  dom u
LESZNO ..

- Zacisz"8 ... >

1 ____
A  Cicha r .

%  \ \ .

\
■ §

CEGLANA

Dworcowa..... ^  j.

cycnW®*'*23 \ V.

Moniuszki ... ....................
■....................— \  r

______ \ A _____ - jg /
Kościuszki &  _...-  - —• '> £  i

...........m  , /

Jarocin, ul. Ceglana 1, tel. (0-62) 747-61-48
f "/

KATOWICE
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PRZEDSIĘBIORSTWO WIELOBRANŻOWE
\  W o j c ie c h  

\  C z a j k a
63-720 Koźmin Wlkp., ui. Przyjemskich 24 
tel./fax (062) 721 68 68

NOWY PUNKT SPRZEDAŻY 
JAROCIN, UL. MONIUSZKI 28 

TEL./FAX (062) 505 20 50

POKRYCIA DACHOWE, MATERIAŁY BUDOWLANE
dachówka cementowa i ceramiczna, rynny PCV, 

okna do poddaszy, systemy kominowe, 
technika izolacyjna, pustaki ceramiczne, klinkier, 

zaprawy i masy klejowe, system suchej zabudowy

AUTORYZOWANY PRZEDSTAWICIEL RENOMOWANYCH FIRM KRAJOWYCH I ZAGRANICZNYCH

S  CREATON i  Roben VELUX I /A U & 9  wiene

H O R M A N N
Bramy garażowe i przemysłowe

bramy garażowe 
segmentowe, rolowane, uchylne 

zdalnie sterowane napędy

ZIMOWA
PROMOCJA

PARAPETY
WEWNĘTRZNE

GRATIS!

Q g e a l a n
okna, drzwi balkonowe 

tarasowe, witryny sklepowe 
drzwi wejściowe, rolety 

prapety: PCV, aluminium, marmur

B E Z P Ł A T N Y  P O M IA R  • Z A K U P  Z A  G O T Ó W K Ę  I N A  R A T Y

W I M A R
Jarocin, ul. Poznańska 13, tel. (0-62) 747-38-02

FHU „DAN-MET"
6 3 -2 0 0  Jarocin, ul. W rocław ska 2 74

SKUP ZŁOMU
- metali kolorowych 

- stalowego
Na zgłoszenie odbieramy własnym transportem - nieodpłatnie 

Telef. (0-62) 747-25-08, kom. 0-604/493-450
(SOJ 84/01)

Atrakcyjne
KREDYTY GOTÓWKOWE

Szybkie terminy realizacji 
Proste procedury, z poręczycielami i bez

• Osoby samotne do 2.000 zł bez poręczycieli
• Małżeństwa do 4.000 zł bez poręczycieli

Z A P R A S Z A M Y  
CENTRUM KREDYTOWE

ut. Wolności 4 (przeniesione z ul. Kilińskiego 33 „KESZ") 
tel.505-25-76 isoj32/oi)

TANIE MALOWANIE 
PROMOCJA

Zaprawa do styropianu Stopter K-2026,50 zł 
Zaprawa klejowa 25 kg 15,50 zł
Emulsja wewnętrzna 1 0 1 27,00 zł
Siatka do ociepleń 2,65 zł/m
Emulsja Dekoral 1 0 1 44,50 zł
Gładź szpachlowa Gipsar U N I25 kg 22,00 zł

Ceny zawierają podatek VAT
Zapraszamy od 8.00 do 18.00 
Jarocin, ul. Śródmiejska 31 

(obok pogotowia)
Bezpłatny parking dla klientów 

Możliwość transportu 
KOMPUTEROWY DOBÓR KOLORÓW 

tel. 505-21-64

OKNA PCV ALUMINIUM
SYSTEM PROFILI - ALUPLAST - IDEAŁ 2000, IDEAŁ 5000 

trzy- i pięciokomorowy 
THYSSEN - trzy- i czterokomorowy

- ROTO, AUBI
- GARAŻOWE, PRZEMYSŁOWE OKNA TYPOWE
- ZEWNĘTRZNE ---------- ODBIÓR
- PCV, ALUMINIUM, MARMUR L_1_J NATYCHMIASTOWY 
BEZPŁATNY POMIAR I TRANSPORT 
R A B A T  Z I M O W Y

P. H. U. MONOPLAST
62-320 MIŁOSŁAW, ul. Dzieci Miłosławskich 2, tel./fax 438-24-31, tel. kom. 0-601/179-960

BIURO HANDLOWE
63-200 JAROCIN, ul. ks. kard. Wyszyńskiego 4, tel. 747-32-91 w. 45

ZAPRASZAMY p n .-p t .  od 8.30 do 16.30

OKUCIA
BRAMY
ROLETY
PARAPETY

SPRZEDAŻ RATALNA
JAKOŚĆ POTWIERDZONA ATESTAMI I. T. B. i P. Z. H. 

ORYGINALNE PROFILE NIEMIECKIE

63-700 Krotoszyn, ul. Sulmierzycka 16, łel. (0 62) 722 03 56

Zapraszamy codziennie od 9.00 -18.00 
w toboły od 9.00 -14.00

HURTOWNIA SZKŁA I PORCELANY
^Bartosz" $.c.

Od 1 lutego zaprasza do

NOWEGO SKLEPU FIRMOWEGO
ul. Barwickiego (pasaż handlowy)
codzien nie  1 0 .0 0  - 1 8 .0 0 ,  w  soboty 1 0 .0 0  - 1 3 .0 0 W JAROCINIE

POLECAMY: - SZKŁO - k ie lis z k i, szk lank i, w azo n y  ilp .

-  PORCELANĄ - serwisy o b iadow e i kaw o w e

- PORCELIT - ku b k i, f i l iż a n k i, ta le rz e , ko lo ro w e

- SZTUCCE - zes taw y 6 -  i 12-osobowe

- ARC0R0C, ARC0PAL, LUMINARC

- GARNKI, PATELNIE RONDLE - em a lio w a n e  i ze  s ła li n ie rd zew n ej

-  KRYSZTAŁY

D li  PIERWSZYCH 100 KLIENTÓW PREZENT!
UWAGA ROLNICY 

Hurtownia „ARKO” w Borzykowie
tel. (0-61) 438-50-34

zaopatrzy was kompleksowo
w PASZE i KONCENTRATY

- pasze granulowane Dossche dla tuczników 
PT2 - 715 zł 1 1

- śruta sojowa (cena dnia)
- śruta rzepakowa - 680 zł 1 t
- mączki mięsne - od 700 do 940 zł 1 1
- premiksy Sano i  Intaler (tanio)
- koncentraty i super koncentraty firmy 

Dossche, Central Soja, Jazbo Bis, Polfed, 
Cehave (ceny producenta)

- otręby pszenne i żytnie (cena dnia)
Wszystkie towary dostarczamy swoim transportem 

Przy odbiorze własnym - upusty 
Dla stałych odbiorców - upusty dodatkowe 
Jesteśmy autoryzowanym dystrybutorem 

środków ochrony roślin tirm y Awentis 
Serdecznie zapraszamy!

FABRYKA OKIEN PCV 
„KALPLAST” s. c.

OKNA, DRZWI, WITRYNY z PCV 
G ->  MONTAŻ 
R -» TRANSPORT 
J - Ł  POMIAR 
I -> MIKROWENYTLACJA 
S -> LISTWA OZDOBNA

KUPUJĄC OKNA 
WCZASY DLA 2 OSÓB GRATIS!

_________ | PROMOCJA DO 30.01.20qT |_ _ _ _ _
KALISZ, ul. Nowy Rynek 6 

tel. 767-26-80
OSTRÓW Wlkp., ul. Wrocławska 23 

tel. 735-14-52
JAROCIN, ul. Wojska Polskiego 50

6 5 - 2 0 0  Jaro cin  

u l. WioSENINA 2 9  

teI./Fax ( 0 - 6 2 )  7 4 7 - 5 2 - 7 7
fruou/N iA  EkkiR yczN A

Przedsiębiorstwo F^rodukcyjno-Handlowo-Usługowe
Zenon Krawczyk 

oferuje w cenach producenta:
osprzęt elektroinstalacyjny

- kable, przewody, złącza kablowe
- oprawy oświetleniowe biurowe, przemysłowe, uliczne
- źródła światła
- rurki elektroinstalacyjne, kanały kablowe
- osprzęt instalacji odgromowych
- szafy sterownicze, rozdzielnie n/n - wykonywane wg zamówienia
- osprzęt linii napowietrznych - linki AL, AFL, kable ASXSn 
Dystrybutor firmy Legrand, Luka System

Zaprasza codziENNiE
od 8 .0 0  do 2 2 .0 0 , soboty od 8 .0 0  do 1 6 .0 0

c A u t o r y z o w a n y  p r z e a s i a w i u i e i  C7 ACV

iruciuMc K O M A N D O R  w n ę k o w eKUCHENNE
- KUCHNIE WŁOSKIE

W CENIE POLSKICH
- (Soft już od 6 0 0  zł za mb.)
- KOMPUTEROWE

PROJEKTOWANIE

Kalisz, ul. Częstochowska 140 
tel 765-60-26 Jarocin, ul. św. Ducha 5, tel. 505-22-40

- PROJEKTOWANIE
KOMPUTEROWE

- 5 LAT GWARANCJI
- 6 LAT DOŚWIADCZEŃ
- ODPIS OD PODATKU^
ra ty

bez żyrantów
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Rada Sołecka i Rada Rodziców 
przy Szkole Podstawowej w Siedleminie
zapraszają wszystkich rodziców pragnących, 

aby ich dzieci były bezpieczne 
i otoczone troskliwą opieką 

do odwiedzenia naszej szkoły

w ramach akcji „OTWARTE DRZWI” 
dnia 11 lutego br. (niedziela) 

wgodz. 1 1 .0 0 -1 6 .0 0
Szkoła Podstawowa w Siedleminie oferuje 

swym uczniom przyjazną atmosferę, indywidu­
alny kontakt z nauczycielem, zajęcia z wysoko 
wykwalifikowaną kadrą pedagogiczną. Ucznio­
wie skorzystają z doskonale wyposażonego ga­
binetu komputerowego i salki gimnastycznej.

Ofertę naszą kierujemy do wszystkich rodzi­
ców, którym leży na sercu los ich dzieci, którzy 
pragną dla nich szkoły bez narkotyków, prze­
mocy i innych tego typu zagrożeń.

(247/01)

U S ŁU G I PAR AM ED YCZN E
- UZDRAWIANIE bezpośrednio ENERGIĄ przez dotyk 

lub na odległość (przez zdjęcie)
- UWALNIANIE od NAŁOGÓW palenia tytoniu, picia alkoholu i in. 

Przy BÓLACH GŁOWY, migrenach, zapaleniu zatok i zaburzeniach 
słuchu - świecowanie lub konchowanie uszu wg metody Indian Hopi

- MASAŻ ciała (częściowy lub całościowy)
- Likwidacja BÓLU KRĘGOSŁUPA i stawów oraz ich korekta

Dla osób niezamożnych możliwość przyjęć bezpłatnych w p ią tk i

M is trz  Nauczyciel R eik i - M a ria  Teresa Smółka

Tel. 740-15-17. tel. kom. 0-502/121-590, Prusy 16 (dom w  lesie) 
Przyjęcia w  poniedziałki, środy i p iątki 14.00 - 20.00 (SOJ 154/01)

Infolinia: 0-801 666 999, Internet: www.seat.pl

50% SEHT

KSIĘGI PRZYCHODÓW I R0ZCH0D0W
oraz

ROCZNE ZEZNANIA PODATKOWE

Biuro Rachunkowe PHU JARMEN
ul. Wojska Polskiego 117, 63-200 Jarocin 

tel. 747-28-92

Promocja: księgi - pierwszy miesiąc bezpłatnie
_____________________________________________________ (SOJ 39/01)

HODOWLA ROŚLIN HODOWLA ROŚLIN SOBOTKA 
Grupa DANK0 Sp. z 0. 0. 
63-450 SOBÓTKA 
Magazyn w Mieszkowie''
Tel. 749-30-42

n U U U W L M  KWOLIIN*
SOBOTKA

o f e r u j e

pasze dla zwierząt firm y  „P iast” 
materiał siewny:
- zbóż jarych (jęczmień, 

pszenica, owies)
- grochu odm. Agra
- kukurydzy firm y  Lim agrain L. G.

Ceny producenta 

Zapraszamy
Sprzedaż w godz. od 7.00 do 15.00

(SOJ 158/01)

Rabaty:
Alhambra 2.0 -8000 zt
Toledo —5000 zt
Leon -4000 zt
Vario —4000 zl

s  1 Cordoba -3000 zl
b Inca -3440 zl
V Ibiza —2000 zl

Seat. Wygrana bez ryzyka!!!
63- 800 G O S TY Ń  
ul. Poznańska 68

te l./fax (0-65) 572-17-50,572-37-84,572-38-08

64 - 100 LE S Z N O  
ul. L ipo w a  53

tc l./fax  (0-65) 529-97-16,529-91-66 

woja@ seat.com .pl

G w arantow ane raba ty  i z w ro t 
potow y ceny sam ochodu 

d la  co d z ies ią tego  nabywcy.

Przy zakupie każdego modelu Seata 
z roku 2000 otrzymasz rabat 
od 8. do 2. tysięcy żłotych.

Ponadto, w ramach nowej promocji 
gwarantujemy co dziesiątemu nabywcy 
Seata zwrot potowy ceny samochodu!

Pospiesz się! Wygraj podwójnie!
(Szczegółowy regulamin promocji aktualnej tylko 
do końca stycznia 2001 dostępny w salo n ie).

HURTOWNIA URZĄDZEŃ CHŁODNICZYCH I  m m  B  Y ”  
Rokosz k/Słupcy, tel.(063)275-35-27 I  l ¥ l  C A

N O W E  I U Ż Y W A N E

-  sza fy  ch łodnicze
-  lad y ch łodnicze

(i ich ciągi)
- reg a ły  ch łodnicze

(i ich ciągi)
- urządzenia  

gastronom iczne
-  w agi
- kra ja ln ice  
- re g a ły  sklepow e

M ONTAŻ KOM Ó R CHŁODNICZYCH

Spółdzielnia Kółek Rolniczych 
w Golinie

informuje o możliwości zakupu następujących

NAWOZOW MAGNEZOWYCH
Odbiór - stacja kolejowa Jarocin

Członek
grupy

producenckiej

Pozostali
klienci

1. Kizeryt 25Mg 715,- tona 735,-

2. Kamex 40K 6Mg 3Na 555,- tona 575,-

3. Siarczan
magnez. 16Mg 13S 670,- tona 690,-

Zamówienia proszę składać 
pod nr telefonu 740-40-32 
Termin realizacji 2 tygodnie 

Zapraszamy do zakupów innych nawozów ? 
Ceny fabryczne, możliwość negocjacji cen .1

Spółdzielnia Kółek Rolniczych 
w  Jarocinie z s. w Prusach 59

o g ła s z a

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na sprzedaż

PRZYCZEPA WYWROTKA - 6 szt.
Przetarg odbędzie się dnia 15.02.2001 o godz. 10.00 

w Prusach 59, 63-230 Witaszyce. Wadium w wysokości 10 % 
należy wpłacić w kasie zakładu w Prusach, najpóźniej do godz. 
9.30 w dniu przetargu. Zastrzega się możliwość unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. (S0J 1 5 0 /0 0

KARNAWAŁ 
tanich 

samochodów
NOW Y SAMOCHÓD za 7  zł dziennie
Wysokość rat na samochody w karnawałowej promocji jest rzeczywiście szokująco niska. 

Wystarczy powiedzieć, że aby stać się właścicielem nowego Poloneza, Matiza, Lanosa, Nubiry, 
Lublina czy Berlingo wystarczy płacić 7*zł dziennie. W promocji może wziąć udział każdy, kto posiada 
dokument tożsamości i 1,5 % wartości wybranego modelu. Nie trzeba posiadać zdolności 
kredytowej, zaświadczeń o zarobkach, zatrudnieniu ani żyrantów. W naszej ofercie raty są tak 
niskie, że stać na nie każdego. Niestety, powyższa oferta jest ściśle ograniczona ilościowo. Dlatego 
też skorzystanie z niej zagwarantują sobie Państwo jak najszybszą wizytą w firmowym salonie 
sprzedaży ratalnej.

Ostrów Wlkp.
ul. Kolejowa 5 
tel. 735-42-34
Dom Handlowy OKRĄGLAK

Kalisz
Al. Wojska Polskiego 2 

tel. 764-99-33
HIT Hipermarket

Zakład Wylęgu Drobiu 
„JARDROB”

Jarocin, ul. G linki 25, te l. 747-25-07

poleca pisklęta jednodniowe 
gęsie, kurze ogólnoużytkowe, brojlery 

kacze, indycze oraz kurczęta odchowane 
4-tyg. brojler i 6-tyg. ogólnoużytkowe

Zam ów ien ia  przy jm ujem y 
w e w torki i p iątki w  godz. 9 .00 -1 2 .0 0

U W A G A  R O L N I C Y
Zakład Wylęgu Drobiu 

„JARDROB”
Jarocin, ul. Glinki 25 

tel. 747-25-07, tel. kom. 0-605/430-262

o fe ru je  w  sezo n ie  p ro dukcy jnym  
od m arca  do  lipca

p isk lę ta  gęs ie  do  tu czu  rasy B ia ła  K o łudzka  
z  m o ż liw o śc ią  zaw a rc ia  

um ow y k o n trak tacy jne j (od 500  szt.)
Zapraszamy do współpracy

Klamka zapadła
Okno bezpiecznie zamknięte 

dzięki tytanowej klamce M&S.

Ja ro c in  ul. J o rd a n a  28 te l 7472518 
K a lisz  u l. W ro c ła w s k a  18 

te l. 7687261 te l. / fa x  7687260 
P leszew  ul. K a lis k a  106 te l. 5083540 

Podkreślono centra okienne
--------- http://www.ms.pl ______

S k le p  M IN I M A X  2
zaprasza do

NOWEGO SKLEPU
na ul. Wrocławską 26 (dawny Dallas)
Polecamy odzież dżinsową, bluzy, swetry 

Odzież dla Ciebie i Twojej rodziny 
Zapraszam y

r  J  (SOJ 165/01)

www.gj.com.pl Gazeta Jarocińska 5 (538) 2 lutego 2001 27

http://www.seat.pl
mailto:woja@seat.com.pl
http://www.ms.pl
http://www.gj.com.pl


o g ł o s z e n i a

S przedam  Yamahę Q S-300. Tel. 740-49-80.
(190/01)

S p rz e d a ż  - d re w n o  o p a ł.  35  z ł /m 3. Te l. 
0 -6 0 5 /4 0 5 -5 3 7 .

(217/01)
S przedam  cz te ry  opony na lew ane, rozm ia r 

195/50 R-15. Tel. 0-606/471-488.
(233/01)

S przedam  piec kuchenny (kaflow y) z w ężow - 
nicą; cena do uzgodnien ia . (0-62) 740-11-80.

(243/01)
S przedam  lampę Zep te ra  (B io tron - św iatło  

zdrow ia). 740-03-37.
(260/01)

S przedam  keyboard Roland E-38 i akordeon
„W eltm eister” 80-bas. Tel. 505-23-03.

(275/01)
S przedam  tapczan narożnikowy, sofę  2-oso- 

bową, 2 pufy - w szystko  w  jednakow ym  obic iu. Tel. 
747-42-86.

(SOJ 179/01)
S przedam  drzwi frontowe, nowe; cena 600 zł. 

Tel. 740-00-82.
(280/01)

S przedam  dw ie kolumny 300 W, w zm acniacz 
z  m ikserem  oraz betoniarkę. Tel. 747-49-30.

(SOJ 181/01)
S przedam  przyczepy 4 t  i 4,5 t  oraz przycze­

pę sam ochodow ą 1 0 1. W olica  Pusta 3.
(284/01)

S przedam  kom puter 233 MHz, 64 RAM, HDD 
3,2 GB, CD-R O M  48x, m on ito r 15", SIS 4 MB. Tel. 
747-51-12.

(285/01)
O kazyjn ie  sprzedam : zamrażarkę skrzyn iow ą 

230 I, zam rażarkę  6 -szu fla d ko w ą  piec e lektrycz­
ny. Tel. kom. 0-604/789-428.

(286/01)
Sprzedam bernardyna, wiek 1,5 roku. 747-76-91.

(287/01)
S przedam  piec c. o. na gaz z iem ny (z osprzę­

tem ) i 13 prosiąt. Tel. 740-88-65.
(17/AS/01)

S przedam  śrutow nik b ijakow y - stan dobry, 
w en ty la to ry  i lam py św ietlówki. W ojc iechow o 83.

(18/AS/01)
S przedam : TV  S anyo 28", g łośn ik i sam ocho­

dowe 60 W, m ikro fa lów kę, grze jn ik i o le jowe, w ie r­
ta rkę  pneum atyczną, autom at pralniczy, odkurza­
cze Z e lm er - tan io. (0-62) 740-80-87.

(19/AS/01)
S p rz e d a m  lady  i re g a ły  s k le p o w e . T e l. 

0 -6 0 0 /3 2 4 -1 8 3 .

S przedam  nalewak barowy sam ob ieżny w raz 
ze sch ładzarką. Tel. 505-26-29.

S przedam  suknię ślubną, rozm. 38, n ie zn isz ­
czona - tanio. Tel. 740-58-10.

S p rz e d a m  p rzycze p ę  „ N ie w ia d ó w ” , ty p  
S A M -520. Tel. 747-71-06.

(320/01)
S przedam  elektronarzędzia: pilarki, w yc ina r­

k i, w ie rta rk i, m ło ty  itp .; u ż yw a n e  -  g w a ra n c ja . 
7 49 -21 -39 .

(322/01)
B ardzo  ta n io  sp rzedam : wagę e le k tro n ic zn ą  

z g w a ra n c ją , ladę  c h ło d n ic z ą , ladę sk le p o w ą . 
0 -606/958-384.

(323/01)
S przedam : myjkę c iśn ien iow ą  K archer na c ie ­

p łą  i z im n ą  w odę - nowa, Cinąuecento - 94, szy- 
berdach, zam iana na M alucha, z ie lony  m etalik. Tel. 
740-14-53.

(325/01)

S przedam  tanio żaglówkę O m ega - do  rem on­
tu. Tel. (0-62) 747-24-36.

ANTYKI, STAROCIE - skup, renow acja ; 
PIOTR PRYCZEK. Jarocin, ul. W roc ław ska 31, tel. 
747-78-08  w arszta t, tel. kom. 0-603/799-644.

K u p ię  te l.  k o m ó rk o w y  S im e n s  3 5 i. Te l. 
0 -6 0 8 /2 7 3 -0 8 5 .

(249/01)

motoryzacyjne

S przedam  VW Golfa II, 1987 r., 160 tys. km, 
1.800 cm 3, benzyna, a lum in iow e felgi, hak - stan 
bardzo dobry; cena do uzgodnienia. Tel. (0-62) 722-21-00.

Sprzedam Fiata Punto 55s, lipiec ’97, 3-drzwiowy, 
niebieski m etalik, kupiony w  salonie. Tel. 747-43-70, 
po 16.00.

(63/01)

S przedam  VW Passata kom bi, 1.6TD, 1990 r. 
741-12-82.

(174/01)

Tanio sprzedam  c iągn ik  s iod łow y  Jelcz C-620 
+ naczepa 26 ton. Tel. 0-606/746-625.

(176/01)
S przedam  Citroena Berlingo 1.9D, rok p ro­

dukcji 1997, w yposażen ie : poduszka pow ietrzna, 
kom puter zabezpieczający. Tel. 740-00-83, tel. kom. 
0-606/394-051.

(177/01)

S przedam  Poloneza 1.500 - st. dobry, rok 
1990. C erekw ica St. 31, tel. 740-97-30.

(234/01)
S przedam  Cinquecento 700, rok 1994. A nna- 

pol, ul. Ja roc ińska  47  - w iadom ość: sobota , n ie­
dzie la; tel. 0 -606/519-908.

(237/01)
S przedam  sam ochód marki Ford Sierra 2.000, 

rok p rodukc ji 1989, benzyna, insta lac ja  gazowa; 
cena do uzgodnienia. Tel. 740-33-10.

(238/01)
S przedam  Poloneza Caro, 1994 rok produk­

cji, insta lacja gazowa - stan techn iczny bardzo do­
bry. Tel. 740-63-74.

(239/01)

A u t o - K o m i s - H a n d e l

Z ie liń sc y  S. C
63-200 Jarocin, ul. Węglowa 4

Tel. 0-606/484-122, 0-502/547-494, 747-64-06

Profesjonalna obsługa kredytowa 
Skup samochodów za gotówkę 

Wypożyczalnia przyczep samochodowych

O kazyjn ie  sprzedam  Fiata 126p, rok 1990. Tel. 
0 -604/227-942.

(240/01)
S p rz e d a m  Toyotę  C arinę E 2 .OD, 1995 , 

5 d rz w i, k lim a ty z a c ja , e l. lu s te rk a , c. z a m e k , 
2 kompl. al. fe lg, g rana t met. 0-606/350-600.

(244/01)
S przedam  VW Golfa III, 1.9 d iese l, 1997 r.; 

cena 21.000. Tel. 747-82-81.
(245/01)

S przedam  Fiata 126p, 1987 r. 0 -502/150-783.
(246/01)

S przedam  Opla Vectrę G T 2.0, 1990 r., w spo­
m aganie, a larm . Tel. (0-62) 747-48-25.

(248/01)

S przedam  S ea ta  Ib izę , 1991 r., 1.2, system  
Porche; cena 6 .000  zł. Tel. 749-51-47.

(258/01)
S przedam  Fiata Punto 75 ELX, rok prod. 1996, 

5 drzw i, z ło ty  m eta lik . Tel. 0-602/816-689.
(259/01)

S przedam  Forda Fiestę 1.1, 1995, rej. 1996, 
autoa larm ; 15.000 zł. 747-61-94.

(261/01)
S przedam : Daewoo Lanos 1 .5 - r .  1999, Ford 

Transit 2.5 - r. 1993. Tel. 747-70-28.
(262/01)

S przedam  Cinquecento, roczn ik  1995, boga­
te  w yposażenie . Tel. 0-604/122-251.

(265/01)
S przedam  sam. S ko d a  F e lic ja , rok 1996, prze­

b ieg 38 tys. km. Tel. 747-14-13.
(270/01)

S przedam  F o rd a  F ie s tę  1 .3 ,1 9 9 4  r., 5-drzw io- 
wy, c iem na zie leń. Tel. 747-46-27.

(274/01)

S przedam  U n o  1.4 i.e .S , 5-d rzw iow y, biały, 
1995 r.; za 12,5 tys. Tel. 505-23-03.

(275/01)
S przedam  nadwozie kom ple tne  ze w spom a­

ganiem  M ercedesa 123. Żerków , ul. C m entarna 5.
(276/01)

S przedam  Fiata 126p, rok prod. 1989. Twar- 
dów  75/3.

(277/01)

Sprzedam  Fiata 126p na części. Tel. 747-46-38.
(279/01)

S przedam  Punto 1.1, 97 r., A BS , 2xp. p., c. z., 
el. s z „  im m b., a larm  + pilot, k. opon z im ow ych. Do 
14.00: 747-43-38, 0 -602/838-794.

(282/01)

S przedam  F ia ta  U no  1.0, X .93 , g ranatow y. 
W ieczorem : te l. (0-61) 286-26-45.

(283/01)
S przedam  Fiaty 126p do rem ontu  - rok p ro­

dukcji 1983 i 1986. W olica Pusta 3.
(284/01)

S przedam  V o lks w a g e n a  P assa ta  1.6, 1979 r. 
- stan dobry. Tel. 740-82-21.

(16/AS/01)
S przedam  Fiata 126elx, lis topad 1997, czer­

wony, l-w szy w łaśc ic ie l, konserw acja , inst. rad io ­
wa. Tel. 0-603/799-729.

Citroen AX, 1.4, tu rbo  diesel, 1992 r., ON 3,2 
1/100 km, przeb ieg 71 tys. km. Tel. 747-70-61.

S przedam  Stara 200 - p landeka. 747-55-96.
(254/01)

Sprzedam  Fia ta  126p B is , 90 r. Tel. 749-37-20, 
kom. 0-608/725-784.

(259/01)
Opel Vectra B com bi, 1997 r. 1.6, 16V, pełne 

w yposażenie . Tel. (0-62) 505-23-41.
(294/01)

Sprzedam V W IIG T I, 1990,120tys. km, 1.800cm 3, 
metalik ciemna śliwka, wspomaganie, komputer, cen­
tralny zam ek + pilot, aluminiowe felgi, szyberdach, bez­
wypadkowy - stan tech. b. dobry; cena  11 .500 z ł. 
Tel. (0 -6 2 ) 7 4 0 -5 6 -9 9 , kom . 0-604/711-389.

(296/01)
S p rz e d a m  Fiata 126p, rok  87  - s ta n  bdb. 

0 -608 /767 -805 .
(297/01)

S przedam  Opla A s c o n ę  - 1982, benz. + gaz, 
4 drzw i, m etalik, Fiata 126p - 1986 r , stan dobry. 
Tel. 740-60-55, 603 /546-056.

(298/01)

S przedam  Poloneza Caro, 1994, zasilany ga­
zem , m eta lik. Tel. 740-56-70, 608 /232-152.

(299/01)

S przedam  Fiata 126p, 1985 r., pe łen lifting. 
W iadom ość: Twardów  97a (pałac).

(303/01)
S przedam  Fiata 126p, rok p rodukc ji 89. W ita- 

szyce, tel. 740-19-58.
(304/01)

Sprzedam : VW Polo 1.1 - rok pr. 1991, skrzy­
nia 5 b iegów, cena do uzgodnien ia , Fiata 125p 
1500 - rok pr. 1980, stan dobry, cena do uzgodnie ­
nia. Tel. 0 -602/346-189.

(305/01)
S przedam  Audi 80, 1.6D, 1989 r.; lub zam ia ­

na. Tel. 747-47-73.
(307/01)

S przedam  VW Golf, rok prod. 1987, z ie lony  
m eta lik , sp row adzony  w  ca łośc i. Tel. 505-20-09 , 
0-602/597-649.

(308/01)
S przedam  Audi 80, 1.6 d iese l, p rod. 1985, 

met., a lu. Tel. 740-16-70.
(309/01)

S przedam  Fiata 126p, rok prod. 1989. Nr tel. 
749-32-92.

(310/01)
S przedam  lub zam ien ię  na Fiata 126: Forda 

Escorta 1.3, 83 r., z  gazem . Tel. 740-36-97.
• (311/01)

S przedam  Poloneza Atu Plus -  z  ins ta lac ją  
gazową, rok 1997, cena 10.900 oraz VW Pasat - 
rok 1988, cena 10.700. Tel. 0 -604/170-790.

( 313/01)
S przedam  Opla Astrę 1.7D, 92/93, czerwony, 

kom bi. Tel. 740-60-43.
(314/01)

S przedam  Fiata 126 el, rok prod. 1994. Tw ar­
dów  75B.

(315/01)
S przedam  Fiata 125p - na części; tan io. Tel. 

747-62-78.
(318/01)

Sprzedam : Golfa 1.3 - rok 1991, 5-drzw iowy, 
Clio 1.2 - rok 1990/91 ,5-drzwiowe. Tel. 605/781-209.

(321/01)
S przedam  Fiata 126p, rok prod. 1987, p ierw ­

szy lak ier - stan bardzo dobry. Tel. 0-602/278-043.
(327/01)

S przedam  Fiata 126p, rok pr. 1991, pierwszy 
lakier - stan bardzo dobry, pełny FL. Tel. 0-601/543-469.

(327/01)
S prze d a m  przyczepę s a m o c h o d o w ą  le k k ą  

m arki SAM . Tel. 741-67-40.

Biuro Nieruchomości “ HACIENDA” - kupno, 
sprzedaż, w ynajem . Tel. (0-62) 747-64-74, tel. kom. 
0 -601/57-63-74.

Centrum Obrotu N ieruchomościam i, Ja ro ­
cin, G ołęb ia  3 - kupno, sprzedaż, w ynajem , zam ia ­
na. Tel. (0-62) 5 0 5 -2 7 -4 7 ,0 -602 /685 -544 ; czynne
9.00 - 17.00, sobota do 13.00. O ddzia ły  w  Kaliszu, 
Koninie, Kole, Turku.

S przedam  m ieszkanie (75 ,37  m 2), p iw n ica  
8,31 m 2, II p ię tro  -  Jarocin , os. Konstytucji 3 M aja 
21 (przy parkingu). Tel. 747-24-81 (po godz. 20.00) 
lub kom. 601/82-20-98.

Do wynajęcia lokal na biuro - ul. W olności nr 4. 
Tel. 0 -604/582-650.

(154/01)

D o s p rz e d a n ia  p o ło w a  dom u z w o ln y m  
m ieszkan iem  w  Ja roc in ie , ul. D ąbrow skiego . Tele­
fon (0-43) 823-38-23 lub 747-24-25 w  godz. 8.00 -13.00.

(SOJ 109/01)
P oszukuję lokalu 80 - 100 m 2 na dz ia ła lność 

gastronom iczną, w  centrum . Tel. (0-61) 425-31-70.
(170/01)

M ieszkanie 61 m 2, w  c e n tru m  - o k a z y jn ie  
sprzedam . Tel. (0-62) 747-52-24, po 20.00.

(178/01)
Sprzedam mieszkanie w  bloku, 65 m2, II p. - w  Miło­

sławiu; cena do uzgodnienia. Tel. (0-61) 438-24-22/
(180/01)

S przedam  dom - cen trum  Jarocina; lub zam ie ­
nię na m ieszkan ie  w  bloku (I p iętro, 2 poko je) Tel. 
505-01-75.

(183/01)

Sprzedam mieszkanie, 3-pokojowe, 48 m2, IV pię­
tro, os. Kasztanowa. Tel. 747-14-56, po godz. 17.00.

(197/01)

Piln ie sprzedam  dom parterowy, w o lno  sto ją ­
cy, na działce 25 arów. Potarzyca, ul. Spółdzielcza 13. 
W iadom ość: (0-76) 835-62-31, po 16.00.

(206/01)

Firm a odzieżow a poszuku je  lokalu w  centrum  
Ja ro c in a  na sk lep  firm ow y. Tel. 0 -6 03 /914 -043 , 
0 -603/878-355.

(SOJ 149/01)
S p rz e d a m  d z ia łk i b u d o w la n e  po  6 0 0  m 2 

- w  W ita szyca ch  p rzy  ul. P iaskow e j. Lub lin , te l. 
443 -89 -44 , 0 -604/993-019.

Korzystne działki budow lane z  pe łnądokum en- 
ta c ją -  Jarocin , G link i i Tum idaj. Tel. 747-53-51.

(250/01)
S przedam  działkę budow laną 1.000 m 2 - w  Ja­

rocinie, ul. W arc iana. Tel. 740-12-02.
(253/01)

S przedam  m ie s z k a n ie  48  m 2- 3 pokoje, III p ię­
tro, ul. K asztanow a. Tel. 0 -603/591-261.

(255/01)
M am  do w ydzie rżaw ien ia  pomieszczenie han­

d low e w  cen trum  Jarocina. Tel. 747-60-95.
(558/01)

Do w ydzie rżaw ien ia  w  Jaroc in ie  przy ul. W o j­
ska P olskiego 47, p o w ie rz c h n ia  h a n d lo w o -u s łu ­
g o w a : parter 110 m2,1 p iętro 1.000 m 2, ram pa, w in ­
da tow arowa, parking + p lac m anew rowy; przy tra ­
s ie  P oznań  - K a to w ice . Tel. (0 -6 2 ) 7 4 7 -8 1 -9 5 , 
(0 -62 ) 747-85-38.

(SOJ 161/01)
Sprzedam  w  Kotlinie działkę 0,25 ha, przy tra ­

sie P leszew -Jaroc in . Tel. 740-56-19, po godz. 19.00.
(266/01)

S przedam  n iedrogo mieszkanie w łasnośc io ­
w e w  K rotoszynie - 62 m 2, 3 pokoje, kuchnia, ła ­
zienka, toaleta. Tel. (0-61) 828-05-81 lub 0-608/617^431.

(267/01)
Poszukuję pomieszczenia na działalność gospo­

darczą, z w odą  i „siłą", 30 m 2. Tel. 0-607/633-437.
(SOJ 181/01)

Do w ynajęc ia  lokal użytkow y 20 m 2 - w  Jaroc i­
nie, ul. Ś rednia. Telefon (0 -61 )847-48 -57 , po 18.00.

(281/01)
S przedam  mieszkanie w  Poznaniu  na Boni­

n ie k. A. Rolniczej. (0-62) 747-32-24.
(301/01)

S przedam  mieszkanie w łasnościow e w  Jaro­
cin ie na os. Konstytucji 3 Maja, IV p., 62 m 2; cena 
do uzgodnienia. Tel. (0-62) 747-12-58.

(316/01)
C entrum  Jaroc ina - mam  do w yna jęc ia  lokal 

użytkowy, o pow ierzchn i 94 m 2, obok W B K  na ul. 
K ilińskiego 15; na biura, dz ia ła lność gospodarczą. 
Inform acje: tel. 740-15-30, 747-15-91.

(319/01)

Schładzarki m leka (raty, gw arancja), do jarki 
m leka przew odow e, s ieczkarn ie  kukurydzy, je d n o ­
rzędowe pługi i inne. Tel. (0-65) 571-21-29.

„Rolm ex”  - NAWOZY (ceny fabryczne): m ocz­
nik, sa letrzak, salm ag, sa letra am onow a, polifoski, 
po lim ag i, po lidap  NP, sól po tasow a, superfosk i, 
superfosfa t, lubofoska, lubofos. Zapraszam y: C iel- 
cza, ul. S ienkiew icza 53a, tel. 749-37-23. Raty, ra­
baty, transport.

Sprzedam siewnik zbożowy „Poznaniak” , 2,7 m 
- stan bdb, r. pr. 87. Tel. 0 -603/823-269, po 20.00.

(149/01)
U żyw ane  ch łodn ie  do m leka : TA N K  (1 .200  

-»5.000 I), stan b. dobry, n iskie  ceny, serw is, do­
radztwo. 0-604/244-590.

(SOJ 142/01)
S p rz e d a m  tune l fo lio w y  7 ,5  x 30  m. Tel. 

0 -608 /801-244.
(236/01)

S przedam  buraki pastew ne - 1 0 1. Tokarów 11, 
(0-61) 287-56-43.

(241/01)
S przedam  ja łó w k ę  w ysokocie lną  - te rm in  w y ­

cie lenia: początek kw ietnia. Tel. 721-31-53.
(242/01)

Sprzedam pług 3-skibowy i opryskiwacz 300 I. 
W ilkowyja, Powst. 77.

(252/01)
Sprzedam cielaka (jałówka mięsna). Brzostów28.

(269/01)
W ylęgarn ia  drobiu prowadzi sprzedaż bro jle­

rów odm iany szerokop ie rs iow e j „C obb” , od 0 do 3 
tygodni. Łuszczanów, ul. Długa 15, tel. 0-602/327-252.

(273/01)
Sprzedam krowę po wycieleniu. Tel. (062)740-25-03.

(278/01)
Sprzedam  łąkę - Osiek, 0,98 ha. 0-601/959-353.

(282/01)
S przedam  prosięta, loszki, przyczepę 3,5 t.

Tel. (0-61) 287-42-13.
(285/01)

S przedam  siano. Tel. 0-607/363-554.
(15/AS/01)

S przedam  rozsiewacz naw ozu „B ą k ” , pług 
dwuskibowy. S tęgosz 60.

(283/01)
S przedam  krowę, pług dwuskibowy, kosiarkę 

„O sa” . Tel. 740-44-87.
(290/01)

S przedam  byczki od 100 kg do 150 kg. W olica 
Pusta 3.

(292/01)
S przedam  now ą przyczepę 1-osiow ą, 4 t, w y ­

wrót. Tel. 740-60-43.

VIDEOFILMOWANIE - cyfrow y m ontaż dźw ię ­
ku i obrazu; p ro fes jona lna obsługa. Tel. 740-18^65, 
tel. kom. 0 -608/576-612.

Reklamy, kasetony podśw ie tlane , nap isy  na 
odzieży, identyfikatory, lam inow anie ; tab lice  na po­
jazdy, BHP, n a g ro b ko w e , ppoż. i e w a ku a c y jn e  
(a test) - kom puterow e w yc inan ie  liter. S IM AR, Ja ­
rocin, Do Zdro ju  10, tel. 747-36-47.

Tanie usługi transportowe - Transit, 9 osób lub
2.000 kg; kraj, zagranica. 740-80-68,0-603/397-248.

Docieplanie budynków, adaptac ja  poddaszy, 
karton-g ips, płytki, panele, roboty w ykończen io ­
we. (0-62) 749-21-99, 0-607/286-324.

(SOJ 541/2000)
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K om inow e  wkłady, kominy izolowane. 740-38-40.

U k ła d a n ie  p ły te k , remonty, karton-g ips, o c ie ­
p la n ie . Tel. (0-62) 505-05-93, po 19.00.

(SOJ 8/01)
Usługi p o d a tk o w e  - VAT, ZUS, książki rachun­

kowe. Jarocin, ul. M alinow skiego 3, tel. 747-34-84.
(SOJ 57/01)

K o m p u te ro p is a n ie , grafika, skanow anie , ś lu ­
sarstw o S. W. G raf-Pol, Jarocin, ul. Polna 10, tel. 
747-77-64.

(SOJ 68/01)
Usługi tra n s p o r to w e  - 9 osób lub 1.500 kg; 

Ford Transit. 0-602/693-986.
(SOJ 75/01)

Tanio in s ta la c je  e lek tryczne, a la rm ow e, do ­
m ofony, p o m ia ry  e le k tryc z n e . Tel. 7 4 7 -6 6 -8 6 , 
kom . 0-605/799-639.

(SOJ 99/01)

N a p ra w a  te le w iz o r ó w  i m a g n e to w id ó w . 
O s. Konstytucji 28/23, tel. 747-10-22. Cały dzień.

(SOJ 107/01)
W y c in k a  drzew, c ięcia pie lęgnacyjne, żyw op ło ­

ty. Tel. 0 -602/720-986.
(SOJ 112/01)

A u to e le k try k  - e lektrom echan ika , e lektronika, 
blokady. Jarocin, ul. W rocławska 292, cz. 9.00-17.00. 
Tel. 747-32-16.

(SOJ 124/01)
M u ro w a n ie , tynkow an ie , karton-g ips, p ły tk i, 

obn iżan ie  sufitów  - tanio. Tel. 0-607/286-310.
(SOJ 130/01)

N o w o c z e sn e  k o t ły ,  in s ta la c je  - w ym ia n a , 
m o n ta ż ; gaz , o le j o p a ło w y  „T e rm ic o ” . T e l./fa x  
(0 -6 2 ) 7 4 0 -4 0 -5 0 .

S z lifo w a n ie  e lem entów  drew nianych szlifie r­
ką  taśm ow ą. Telefon 747-50-17.

(SOJ 153/01)
R em onty , adaptacja poddaszy, roboty wykoń­

czeniowe, budow a  ko m inków . Tel. (0-62) 749-24-06, 
0-601/580-059.

(SOJ 158/01)
W ym iana d rz w i i b la tó w  przy m eblach oraz 

ich przerabianie. Tel. 0 -607/363-504.
(SOJ 176/01)

Usług i re m o n to w o -w y k o ń c z e n io w e : g ip so ­
w anie , zak ładan ie  płytek, doc iep lan ie  budynków. 
Tel. 0 -608/139-414.

(SOJ 177/01)
V ID E O FILM O W A N IE  - udźw iękow ien ie  i m on­

taż kom puterow y kaset v ideo; fachow a i m iła ob­
s ługa. Tel. 747-42-86.

(SOJ 179/01)
D o c ie p la n ie  budynków, m alowanie, szpach lo ­

wanie, boaze ria , panele, p łyty g ipsowo-kartonowe, 
p łytki, p race  w ykończen iow e . Tel. 740-36 -89  lub 
0-602/715-388.

(SOJ 180/01)
K om puterowe p rz e p is y w a n ie  tekstów , s k a n o ­

w a n ie . Jarocin, te l. 747-44-65.
(SOJ 249/01)

K om puterowe p rz e p is y w a n ie  tekstów , skano­
wanie, (wydruki laser cz. b. i kolor), o p ra w a  prac. 
Jarocin, te l. 505-34-41.

(SOJ 187/01)
Szycie, przeróbka k o łd e r  i p o d u s z e k  z pierza. 

J-n, ul. M ate jki 14a, tel. 747-63-16.
(SOJ 188/01)

Tanie us ług i s z k la rs k ie . J-n, ul. L ipow a 12, 
os. K asztanow a, tel. 747-75-22.

(SOJ 188/01)

S zpach low an ie , tapetowanie, płyty k-g, panele, 
boazerie, p ły tk i. Tel. 747-62-78.

(SOJ 189/01)

M a lo w a n ie , tape tow anie , szpach low anie . Tel. 
747-61-08.

(SOJ 196/01)

N a p ra w a  sprzę tu  gospodars tw a  dom ow ego, 
s k le p  A G D . J a ro c in , u l. W ro c ła w s k a  76 , te l. 
(0 -6 2 )  505-42-01 od 11.00 do 16.00. Tel. dom . 
(0 -62) 740-62-03, tel. kom. 0-604/252-803.

H e m o ro id y  w yleczysz ca łkow ic ie  w  ciągu ty ­
godnia rew e lacy jną  m aśc ią  z io łow ą  Hem ogin. Koź­
m in, ul. Łączna  8, tel. 0 -604/957-327.

(1232/00)

Gospodarstwo Ogrodniczo-Szkółkarskie
Chwalęcin 9

z a p r a s z a  do
nowo otwartego sklepu 

z odzieżą używaną na wagę
Czynne od poniedziałku do soboty 

w godz. 10.00-17.00

B iu ro  R a c h u n k o w e  Halina Sobczak. 63-210 
Żerków , ul. H. S aw ick ie j 12, tel. 740-33-20.

(SOJ 11/01)

Prywatne le k c je  m u z y k i - fo rtep ian, keyboard, 
akordeon, gitara, saksofon, klarnet; m gr sztuki Bog­
dan B iadaszkiew icz. Jarocin , ul. Targowa 18, tel. 
747-29-45.

(SOJ 13/01)
B iu ro  R a c h u n k o w e  „O PTY M A L", ul. Żerkow - 

ska 47, 63-200 Jarocin , tel. (0-62) 747-57-82; te r­
m inow ość i so lidność - św iadectw o kw alifikacy jne

M. F. N r 20111/00. K sięgow ość spó łek z  o. o., pro­
w adzen ie  ksiąg przychodów  i rozchodów, handlo­
w ych, podatki, dek la rac je  ZUS, sporządzan ie  bi­
lansu i rozliczenia rocznego.

(SOJ 21/01)
P ożyczk i od zaraz. Tel. (0-62) 505-20-09, kom. 

0 -602/597-649.
(SOJ 95/01)

O b s łu g a  m u z y cz n a  w ese l, roczn ic, ś lubów, 
os iem nastek. Tel. 0 -603/806-299.

Z e s p ó ł  m u z y c z n y  „ L IV E  M U S IC ” . T e l. 
( 0 -6 2 )  740 -85-89 , w ieczorem  (0-62) 747-53-18, 
0 -608/254-301.

- -  (SOJ 103/01)
„H estia ” - u b e z p ie cz e n ia  dla C ieb ie  i ca łe j ro ­

dziny. Inf. linia 0-801/107-107, kont. 0-602/605-782.
(SOJ 114/01)

K o m is  sukien ś lubnych - ul. Kole jowa 6B, Ż e r­
ków, tel. 0-606/914-078; czynny pn. - so. 12.00 - 20.00.

(SOJ 131/01)
U b e z p ie c z e n ia  kosz tów  pogrzebu , k re d y ty  

bez żyrantów . Tel. 0-608/089-240, 747-48-03.
(SOJ 132/01)

P rzydom owe o c z y s z c z a ln ie  ścieków  - sprze­
daż, w ykonaw stw o , doradztw o; B asiński, te l./fax  
(0 -62) 740-40-50.

M asaż klasyczny, relaksacyjny. Tel. 747-28-89, 
Jarocin, W olności 10.

(SOJ 171/01)
Z e s p ó ł m uzyczny „TR A N S ” - wese la , zabawy, 

w ie c z o rk i. Tel. 0 -6 0 6 /7 1 4 -5 9 9  lu b  w ie c z o re m  
(0 -6 2 )  740-35-53.

(SOJ 175/01)
Z e s p ó ł m uzyczny na W ie lkanoc  i lip iec. Tel. 

747-49-30.
(SOJ 181/01)

Z e s p ó ł na każdą okazję  i k ieszeń. Kupię m i­
k ro fo n  bezprzewodowy. 747-80-77.

(SOJ 183/01)
J . n ie m ie c k i w  różnych grupach zaaw ansow a­

nia. Tel. 747-56-82.
(268/01)

P om o c  k o m p u te ro w a , a rch iw izacja  CD, s tro­
ny W W W . 0-607/352-618.

(14/TF/01)
K urs p ra w a  ja z d y . Tel. 747 -36 -08 , te l. kom. 

0-502/288-908.
(SOJ 185/01)

P R O M O C JA  - udane i n iezapom niane z a b a ­
w y, 18-stki, ju b ile u s z e  i w ese la  zapewnia  nasza 
kapela. Tel. 0 -600/122-112, 740-49-91.

(SOJ 193/01)
W AN A RT - p roducent s y s te m ó w  d o  w a n ie n  

z hydrom asażem  oraz wanien z m asażem  wodno- 
powietrznym. Tel. 0-603/832-250, (0-62) 742-37-02.

M łody re n c is ta , pos iada jący ty tu ł g ra fik  k o m ­
p u te ro w y , potrafiący obsług iwać: M icrosoft W ord, 
Corel Draw, Photo Shop, PageM aker, Front Page, 
Quark, Ilustra to r - poszuku je  pracy. Tel. 740-13-77.

Salon fryzjerski „U A n i” , Nowe Miasto, Rynek 8 
- przy jm ie  u cze n n ic e . (0-61) 287-41-82.

(8/TF/01)

PZU Życie SA ZAPRASZA DO WSPÓŁPRACY 
KANDYDATÓW NA AGENTÓW UBEZPIECZENIOWYCH 

oraz OSOBY POSIADAJĄCE ZEZWOLENIE PUNU

Zakwalifikowanym osobom oferujemy:
- bardzo atrakcyjne wynagrodzenie (prowizja płatna ,,z góry”)
- dodatkowa, prowizję dla zaczynających współpracę
- dodatkowy system wynagrodzeń dla najlepszych 

współpracowników
-współpracę z doświadczonymi profesjonalistami

in fo rm a c ja :
te l.  0 -6 0 3 /0 5 8 -7 0 5  (Ja roc in ) 

0 -6 0 1 /4 3 3 -8 1 7  (P leszew )

Sklep kosm etyczno-drogeryjny, Nowe Miasto, 
Rynek 8 - przyjm ie  u c z e n n ic e  (kom puter, czytn ik 
kodów, kam ery). (0-61) 287-41-82.

(9/TF/01)

Z a o p ie k u ję  s ię  dz ieck iem  lub s ta rszą  osobą; 
i do sprzątan ia . Tel. 740-36-88.

(172/01)

Praca -  usługi fin a n s o w o -u b e z p ie c z e n io w e ,
prowizja gwarantowana 1.000 zł. Tel. 0-602/605-782.

(SOJ 114/01)

S zw a jca rsk ie  T o w a rz y s tw o  F in a n s o w e  po­
szukuje chętnych do współpracy. Tel. 0-608/089-240.

(SOJ 132/01)

C h a łu p n ic tw o  różne - z o fe rtą  dow óz surow ­
ca, o db ió r w yrobów , bez kaucji. In fo rm acje : z a ­
ad resow ana koperta  zw ro tna , dw a znaczk i luzem . 
„D A JR O B ” 09-400 P łock, N orw ida 7/10.

(SOJ 113/01)
Za ba rdzo  m a łą  odp ła tno ść  z a o p ie k u ję  s ię  

s ta rszą  sam o tną  panią. Nr te l. 749-31-37.
(235/01)

In s ta la to ró w  system ów  alarm ow ych zatrudnię. 
Tel. 0-601/284-190.

(257/0 f)
P odejm ę pracę jako  k ie ro w c a , prawo jazdy kat. 

BTCE, św iadectw o kwalifikacji. Tel. 0 -602/623-482.
(291/01)

Dyspozycyjny kawaler, posiada jący świad. kw a­
lifikacji, pode jm ie  pracę ja k o  k ie ro w c a  (do 3,5 t). 
Tel. (0-62) 747-13-16.

(292/01)
Tylko pracow ite, sum ienne osoby z  s a m o c h o ­

dem  zatrudnim y. Tel. 782-82-42.
(SOJ 195/01)

P rzyjm ę fre z e ra  z  p rak tyką  - zakład w  W ita- 
szycach. Tel. 747-35-61.

(SOJ 199/01)

lekarskie

G A B IN E T  O K U L IS T Y C Z N Y  - le k . o k u lis ta  
A lin a  B u d z y ń s k a , k o m p u te ro w e  b a d a n ie  w z ro ­
ku; Jarocin, ul. D ługa 29. P rzyjęcia: w torki i czwartki 
od 15.00. Pilne przypadki codziennie, tel. 747-15-13.

G A B IN E T  G IN E K O L O G IC Z N Y , le k . m e d . 
W ło d z im ie rz  B u d z y ń s k i, s p e c ja lis ta  g in e k o lo g  
i p o ło ż n ik ; LA S E R  - le c z e n ie  n a d ż e re k , K TG , 
USG. B a d a n ia  o k re s o w e  i w s tę p n e . Jarocin , ul. 
D ługa 29. P rzyjęcia: poniedzia łki i ś rody od 16.00, 
tel. 747-15-13.

S P E C JA L IS T Y C Z N Y  G A B IN E T  N E U R O LO ­
G IC ZN Y  - le k . m ed . B. Ł y s ia k -M a łe c k a , N E U R O ­
LO G , S P E C JA LIS TA  NEU R O LO G II D ZIEC IĘCEJ.
P rzyjęcia  dorośli i dzieci: pon iedzia łek od 17.00 (po 
rejest. te lef. 747-12-04 dzień wcześn ie j), środa, pią­
tek 16.00 -  19.00 (bez rejestracji). Jarocin, G o łę ­
bia 3 (obok kina).

S P E C JA LIS T Y C Z N Y  G A B IN E T  G IN E K O L O ­
G ICZN O -PO ŁO ŻNIC ZY, P R A C O W N IA  USG (cer­
ty fika t P olsk iego Towarzystwa U ltrasonograficzne- 
go) - le k . m ed . K. M a łe ck i - S P E C JA LIS T A  G l- 
N E K O LO G -P O ŁO Ż N IK . Przyjęcia: w torek, środa
16.00 -  20.00 , p ią tek 16.00 - 18.00. LE C ZE N IE  
N A D ŻE R E K  aparatem  LEE P-LO O P  z m ożliw ośc ią  
p o b ie ra n ia  w yc in k a  do  b a d a n ia  h is t.-p a t. USG
- G IN E K O L O G IC Z N E  i P O Ł O Ż N IC Z E  S O N D Ą  
B R Z U S Z N Ą  i D O P O C H W O W Ą , M O Ż L IW O Ś Ć  
O C EN Y  C ZYN N O ŚC I S ER C A  PŁO DU  W  C IĄ ŻY
- KTG. Jarocin, Gołębia 3 (obok kina). P rzyjęcia po 
w cześnie jszym  uzgodn. telef. 747-12-04 (po 20.00).

S P E C JA L IS T Y C Z N Y  G A B IN E T  LA R Y N G O ­
LO G IC Z N Y  - lek . m ed . T adeusz  N ow ak , s p e c ja ­
lis ta  O TO LA R Y N G O LO G II (certy fika t W IL). P rzyj­
m u je  codz ienn ie  dz ieci i dorosłych  w  godzinach  
popołudn iow ych; aud iom etria  słuchu, recepty u lgo­
we. Jarocin , ul. M oniuszki 2B, tel. 747-21-35.

G A B IN E T  O K ULISTY C ZNY , lek. m ed. Hanna 
M a rc zu k -Z ie liń s ka . K O M PU TE R O W E  B A D A N IE  
W ZR O K U , d o b ie ra n ie  s o cz e w e k  k o n ta k to w y c h .
Przyjęcia: poniedziałki 16 .00 -17 .00 , w torki i czwartki
16.00 - 18.00, piątki 16.00 - 17.00; Jarocin, ul. S ło­
neczna 8, telef. 747-14-05, tel. kom. 0-604/536-674.

C H IR UR G , lek . m ed. A n a to l Z ie liń s k i. P rzy­
jęc ia : w torki, czw artk i 18.00 - 19.00; Jaroc in , ul. 
S łoneczna 8, tel. 747-14-05, tel. kom. 0-604/536-676.

S P E C J A L IS T Y C Z N Y  G A B IN E T  P E D IA ­
TR YC ZN Y  - lek . m ed . T eresa  F lo rk o w s k a  - S o - 
s iń sk a , s p e c ja lis ta  c h o ró b  d z ie c ię c y c h  przyjm uje 
codzienn ie  od 17.00 do 18.00; recepty u lgowe. Ja­
rocin, os. 1000-lecia 3/32, te l. 747-21-09.

(SOJ 522/2000)
G A B IN E T  PSY CH IA TR YC ZN Y  - nerw ice, de­

presje, psychozy. Rejestracja telefoniczna: 747-32-42, 
0 -601/444-532.

(SOJ 529/2000)
O R T O D O N C JA  - p ry w a tn y  g a b in e t s to m a ­

to lo g ic z n y ,  J a ro c in , ul. W o jska  P o lsk ie g o  36. 
A pa ra ty  s ta łe  i ruchom e. P rzy jm u je  d r  n. m e d . 
R e g in a  K a łk a -G e b a ia  R e je s tra c ja  te l. (0 -6 2 ) 
747 -30 -74  w  środy  godz. 10.00 - 12.00, czw a rtk i
16.00  - 18.00.

(SOJ 6/01)

G A B IN E T  G IN E K O LO G IC Z N Y  - lek . m ed . M i­
ro s ła w a  S o s iń s k a , s p e c ja lis ta  g in e k o lo g -p o ło ż -  
n ik .  P rzy ję c ia : p o n ie d z ia łe k , c z w a rte k  od 16.00  
- Jarocin, ul. G ołębia 3, rejestracja telef. 747-38-42.

(SOJ 73/01)

Lek. m ed. W o jc ie c h  M a n is z e w s k i, s p e c ja li­
s ta  G IN E K O L O G -P O Ł O Ż N IK ; p rzy jm u je : w to rk i 
i czwartk i w  godz. 16.00 - 17.00. Jarocin, ul. Ka­
sprzaka 9, tel. 747-25-37.

(SOJ 122/01)

J a ro c iń s k i O ś ro d e k  M E D Y C Y N Y  P R A C Y  
i B A D A Ń  K IE R O W C Ó W  „E L M E D ” , Jaroc in , ul. 
Hallera 9, pok. 35 (I piętro). C odzienn ie  8.00 -1 1 .0 0  
i 14.00  -  17.00; te l. 7 4 7 -36 -36  w. 212 , te l. kom . 
0-604/326-636.

(SOJ 157/01)

Lek . m e d . R a fa ł L in k  S P E C JA L IS T A  C H O ­
RÓ B W E W N Ę T R ZN Y C H ; cho roby serca, nadc i­
śn ien ia  tę tn iczego , EKG (rów n ież  w  dom u pac jen ­
ta). P rzy jm u je  p ryw atn ie  - każdy I i l ii p ią tek m ie ­
s iąca od 17.00, O środek „Zdrow ie" - Jaroc in , ul. 
Marcinkowskiego 15, tel. 747-22-62. Recepty ulgo­
we.

(SOJ 173/01)
O R TO D O N C JA  - lek . s to rn . s p e c . II s to p n ia  

z  o r to d o n c ji B ea ta  S ty b u rs k a . 63 -720  K oźm in 
W lkp., ul. P leszew ska 1, tel. 721-68-95; przyjęcia 
w torki, czw artk i 15.30 - 18.00.

(SOJ 178/01)

G R Z E G O R Z  S Z Y M C Z A K , s p e c ja lis ta  c h i­
ru rg . Jarocin, ul. W roc ław ska 38, w to rek  od 16.00, 
p ią tek od 16.30. G A S T R O S K O P IA  - czw artek od 
16.00; czw artek i p ią tek obow iązu je  re jestracja  tel. 
747-36-00  i 0-601/796-362.

(SOJ 184/01)

GABINET OKULISTYCZNY
lek. med. Hanna Marczuk-Zielińska

Jarocin, ul. Sienkiewicza 7 
tel. 505-24-05

Przyjmuje pacjentów ubezpieczonych 
w Wielkopolskiej Regionalnej Kasie Chorych 

Pon. 8.00 - 11.00, wt. 12.00-14.00 
śr. 12.00 - 17.00, czw. 8.00-12.00

R O DZIC Ó W  Z  DZIEĆM I na które pobierają 
ZASIŁEK PIELĘGNACYJNY oraz osoby 
posiadające grupę inwalidzką zapraszamy

PO ZDROWIE NAD BAŁTYK
14-dniowy TURNUS REHABILITACYJNY

pokoje z łaz., TVSAT i telefonem 
OD 30 ZŁ OD OSOBY/TURNUS

Ośrodek Rehabilitacyjno-Wypoczynkowy “ P A N O R A M A ” 
76-107 Jarosławiec, ul. Bałtycka 9 

tel. (0-71) 343-67-44, 341-05-12, 344-14-20, 344-73-43
ZATRUDNIMY PERSONEL MEDYCZNY

SPECJALISTYCZNY 
GABINET LEKARSKI

Jarocin, ul. W rocławska 92B (wejście od strony osiedla)

❖ GINEKOLOG - POŁOŻNIK (USG)
lek. med. Andrzej CHOJNICKI piątek 1600 - 18°° 
Rejestracja tel. 0-606/939-445

❖ UROLOG
lek. med. Artur KUŁAKOWSKI wtorek 1400 - 15”  ~

❖ CHIRURG - ONKOLOG
lek. med. Grzegorz URBAŃSKI
II i IV poniedziałek m-ca od 19°°_________________ a

i  S P E C J A L I S T Ą  I

DERM ATOLOG
Lek. med. Alfred Hess

JAROCIN, ul. Wrocławska 92B
(wejście od strony osiedla Konstytucji 3 Maja) 

Przyjmuje: wtorki, godz. 16.00 -18.00 
JAROCIN, ul. Sienkiewicza 14 (obok dworca) 

Przyjmuje: piątki, godz. 19.00 - 20.30
LECZENIE chorób skóry, włosów i paznokci 

USUWANIE brodawek zwykłych (kurzajek), płaskich itp.
Tel. dom. - Poznań (0-61) 823-01-63 lub 0-601/819-926

NOWY GABINET 
ORTOPEDYCZNY
(czynny od 1 marca 2001r.)

lek. med. Klaudiusz Kosowski 
Specjalista

ortopeda i traumatolog

12-letnie doświadczenie i praktyka w klinikach zachodnich. 
Ortopeda dorosłych i dzieci.

Porady - D iagnostyka - Leczenie 
Specjalność

artroskopia, endoprotezy (staw biodrowy, kolanowy) 
Uraazy sportowe

Zabiegi operacyjne w znieczuleniu miejscowym i ogólnym 
Jarocin, u l W ro c ła w s k a  9 2 B  
p r z y ję c ia  p o n  1 1 .0 0  1 3  0 0
r e je s t r a c ja  k o m  0 6 0 8 -7 2 2 -9 7 7

S P E C J A L IS T Y C Z N E  
G A B IN E T Y  L E K A R S K IE

JAROCIN, UL. SIENKIEWICZA 14
(50 m od dworca PKS)

Prywatnie przyjmują lekarze 
z klinik poznańskich 

w zakresie:
•  chorób wewnętrznych i kardiologii 

poniedziałek 15.30 - 17.30 
dr hab. med. Andrzej TYKARSKI (SOJ 163/01)

•  neurologii
poniedziałek 15.30-17.00
lek. med. Małgorzata ŻERDZIŃSKA (SOJ 164/01)

•  ginekologii i położnictwa, onkologii 
wtorek 15.30-18.30
sobota: telefoniczne uzgodnienie 747-28-17 
dr med. Ewa NOWAK-MARKWITZ (SOJ 165/01)

•  chorób nerek, pęcherza, prostaty i jąder 
wtorek 15.30 - 17.00 
lek med. Robert KUŹMA (SOJ 166/01)

•  ortopedii dziecięcej i dorosłych, 
choroby kolana, urazy sportowe 
I i III środa miesiąca 16.00 - 18.00 
rejestracja telefoniczna (0-61) 867-79-41 
lek. med. Krzysztof RUSZKOWSKI (SOJ 167/01)

•  chirurgii ogólnej, żył, tętnic i żylaków odbytu 
I i III środa miesiąca 15.30 - 17.30 
rejestracja telefoniczna 0-603/126-484 
dr med. Zbigniew KRASIŃSKI (SOJ 168/01)

•  psychiatrii, psychoterapii, psychologii 
środa 13.00 - 17.00 
rejestracja telefoniczna 0-601/757-437 
lek. med. Dorota ŁOJKO (SOJ 169/01)

•  chorób oczu 
czwartek 15.30 - 17.30 
dr med. A. STYSZYŃSKI (SOJ 170/01)
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Klęska i sukces JOK-u
W ysokiej p o ra żk i 0 ,5 :5 ,5  dozn a li szach iśc i JO K -u  Jarocin  
w  m eczu d ru g iej kolejk i g ru p y  po łu d n io w ej D rużynow ych  

M istrzostw  W ielkopolski w  szach ach  z Kaliskim  
T ow arzystw em  Szachow ym . W  następn ej kolejce pokon a li 

jed n a k  w  P leszew ie  W ieżę 4:2.

Sport w Kotlinie
W sa li g im n astyczn ej Szkoły P o d sta w o w ej i G im nazjum  w  K otlin ie  rozegrano fin a ło w e  

turnieje M istrzostw  P ow iatu  Jarocińskiego w  unihokeja w ram ach W ielkopolskich Igrzysk  
M łodzieży Szkolnej. W kategorii szkół podstaw ow ych  i gim nazjów  zw yciężyły zespoły z Kotlina.

Drużyna KTSz-u jest fawory­
tem tegorocznych rozgrywek. Ka­
liski zespół posiada zdecydowanie 
najwyższy ranking wśród wszyst­
kich drużyn występujących w tego­
rocznych  rozgryw kach. M ożna  
było spodziewać się porażki w tym 
pojedynku, lecz nie powinna ona 
b yć taka w y so k a . Z a w o d n ic y  
JOK-u mieli szansę “urwać” fawo­
rytom jeszcze kilka punktów, ale 
bardziej dos'wiadczeni szachiści 
z Kalisza potrafili rozstrzygnąć w y­
równane sytuacje na swoją korzyść. 
Jedynie Jan Kupryjańczyk zdołał 
zremisować i uzyskał honorowe pół 
punktu dla drużyny.

Bardzo dobrze gracze JOK-u 
spisali się w następnym spotkaniu 
w Pleszewie przeciwko miejscowej 
W ieży. B ył to pojedynek drugiej 
(W ieża) i trzeciej (JOK) drużyny 
poprzedniego sezonu. Jarociniacy 
po dramatycznym meczu niespo­
dziewanie pokonali szachistów z Ple­

szewa 4:2. Aż trzy partie w tym spo­
tkaniu trwały niemal pięć godzin, 
co św iadczy o zaciętości graczy. 
Tym razem jednak szczęście bar­
dziej dopisało szachistom z Jaroci­
na, którzy odnieśli zasłużone zw y­
cięstwo. Punkty zdobyli: P. Witwic- 
ki, J. Kupryjańczyk, R. Tomaszew­
ski i G. Gołębiak po 1.

*  *  *

Jarosław, Tom asz i Walerian 
Biernaccy z Parzewa zw yciężyli 
w II Gminnym Noworocznym Tur­
nieju Szachowym w Sławoszewie. 
Zawody, które po raz drugi zorga­
nizowała Społeczna Rada Sportu 
w Kotlinie, odbyły się 20 stycznia 
w Szkole Podstawowej w  Sławo­
szewie. W zięło w nich udział ośmiu 
szachistów. W meczu finałowym. 
Jarosław Biernacki pokonał swego  
brata Tomasza. W meczu o trzecie 
miejsce Walerian Biernacki (ojciec 
finalistów) wygrał z Markiem Ła- 
pajem z Kotlina. (pw)

Junior najlepszy 
w Jarocinie

S ław om ir N ow ak z  W itaszyc obron ił tytu ł M istrza  Jarocina  
w p o o l - b ila rdzie  „ 8 ”. W fin a le  teg oroczn ej ed yc ji turnieju  

N ow ak ju n io r  po k o n a ł Tom asza B itnera z  Jarocina 6:2.

Trzej najlepsi bilardziści w Turnieju o Mistrzostwo Jarocina - od lewej stoją: Mariusz Kulka, 
zastępca burmistrza Ryszard Kołodziej, Sławomir Nowak i Tomasz Bitner

Tegoroczne mistrzostwa odby­
wały się od 14 do 21 stycznia, w wy­
jątkowo przez cały tydzień otwar­
tym dla bilardzistów Klubie Alca- 
traz. W zięło w nich udział szesna­
stu zawodników. Turniej prowadzo­
no systemem „ruskim” - do dwóch 
porażek. W eliminacjach trzynasto­
letni Sławomir Nowak pokonał ko­
lejno Łukasza Waszaka, Krzyszto­
fa Becelę, Ryszarda Nowaka i To­
masza Bitnera. Z kolei Bitner poza 
tą porażką odniósł zwycięstwa nad 
Dariuszem  Foltynow iczem , An­
drzejem N owakiem  i Mariuszem  
Kulką. W finale Nowak ponownie 
nie dał szans Bitnerowi, zwycięża­
jąc pew nie 6:2. Trzecie m iejsce

w turnieju zajął Mariusz Kulka z Go­
liny. Puchary zwycięzcom  wręczał 
zastępca burmistrza Ryszard Koło­
dziej. Sławomir Nowak otrzymał 
także zegar ścienny od sponsora fir­
my RAL z Witaszyc. Utalentowa­
ny junior 3 lutego uda się na zgru­
powanie kadry narodowej juniorów. 

* * *
Drużyna JKB - RAL Witaszyce 

awansowała do II ligi polskiej. JKB 
przegrał co prawda baraże o awans 
lecz w związku z wycofaniem się dru­
żyn mających prawo do gry w II li­
dze, komisja zakwalifikowała zw y­
cięzców wszystkich czterech grup 
III ligi.

(pw)

W turnieju szkół podstawowych 
udział w zięło siedem drużyn, które 
rozgrywały m ecze systemem “każ­
dy z każdym” w dwóch grupach. 
W grupie I padły następujące roz­
strzygnięcia: SP Łuszczanów - SP 3 
Jarocin 1:1, SP Kotlin II - SP Wil- 
kowyja 1:1, SP Kotlin II - SP Łusz­
czanów 1:0, SP Wilkowyja - SP 3 
Jarocin 3:1, SP Łuszczanów - SP 
Wilkowyja 1:1, SP 3 Jarocin - SP 
Kotlin II 2:8 (zespól SP Kotlin II 
startował poza konkursem). W gru­
pie II zanotowano następujące w y­
niki: SP Golina - SP 4 Jarocin 0:2, 
SP Kotlin I - SP 4 Jarocin 1:0, SP 
Kotlin I - SP Golina 4:0. W półfi­
nałach SP Wilkowyja przegrała 0:1 
z SP 4 Jarocin a SP Kotlin I poko­
nał SP Łuszczanów 3:2. W niezwy­
kle zaciętym spotkaniu finałowym  
SP Kotlin I dopiero w rzutach kar­
nych pokonał 3:0 SP 4 Jarocin. W re­
gulaminowym czasie zanotowano 
rem is 2:2. F in aliśc i rozgryw ek  
awansowali do etapu rejonowego 
igrzysk.

W turnieju gimnazjów w zięło  
udział sześć zespołów. W grupie I 
uzyskano następujące rezultaty: Ja­
rocin - Golina 1:2, Golina -Kotlin I 
0:7, Jarocin - Kotlin I 1:4. W gru­
pie II: Potarzyca -W ilkowyja 1:3, 
Wilkowyja - Kotlin II 1:4, Potarzy­
ca - Kotlin II 2:4 (drużyna Gimna­
zjum Kotlin II startowała poza kon­
kursem). W półfinałach Golina ule­
gła Wilkowyi 1:3 a Kotlin I rozgro­
mił Potarzycę 6:0. W finale Kotlin

I dopiero w dogrywce pokonał 2:1 
W ilk ow yję (w  regulam inow ym  
czasie był remis 1:1). Oba zespoły 
występujące w finale awansowały 
do rozgrywek na szczeblu rejono­
wym. Finały rejonu kaliskiego ro­
zegrane zostaną także w Kotlinie 13 
(szkoły podstawowe) i 15 (gimna­
zja) lutego 2001 roku.

* *  *

Po raz siódmy w Szkole Pod­
stawowej i Gimnazjum w Kotlinie 
rozegrano Turniej G w iazdkow y  
drużyn mieszanych w unihokeja. 
W turnieju brały udział 23 drużyny 
w trzech grupach wiekowych: kl. 
IV; kl. V-VI i kl. I-II gimnazjum. 
Drużynę klasową reprezentowało 
10 zawodników (5 dziewcząt i 5 
chłopców). Ogółem  w zawodach 
udział brało około 220  uczniów. 
Rozegrano 79 spotkań, w których 
strzelono 416  go li. Najlepszym i 
drużynami w poszczególnych gru­
pach wiekowych zostały reprezen­
tacje klas: IV A l, VI A l, II D. Po 
raz pierwszy o tytule “króla strzel­
ców ” w e wszystkich kategoriach 
decydowały dodatkowe rzuty kar­
ne. Najlepszymi strzelcami turnie­
ju byli: Łukasz Baranowski (kl. IV 
A l)  8 +2 i Nokodem Świerblewski 
(kl. IV A2) 8+1; Tobiasz Gwiaz­
dowski (kl. VI A 1) 21 +3 i Bogumił 
Jarmuż (kl. VI A l)  21+2; Krystian 
Bartczak (kl. II C) 21+3 i Marcin 
Frąszczak (kl. II B) 21+2.

•ł'

Po raz drugi w Kotlinie finał

Wielkiej Orkiestry Świątecznej Po­
m ocy u czczon o „na sportow o” . 
Tym razem m ieszkańcy Kotlina 
mogli obejrzeć zmagania w trzech 
dyscyplinach: unihokeju, siatków­
ce i halowej piłce nożnej.

Pokazowy mecz unihokeja ro­
zegrała reprezentacja Gimnazjum  
Kotlin przeciwko A bsolw entom  
kotlińskiej szkoły, wśród których 
znaleźli się zawodnicy drugoligo- 
wego Kapitolu Jarocin. Zwycięży­
ło jednak Gimnazjum 5:4.

W meczu piłki siatkowej Repre­
zentacja Wsi 3:0 pokonała drużynę 
firmy „Kotlin” Sp. z o. o.

Na koniec imprezy rozegrano 
trzy spotkania w halowej piłce noż­
nej. Najpierw zw ycięzcy ubiegło­
rocznej edycji Turnieju o Puchar 
Wójta Lazio Kotlin pokonali 11:1 
Absolwentów kotlińskiej szkoły, zaś 
drużyna firmy „Kotlin” Sp. z o. o. zre­
misowała z Reprezentacją Wsi 4:4. 
Wreszcie Lazio Kotlin pokonało 3:1 
„Kotlin” Sp. z o. o. W przerwach 
między spotkaniami odbywało się 
losowanie nagród w loterii fanto­
wej. Sympatycy sportu mogli rów­
nież obejrzeć piętnastominutowy 
pokaz ćw iczeń  gim nastycznych  
i jogi w wykonaniu kobiety - gumy 
Agnieszki Merty z Jarocina. Orga­
nizatorem Wielkiej Orkiestry Świą­
tecznej Pomocy na sportowo był 
W łodzimierz Szym kowiak, a po­
m agał mu W ładysław  W oźniak  
- prezes U czn io w sk ieg o  Klubu 
Sportowego „Kotlin”. (pw)

Ja roc in iacy  d o p ingo w a li M ałysza
R om uald G ruchalski w ra z z rodziną d o p in g o w a ł A dam a M ałysza  i pozo sta łych  

polsk ich  skoczków  p o d cza s  dw óch  konkursów  w lo tach  narciarskich  na m am uciej
skoczn i w  czeskim  H arrachm ne.

Romuald Gruchalski, dyrektor 
Szkoły Podstawowej nr 6 w  Jaroci­
nie i działacz sekcji kolarskiej Ja- 
rota - Jaroma Jarocin oraz członko­
wie jego rodziny trzema samocho­
dami udali się do Harrachova. Noc 
spędzili w Świeradowie Zdroju, a 
już o siódmej rano w sobotę udali 
się na pierwszy konkurs. „ Celnicy 
pracowali znakomicie i rano nie

było problemów z przejściem  na 
czeską stronę, ale ju ż  godzinę po 
nas na granicy byty tłum y” - rela­
cjonował Gruchalski. Jarociniakom 
udało się zająć bardzo dobre miej­
sce i mieli świetny widok na olbrzy­
mią skocznię w Harrachovie. „Sko­
ki narciarskie na żywo to niesamo­
wite przeżycie. Tego, jak  to wyglą­
da, nie odda w pełni ani telewizja, 

a n i  z d j ę c i a "  
- zachwycał się 
dyrektor. „ Pola­
c y  s t w o r z y l i  
w Harrachovie 
w s p a n ia łą  a t ­
mosferę. Były też 
gwizdy, ale na­
praw dę sukces  
Małysza był pol­
s k i m  k i b i c o m  
bardzo potrzeb­
ny" - usprawie­
dliwiał rodaków

jarocinianin. Kibicom  z naszego  
miasta nie udało się zbliżyć do ob­
leganego Adama Małysza, ale zdo­
łali zrobić sobie zdjęcie z trenerem 
Apoloniuszem Tajnerem.

(pŵSzymon Gruchalski z trenerem Adama Małysza - Apoloniuszem Tajnerem
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Remisowy sparing
R em isem  3:3  zakoń czył się  p ie rw szy  sparing  Jaro ty  M erca r Jarocin  w  now ym  roku. 

R yw alem  jarocin ian , p rzyg o to w u ją cych  się  do  rundy w iosennej p iłkarsk ie j k lasy
okręgow ej, była  Lechia K ostrzyn .

Jarota najlepsza 
w Kępnie

D rużyna Jaro ty  M ercar Jarocin zw yc ięży ła  w halow ym  
turnieju p iłk i nożnej o P uchar P rezesa  K alisk iego  

O kręgow ego  Zw iązku P iłk i Nożnej. K rólem  s trze lcó w  
kępińskich zm agań zo s ta ł p iłk a rz  Jaro ty  S ław om ir Udzik.

Spotkanie miało odbyć się na 
boisku  w Jarocin ie. Jednak ze  
względu na zły stan murawy na 
stadionie MOSiR-u (kałuże i bło­
to) rozegrane zostało w Noskowie. 
Pierwszy m ecz Jaroty w nowym  
roku obserwowało około dwustu ki­
biców (jeszcze około pięćdziesię­
ciu czekało na zespoły w Jarocinie). 
Po raz pierwszy wspólnie prowa­
dzący zespół Jaroty Mercar duet tre­
nerski Teodor Napierała i Maciej 
D olata  d esy g n o w a ł do gry od

Mirosław Czajka uratował remis dla Jaroty

pierwszego gwizdka sędziego Wie­
sława Garbarka następujących za­
wodników: Piotr Zdziebkowski - Ber­
nard Woźniczka, Jakub Figan, Piotr 
Bednarek, Łukasz N ow akow ski, 
Robert Adamski, Piotr Krzymiński, 
Łukasz Stachowiak, Krzysztof Ma­
tuszak, Sławomir Udzik i Mirosław 
Czajka. Po przerwie Zdziebkow- 
skiego w bramce zastąpił Robert 
A ndrzejew ski, N ow ak ow sk iego  
Piotr Figan, Stachowiaka Piotr Stę­
pień, a Udzika Łukasz Pilarczyk. 
W trakcie drugiej połowy (grano 
2 x 40 minut) Piotra Krzymińskie-

Zawody odbyły się 23 stycznia 
w O d olan ow ie. W zię ło  w nich  
udział sześć drużyn prowadzących 
po rundzie jesiennej w rozgrywkach 
grupowych mistrzostw Polski dzie­
sięcio latk ów  na szczeb lu  w oje­
wódzkim  (obowiązuje tu jeszcze  
„stary” podział administracyjny). 
R ejon ja ro c iń sk i reprezentują  
w tych rozgrywkach orlicy Gromu 
Golina trenujący pod opieką Wojcie­
cha Tomaszewskiego. W Odolano-

go zmieni! jeszcze Łukasz Musioł. 
W składzie Jaroty zabrakło Rober­
ta Pawlaka, który doznał kontuzji 
podczas turnieju halowego w Kęp­
nie, Jacka Pacyńskiego (nadal bo­
ryka się z kontuzją, jakiej nabawił 
się pod koniec rundy jesiennej) oraz 
Piotra Garbarka (wyjechał na zaję­
cia studenckie). Jedyną nową twa­
rzą w zespole trenerów Napierały 
i Dolaty był zatem Łukasz Nowa­
kowski z Banaszaka Radlin, który 
jednak nadal nie jest jeszcze zawod­

nikiem jarocińskiego zespołu. W io­
sną w Jarocie na pewno nie zagrają 
Błażej Biegański (Biały Orzeł Koź­
min), Grzegorz Idzikowski (Astra 
K rotoszyn) i Robert W ieczorek  
(Rolbud Pleszew), którzy byli w krę­
gu zainteresowań działaczy jarociń­
skiego klubu. N ie zrezygnowano  
jednak z planów wzmocnienia ze­
społu. Jak nas poinformował w i­
ceprezes klubu K rzysztof M usioł 
w przyszłym tygodniu trenerzy Ja­
roty będą przyglądać się czterem  
piłkarzom spoza terenu byłego w o­
jewództwa kaliskiego. Jeden z nich

wie zespoły rywalizowały w dwóch 
grupach eliminacyjnych. Drużyna 
Gromu, w składzie: Szymon Dutkie­
w icz, Szym on Kubacki, Bartosz 
Wojtczak, Bartłomiej Kowalczyk, 
Adam Skałecki, Michał Bryll, Ma­
teusz Janiec i Bartosz Kieliba, zna­
lazła się w grupie I, gdzie padły na- 
stępujące wyniki: Kalisz I - Golina 
4:1, Kalisz I - Odolanów 6 :1, Goli­
na - Odolanów 3:1. Natomiast w gru­
pie II rywalizacja była bardziej za-

podobno znajdował się w szerokiej 
kadrze drugoligowej Polonii By­
tom.

Sparing, jak można było się spo­
dziewać, nie był interesującym w i­
dowiskiem. Oba zespoły znajdują 
się bowiem  dopiero na początku 
swych przygotowań. Stąd w grze 
drużyn sporo było niedokładności, 
chaosu i przypadkowości. W pierw­
szej połowie żadnej z drużyn nie 
udało się  zdobyć gola. D opiero  
dziesięć minut po przerwie Jarota 
objęła prowadzenie. Z lin ii pola  
karnego na bramkę Lechii strzelał 
Czajka, bramkarz gości wybił pił­
kę przed siebie, a Piotr Krzymiń­
ski z 20  metrów uderzył precyzyj­
nie i um ieścił ją tuż przy słupku 
w bramce. Po uzyskaniu prowadze­
nia Jarota zaczęła popełniać wiele 
błędów. Wyrównanie dla Lechii pa­
dło po dośrodkowaniu z rzutu roż­
nego. N ie środku pola karnego  
obrońcy Jaroty pozostawili nie pil­
nowanego zawodnika z Kostrzyna, 
który głow ą skierow ał piłkę do 
bramki. Drugiego gola goście zdo­
byli z rzutu karnego po niepotrzeb­
nym faulu Roberta Adam skiego. 
Trzeciego gola gracze z Kostrzyna 
uzyskali po kiksie Bernarda Woź- 
niczki. Na szczęście w Jarocie w y­
stępuje jeszcze (i na pewno w run­
dzie wiosennej występować będzie) 
Mirosław Czajka. W końcówce me­
czu ten napastnik najpierw uzyskał 
kontaktowego gola po śmiałej indy­
widualnej akcji, a na kilka sekund 
przed ostatnim gwizdkiem sędziego 
skutecznie egzekwował rzut karny 
po faulu na Piotrze Figanie. W ten 
sposób jarociniacy uratowali remis. 
Teraz przed Jarotą jeszcze kolejne 
m ecze sparingowe. (Pw)

cięta i zanotowano następujące re­
zultaty: Olszowa - Stawiszyn 1:1, 
Olszowa - Kalisz II 3:0, Stawiszyn 
- Kalisz II 5:0. W spotkaniu o 5 
miejsce Kalisz II pokonał Odola­
nów 3:0. Golina przegrała m ecz 
o 3 miejsce z Olszową 1:3, a w spo­
tkaniu decydującym o zwycięstwie 
K alisz I pokonał Staw iszyn 5:2. 
Bramki dla Gromu w tym turnieju 
zdobyli M. Bryll 4 i B. Wojtczak.

( p w )

W turnieju w zięło udział osiem  
drużyn: trzecioligow y Lignom at 
Jankowy, czw artoligow e Polonia 
Kępno, Piast Kobylin i Ostrovia 
Ostrów Wlkp. oraz cztery drużyny 
z klasy okręgowej - Prosną Kalisz, 
Centra O strów  W lkp., V ictoria  
Ostrzeszów i lider po rundzie je­
siennej Jarota Mercar Jarocin. Spo­
śród czołowych drużyn byłego w o­
jewództwa kaliskiego zabrakło tyl­
ko Astry Krotoszyn, KKS-u Kalisz, 
LKS-u Gołuchów i Rolbudu Ple­
szew.

Drużyny uczestniczące w tur­
nieju podzielone zostały na dwie 
grupy. Jarocińscy piłkarze znaleźli 
się w teoretycznie silniejszej gru­
pie z zespołam i w ystępującym i 
w wyższych klasach rozgrywko­
wych - Lignomatem, Piastem Ko­
bylin i gospodarzami turnieju Po­
lonią Kępno. Gracze Jaroty na za­
wody do Kępna przyjechali wprost 
z obozu szkoleniowego w Stroniu 
Śląskim i mieli prawo być zm ęcze­
ni tygodniowymi intensywnymi tre­
ningami kondycyjnymi oraz podró­
żą. Mimo to podopieczni trenerów 
Macieja Dolaty i Teodora Napiera­
ły stali się rewelacją turnieju. „Do 
Kępna jechaliśmy prosto z obozu. 
Zostaliśmy zaproszeni w ostatniej 
cltwili, ale cieszyliśmy się z możli­
wości występu w tych zawodach. 
Nie obiecyw aliśm y sobie wiele, 
więc tym bardziej cieszymy się ze 
zwycięstw nad wyżej notowanymi 
rywalami. Ważne też, Że turniej był 
dobrze zorganizowany, a piłkarze 
wszystkich drużyn szanowali się 
wzajemnie ” - skomentował sukces 
zespołu trener Maciej Dolata.

W  swym pierwszym meczu po­
konali 4:3 Piasta Kobylin. Po go­
lach Sławom ira U dzika (dw óch) 
i Roberta Pawlaka (także dwóch) 
jarociniacy prowadzili już 4:1 i do­
piero w końców ce spotkania po­
zwolili piłkarzom z Kobylina zdo­
być jeszcze dwie bramki. W swym  
drugim pojedynku Jarota pokonała 
Polonię 5:3. Lider klasy okręgowej 
szybko zdobył cztery gole (Jakub 
Figan 2, Mirosław Czajka, Udzik) 
i kontrolował wydarzenia na parkie­
c ie . P ią tego  g o la  zd ob y ł Piotr 
Garbarek. W spotkaniu decydują­
cym o pierwszym miejscu w gru­
pie piłkarze Macieja Dolaty i Teo­
dora Napierały niespodziew anie  
pokonali faworyzowany Lignomat

Jankowy 3:2. Rozpoczęło się do­
brze dla Jaroty, bowiem prowadze­
nie dla jarocinian uzyskał Czajka. 
Potem jednak dwa gole Krystiana 
Sikory przechyliły szalę na stronę 
jankowian. W yrównującego gola  
uzyskał ponownie Czajka, a zw y­
cięstw o zapewnił Jarocie Sławek  
Udzik, który skutecznie egzekwo­
wał rzut kamy (regulamin turnieju 
przyznawał zespołowi rzut kamy za 
szósty z kolei faul drużyny przeciw­
nej).

W drugiej grupie pierwsze miej­
sce zajęła Centra Ostrów Wlkp., 
wyprzedzając lepszą różnicą bra­
mek kaliską Prosnę. Finałowy po­
jedynek trwał dw adzieścia minut 
i był popisem Jaroty. Co prawda 
w 8 . minucie prowadzenie dla Cen­
try uzyskał Mariusz Posadzy, ale 
później kępińscy kibice oglądali 
głównie strzeleckie popisy Mirosła­
wa Czajki i S ław om ira U dzika. 
W  12. minucie wyrównał Udzik, 
a w 14. i 15. minucie gole dające 
prowadzenie Jarocie zdobył Czaj­
ka. W 16. minucie najpierw bram­
kę dla Centry zd obył W ojciech  
Dziuba, ale po chw ili do bramki 
ostrow ian trafił U dzik . Jeszcze  
w 18. minucie gola zdobył Czajka, 
a w  19. m inu cie w yn ik  u sta lił 
Udzik. Siedemnastoletni Udzik nie 
po raz pierwszy pokazał swój nie­
przeciętny talent i z siedmioma go­
lami na koncie został królem strzel­
ców turnieju.

Jarota w pięknym stylu (wszyst­
kie m ecze wygrane!) zw ycięży ła  
w turnieju i kapitan zespołu Bernard 
Woźniczka otrzymał z rąk prezesa 
KOZPN Andrzeja M rozińskiego  
puchar dla najlepszego zespołu. Ja­
rota wspólnie z Centrą wywalczyły 
też prawo udziału w  Halowych Mi­
strzostwach Wielkopolski, które od­
będą się 4 lutego w Opalenicy. Tam 
rywalami podopiecznych Macieja 
Dolaty i Teodora Napierały będą 
zespoły Aluminium Konin, Ravii 
Rawicz, Matexu Drawa Krzyż, 1920 
Mosina i Promienia Opalenica. „Na 
4 lutego mieliśmy zaplanowany spa­
ring na otwartym stadionie z Phyto- 
pharmem Klęka. Chcemy jednak  
pojechać do Opalenicy i pokazać się 
tam z jak  najlepszej strony. Dlatego 
przełożyliśmy spotkanie na sobotę 3 
lutego na godz. 13.00. Mecz zosta­
nie rozegrany w Klęce. ” - powidział 
Maciej Dolata. (Pw)

Golina czwarta
M łodzi p iłk a rze  Grom u G olina za ję li c zw a rte  m ie jsce  w  halow ym  piłkarsk im  turnieju  

„ O rlik ó w ” o P u ch ar P rezesa  K a lisk iego  O kręgow ego  Zw iązku P iłk i Nożnej. 
G rom  w yg ra ł je d n o  z trzech  spotkań.
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Sportowiec
Roku

D w udziestu  sześciu  zaw odn ików  ubiega się  o  tytu ły  
n a jlepszego  i na jpopu larn ie jszego  sp o rto w ca  roku 20 0 0  

na terenie Z iem i Jarocińskiej. D o  n aszej redakcji n adeszły  
ju ż  p ie rw sze  kupony.

Przypominamy, że w tym roku 
nasz plebiscyt przebiegać będzie 
dwutorowo. C zytelnicy „Gazety” 
i słuchacze JA-Radia oddadzą swo­
je  g łosy  na najpopularniejszego  
sportowca 2000 roku, natomiast 
Kapituła plebiscytu dokona wybo­
ru najlepszego sportowca ubiegłe­
go roku. Ten ostatni otrzyma w na­
grodę telewizor kolorowy, ufundo­
wany przez Jarocińskie Forum Go­
spodarcze (stowarzyszenie jarociń­
skich przedsiębiorców). Kupony 
publikować będziemy w kolejnych

numerach „Gazety”. Przyjmować 
je  będziemy do końca lutego. Czy­
te ln icy  i s łu ch acze także mają 
szansę otrzymać nagrody - niespo­
dzianki.

Aby głos był ważny należy po­
dać pięć nazwisk sportowców, któ­
rzy waszym zdaniem zasłużyli na 
miano Sportowca Roku, oraz podać 
swoje dane. Kupony należy dostar­
czyć do redakcji „Gazety” - Jaro­
cin; K ościuszki 8B łub do biura 
ogłoszeń „Gazety” - Rynek. - Ra­
tusz. (faf)

Usta osób nominowanych do tytułu 
Najpopularniejszego Sportowca Roku Ziemi Jarocińskiej 

w 2000 roku (kolejność alfabetyczna)
Andrzej Borkiewicz LKS Tarce podnoszenie ciężarów
Andrzej Boruta Banaszak Radlin piłka nożna
Monika Bryll UKS Technik Jarocin lekka atletyka
Maciej Bukowski UKS Technik Jarocin lekka atletyka
Mirosław Czajka Jarota Mercar Jarocin piłka nożna
Mateusz Gościniak Wilkowyja lekka atletyka
Radosław Heleniak Phytopharm Klęka piłka nożna
Michał Kędzior UKS Czwórka Jarocin tenis stołowy
Magdalena Korczyk UKS Technik Jarocin lekka atletyka
Mariusz Langner LKJ Deresz Jarocin jeździectwo
Robert Liwak Neorol Chrzan piłka nożna
Ewa Matuszczak UKS Kotlin/Technik lekka atletyka
Jacek Matuszewski TKKFTruchtJarocin lekka atletyka
Daniel Mróz IPPON Jarocin judo
Sławomir Nowak UKS Znicz Witaszyce bilard
Łukasz Nowakowski Banaszak Radlin piłka nożna
Adam Parus Phytopharm Klęka piłka nożna
Wioletta Sobierska J0K Jarocin szachy
Michał Stasierowski UKS Technik Jarocin lekka atletyka
Eryk Szwałek Jarota Jaroma Jarocin kolarstwo górskie
Sławomir Tomczak IPPON Jarocin judo
Sławomir Udzik Jarota Mercar Jarocin piłka nożna
Sebastian Waszkiewicz Grom Golina piłka nożna
Agnieszka Wiatrowska LKS Tarce podnoszenie ciężarów
Michał Wyrwiński IPPON Jarocin judo
Janusz Zwierzycki TKS Siatkarz Jarocin siatkówka
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Imię i nazwisko oraz adres uczestnika plebiscytu:

Dwa razy Siatkarz
Z aw odn icy  TKS-u S ia tkarz dw ukrotn ie zw yc ięży li w  turniejach p iłk i sia tkow ej. N a jp ierw  

w yg ra li tradycy jn y  Turniej N ow oroczn y  w  Żerkow ie, a  p ó źn ie j nie zn a leźli sob ie  
równych w  N ow orocznym  Turnieju w  Jarocinie.

Turniej w Żerkowie odbył się 
7 stycznia i został zorganizowany 
przez M iejsko-G m inny Ośrodek  
Kultury i Sportu oraz S zk olny  
Z w iązek Sportowy w Żerkowie. 
W zawodach w zięło udział sześć 
drużyn. TKS Siatkarz, reprezenta­
cje Żerkow a i N ow ego  M iasta, 
Greg Żerków oraz dwie ekipy Tech­
nika Jarocin. Zespoły podzielono na 
dwie grupy. Zwyciężyli zawodnicy 
Siatkarza, którzy w finale pokonali 
Nowe Miasto. Trzecie miejsce za­
jęli Żerkowianie, czwarte pierwszy 
zespół Technika. Pierwsze cztery 
drużyny otrzymały nagrody ufun­
dowane przez Urząd Miasta i Gmi­
ny w Żerkowie. Zwycięzcy wystą­
pili w składzie: Tadeusz Mikstac- 
ki, Jerzy Gaudecki, Leszek Ciem- 
niejewski, Witold Głowicki, Leszek 
Sm oczyński, M ariusz Baraniak, 
Władysław Staśkiewicz.

Tydzień później N ow oroczny |  
Turniej został rozegrany w Jaroci- |  
nie. Siatkarze rywalizowali o Pu- j  
char Starosty Powiatu Jarocińskie- |  
go. W zawodach uczestniczyło tak- s 
że sześć drużyn. W pierwszej gru­
pie znalazły się zespoły Siatkarza 
I, Żerkowa i JAFO Jarocin, a w dru­
giej Siatkarz II, N ow e Miasto i Bo­
rek Wlkp. Po walkach eliminacyj­
nych znów w finale znalazły się 
zespoły Nowego Miasta i Siatkarza I, 
które wygrały oba m ecze grupowe. 
W pojedynku o pierwsze miejsce 
lepsi po raz kolejny okazali się ja-

rocin iacy . W ygrali 2:1 (25 :20 , 
18:25, 25:22). W meczu o trzecie 
miejsce Siatkarz II pokonał Żerków 
2:0 (25:18, 25:18). Sędzią turnieju 
był Zbigniew Węclewski.

Zwycięzcy grali w składzie: Le­
szek Sm oczyński, Mariusz Bara­
niak, Leszek Ciemniejewski, Jerzy 
Gaudecki, Dariusz Gulcz, Dariusz 
Chałupka i Jarosław Bednarek.

Towarzystwo Krzewienia Spor­
tu Siatkarz zajmuje się nie tylko 
czynnym uprawianiem sportu. Z ich 
inicjatywy wyremontowano łaźnie 
przy sali gimnastycznej w Zespole 
Szkół Zawodowych nr 1. W uroczy­
stym otwarciu uczestniczyli działa­
cze TKS Siatkarz, przedstawiciele

władz samorządowych z wicestaro- 
stą Czesławem Robakowskim i Je­
rzym Szymankiewiczem - naczel­
nikiem Wydziału Oświaty, Kultury 
i Sportu oraz dyrektor ZSZ nr 1 
- K rzysztof Lehman. Koszty re­
montu rozłożone zostały na szkołę, 
Towarzystwo i sponsorów, a cało­
ścią prac, przy wydatnym swoim  
udziale kierowało Towarzystwo.

P odczas u ro czy sto śc i dyrektor 
Krzysztof Lehman wręczył działa­
czom TKS-u Tadeuszowi Mikstac- 
kiemu i W ładysławowi Staśkiewi- 
czowi medale .(Zasłużony dla Zespo­
łu Szkół Zawodowych nr 1 w Jaro­
cinie”.

(laD

Udane
e lim inac je

Mistrzostwa Jarocina 
w podnoszeniu ciężarów

P on ad  70 zaw odn ików  i zaw odn iczek  w zię ło  udzia ł 
w  M istrzostw ach  M iasta  i G m iny Jarocin  w  Podnoszen iu  

Ciężarów. Zaw ody odbyły się 18 stycznia w  sali gim nastycznej 
Z espołu  Szkół R olniczych w  Tarcach.

M istrzostw  M iasta i G m iny  
Jarocin były pierwszymi zawoda­
mi w podnoszeniu ciężarów roze­
granymi w 2001 roku. Na starcie 
stanęło ponad 70 zawodników i za­
wodniczek z Zespołu Szkół Rolni­
czych w Tarcach. Chłopcy rywali­
zowali w trzech kategoriach wieko­
wych: m łodzicy, juniorzy młodsi 
i juniorzy starsi, a dziewczęta star­
towały w jednej połączonej katego­
rii - juniorek. Na pomoście trady­
cyjnie pojawili się także weterani.

Najlepsze wyniki, bez podziału 
na kategorie w agow e uzyskali: 
Młodzicy - Arkadiusz Komendziń- 
ski przed Jerzym Burkiewiczem . 
Juniorzy Młodsi - Dawid Nadobny 
przed Tomaszem Kędziorą, Junio­
rzy Starsi - Karol Grzempowski, 
przed Markiem Podlewskim. Wśród 
dziewcząt najbardziej wartościowe 
wyniki uzyskały Ilona Papież i Ur­
szula Puc.

W poszczególnych kategoriach 
zwyciężyli: M łodzicy - kat. 40  kg
- M. Wojtyra (42,5 kg), kat. 46 kg
- A. Komendziński (70 kg), kat. 50 kg
- J. Burkiewicz (77,5 kg), kat. 62 kg
- M. Szymczak (115 kg), kat. 69 kg
- A Kaźmierczak (87,5 kg). Junio­

rzy Młodsi - kat. 56 kg - P. Handke 
(72,5 kg), kat. 62 kg - D. Nadobny 
(120 kg), kat. 69 kg - P. Podlewski 
(110 kg), kat. 77 kg - T. Ludwiczak 
(130 kg), kat. 85 kg - T. Kędziora 
(140 kg), kat. 94 kg - M. Smoczyk 
(137,5 kg), kat. 105 kg - J. Krzyża­
niak (102,5 kg). Juniorzy Starsi
- kat. 56 kg - L. Zielonka (97,5 kg), 
kat. 62 kg - M. Podlewski (157,5 kg), 
kat. 69 kg - A. Wiesner (152,5 kg), 
kat. 77 kg - D Kmieciak (187,5 kg), 
kat. 85 kg - K. Grzempowski (225 kg), 
kat. 94 kg - P. Kordus (180 kg), kat. 
105 kg - W. Szczęśniak (135 kg). 
Juniorki: kat. 48 kg - A. Gadziń- 
ska (52,5 kg), kat. 53 kg - M. Mi- 
kołajewicz (72,5 kg), kat. 58 kg - 1. 
Papież (82,5 kg), kat. 63 kg - K. Zię- 
ciak (70 kg), kat. 69 kg - J. Ja­
god ziń sk a  (47 ,5  kg), kat. 75 kg
- N. Maciejewska (60 kg), kat. 83 kg
- K. Walczak (97,5 kg), kat. +83 kg
- K. Maćkowiak (102,5 kg). Senio­
rzy - kat. 69 kg - A. Borkiewicz 
(185 kg), kat. 77 kg - E. Tomasz- 
czyk ( i 87,5 kg), kat. 94 kg - P. Bur­
kiewicz (250 kg).

Nagrody dla najlepszych ufundo­
wali organizatorzy - Urząd Miejski 
w Jarocinie i ZSR w Tarcach. (fal)

Sławomir Tomczak (IPPON) 
zwyciężył w turnieju eliminacyjnym 
do Ogólnopolskiego Turnieju 
Klasyjikacyjnego Mlodzieio weń w 
w Judo. Pierwsze miejsce w zawodach 
wywalczył także Krysztof Tryk 
(obecnie AZS Wrocław). Trzecie, 
premiujące awansem do jinału 
miejsca zajęli Tomasz. Kiełb (IPPON) 
i Maciej Kupryjańczyk (obecnie 
Śląsk Wrocław).

IPPON na zawodach eliminacyj­
nych reprezentowała trójka zawodni­
ków. Sławomir Tomczak (kat 100 kg) 
oraz Tomasz Kiełb i Michał Wyrwiń- 
ski (obaj kat. 66 kg). Tomczak po­
twierdził swoją bardzo dobrą formę 
i pewnie zwyciężył w swej kategorii. 
Krzysztof Tryk (AZS Wrocław), któ- 
ly zawsze występował razem z Tomcza­
kiem, tym razem nie zdążył zbić wagi 
i walczył w najcięższej kategorii+100, 
gdzie także zajął pierwsze miejsce.

Bardzo zaciętą walkę stoczyli dwaj 
jarociniacy w kat. 66 kg. Obaj mieli 
w piciwszej rundzie wolny los, a póź­
niej wygrali po jednej i przegrali po jed­
nej walce. Spotkali się więc w pojedyn­
ku o trzecie miejsce. Minimalnie lep­
szy okazał się Kiełb, który zwyciężył 
przez wskazanie sędziów. Trzecie miej­
sce w turnieju wywalczył także Maciej 
Kupryjańczyk (kat. 8 1 kg) aktualnie 
występujący już w AZS-ie Wrocław.

(faf)


